
N r, 2 5 2  — R ok  6 , Dziś 16 stron. Cena 15 groszy,

G U S  POMORSKI
P . t a a m t r a t .  m it j łe o w a :  Przy odbiorze w ekspedyc)! 2,50 zl, w agenturach
miejscowych miesięcznie 2,55 zł, przez pocztę przy zamówieniu przez ekspedycję 
naszą 2,76 zł, wprost na poczcie lub u listowego miesięcznie i,85 zł. kwartalnie 
8,58 zł, dla Wolnego Miasta Gdańska 2.76 złotych, — pod opaską w Polsce 
4,20 zł, do Gdańska 4,45 złotych, do Francji 15 fr. (z wysyłką co drugi dzień 
13 franków, do Anglii 5 shil.. do Stanów Zjednoczonych 80 centów. W razie 
nieprzewidzianych wypadków, jak strajki, przeszkody techniczne itd. prenumera 
torzy nie mają prawa żądania niedostarczonych numerów lub zwrotu prenumeraty

O g ło s z e n i*  * P o l ik i t  Wiersz wysokości milimetra w dziale ogłoszeniom 
na itronle 8 -łamowei 12 gr, w ogłoszeniach drobnych każde słowc 10 gr. piei 
słowo tłustym drukiem 2C gr, w dziale reklamowym aa stronie t. 4 łamowej . 
tekstem 9C gr, wśród tekstu 50 gr za tekstem 4U gr. Dla Wolnegc 
Gdańska wiersz m/m 8-łam. w dziale ogłoszeniowym 0.12 groszy, wiersz
4-łamowy przed tekstem 0.90 groszy, wśród tekstu 0.50 groszy, za tek-
O.kO groszy, dla Niemiec dochodzi 50% nadwyżki, dla reszty zagranicy ’ 
nadw. 2a tłumaczenia 20°/0 nadwyżki R a c h u n k i  ait n a t y c h m i a s t  p ł a t n e  
mlnlstracja nieprzelmuie odpowiedzialności, za tek minowe umieszczenie ogier

R e d a k c j a  i A d m i n i s t r a c j a  
W G r u d z ią d z u ,  ulica Groblowa 27/29 

Telefon nr. 50, 51.
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i l ie j s k a  K a s a  O s z c z ę d n o ś c i
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Instytucja kredytowa prawa publicznego o pupilarnej pewności.

Przyjmuje w kłady oszozędnośelow e  
od 1.— złotego począw szy

Załatwia w szelk ie transakeje  
w zakres bankow ości wehodząee

SG
Za zobowiązania Miejskiej Kasy Oszeządnośpl odpow iada m iasto  

Grudziądz eałym  sw oim  m ajątkiem  oraz sw oim i aoehodam l

Warszawa, 29. 10. (PAT). Dzisiaj o 
goaz. 17 w pałacu Namnistnikowskltn od­
było się posieazenie, Rady iviinistrów, na 
itórem został uchwalony proijękt rozpo­
rządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej o 
jednorazowym zasiłku dla funkcjonariu­
szy państwoych i osób wojskowych. Pro­
jekt przyznaje funkcjonariuszom państwo- 
wym i osobom wojskowym jednorazowy 
tasilek w wysokości 20 proc. uposażenia, 
płatny wdwuch równnych ratach w dniach
15 listopada i 15 grudnia br.

Od prawa otrzymania powyższego 
tasiłku wyłączeni są funkcjonariusze pań­
stwowi, pozostający na bezpłatnym urlo­
pie oraz wojskowi, pobierający dodatek 
służbowy, a znajdujący się w  stanie nie­
czynnym bez upoważnienia lub z upoważ­
nieniem emerytalnem, wreszcie słucha- 
sze szkół i kursów, otrzymujący dodatki 
X tytułu przeniesienia służbowego.

Następnie Rada Ministrów uchwaliła 
wniosek przedłożony przez ministra Spr. 
Wojskowych w sprawie przyznania szere­

gowym zawodowym armii rządowej i flo­
ty dodatków służbowych płatnych miesię­
cznie w następującej wysokości według 
kategorii: dla chorążych — 90 punktów, 
dla sierżantów sztabowych — 80. dla sier­
żantów — 70, dla plutonowych — 50 i dla 
kaprali — 30.

W  dalszym ciągu Rada Ministrów u- 
chwaliła przedłóżmy prze ministra spraw 
Wojskowych wniosek w sprawie wyko­
nania art. 99 ustawy z dnia 18. 7. 1924 Oi o- 
bowiąizkach i prawach szeregowych 
Wojsk Polskich. Wniosek powyższy za­
rządza, żeby wszystkie urzędy państwo­
we i samorządowe oraz zakłady i instytu­
cje subwencjonowane przez Państwo u- 
względniały przy obsadzaniu wakujących 
stanowisk w pierwszej linji kandydatów z 
pośród wysłużonych podoficerów zawodo­
wych.

Wreszcie Rada Ministrów ustanowiła 
tymczasowy urząd Komisarza węglowe­
go. Do sprawowania tego urzędu został 
powalony min, komunikacji.

P o  r a z  p i e r w s z y  z g o d n i e  z  K o n s t y t u c j ą .
W n ie s ie n ie  p r e l im in a r z a  b u d ż e to w e g o  n a  r o k  1 9 2 7  — 9 8  r .
Warszowa 29.10. (PAT) W dniu dzi- ’ 

ejszym Rząd wniósł do laski marszalkow- 
riei preliminarz budżetowy na okres od 

1Y. 1927 r. do 31. 111. 1928 r„ wbrew
Lotychczasowej praktyce w terminie prze­
widzianym przez konstytucję.

Sejm otrzymał projekt preliminarza

kompletny, t. zn. że do ustawy skarbo­
wej zostały dołączone również wszystkie 
części szczegółowe’ dotyczące ministerstw 
i przedsiębiorstw państwowych zarówno 
po stronie dochodów jak i wydatków. 
Preliminarz zawiera ogółem tylko 26 stron 
druku.

SAMI NIE WIERZĄ W TO, CO MÓWIĄ.

Moskwa, 28. 10. (PAT). Wczoraj wieczo- 
em odbył się tutaj ' kongres partji komuni- 
tyuznej. W sprawozdaniu o położeniu, mię- 
izynarodowem Bucharm zaznaczył, że obecny 
strój kapitalistyczny został zachwiany z 
[wóch powodów, a mianowicie z powodu

IDE GENTLEMAN
w iaśc.: C*esław Nowacki 

Grudniądsti, J. Wybickiego 5, tel. 110 
(Rybny Ryńsk)

poleca w uieograniesonym wyborze 
po canach wyiątśowo tanich: Ttafcf

kapelusze m gkbie i sztywne
czapki, szelki, skarpety, tryk otaże, 
bielizn ę w ierzchn ią, kraw aty, koł­

n ierzyki i ręsaw iezltl
8733

strajku górników w Anglji i wypadków w 
Chinach.

Do urzeczywistnienia idei komunistycznych 
dążą, zdaniem Bucharina, unia sowiecka, an­
gielski ruch gospodarczy i rewolucja w  Chi­
nach- Te trzy czynniki doprowadzą do osta­
tecznego zwycięstwa idei komunistycznej.

OFIARA ZWIERZĘCEGO MORDU.
G ajow y zatortu row aw any przez k łuso­

w ników .
L w ów , (A. W.) Dzienniki donoszą ze  

Stryja o bestjalskiero zamordowaniu ga­
jowego przez nieznanych sprawców. Ga­
jowy rejonu leśnego Czołkany, Mikołaj 
Stadnik, został pochwycony prawdopodo­
bnie przez kłusowników, przywiązany 
sznurami do drzewa i ciężko poraniony 
drągami. Ofiara bestialskiego znęcan ia  się  
zm arła. Na miejsce zbrodni udał się ko­
mendant posterunku policyjnego w Liso- 
wicach oraz sędzia śledczy ■% Bolechowa.

Zatarg między korpnsem oficerskim a związkiem of. rezerwy.
łoruń 29. 10. (AW) W związku z uch­

walą Koła Oficerów Rezerwy na miasto 
Toruń ogłoszoną w numerze 238 „Słowa 
Pomorskiego4* z dnia 15 bm. a dotycząca 
osoby gen. brygady d-ra Zarzyckiego d-cy 
4. Dy w. Piech, i komendanta garnizonu 
Toruń, korpusy oficerskie poszczególnych 
formacji garnizonu toruruńskiego na od- 
bytyoh zebraniach oficerskich wyniosły re­
zolucję, Btwierdzająoę. że, niezależnie od 
meritum sprawy, przez powzięcie i opubli­
kowanie w prasie uchwały, obrażającej

wyższego przedstawiciela wojska —w szcze- 
góinośoi na terenie okręgu korpusu kre 
sowego, Koło Oficerów Rezerwy na miasto 
Toruń obrało niewłaściwą,, bo z kodeksem 
honorowym kolidującą a w środowiskach 
oficerskich nie przyjętą, drogę.

W związku z tem Korpusy Oficerskie 
formacji garnizonu Toruń postanowiły
zerwać wszelkie stosunki towarzyskie
z członkami koła oficerów rezerwy na
miasto Toruń, aż do honorowego rozstrzy­
gnięcia sprawy.

Wciąż wychodzi szydło
z w o r k a .

Proces przeciwko niemieckim bojówkom 
nacjonalistycznym.

Berlin, 28. 10. (AW.) W dniu dzisiej­
szym rozpoczął się w Landsbergu prooes 
przeciwko 11 Osłonkom organizacji nie­
mieckiej o oharakterze bojówki nacjona­
listycznej, oskarżonym o dokonanie mor­
derstwa na osobie swego dawnego członka 
Draschego, co miało być zemstą za zdradę 
tajemnic organizacji. Oskarżony główny 
niejaki Kląpprot i drugi nazwiskiem 
Bttscbing, którzy dokonali mordu, zeznali, 
iż w, organizacji istniał samosąd nad 
członkami i winnych traktowano na wzór 
hiszpańbkiej inkwizycji. Proces potrwa 
pięć dnD i budzi wielkie zainteresowanie 
w Niemczech. W związku z tem należy 
przypomnieć, 4e pewne odłamy prasy 
niemieckiej zarzucały prusk. ministerstwu 
Spraw wewnętrznych popieranie tej orga­
nizacji, czemu ministerstwo zaprzeozało.

NARADY SZEFÓW RZĄDÓW IMPERJUY.
BRYTYJSKIEGO.

Sprawy lotnicze. — Obrona morska.

Londyn, 28. 10. (PAT). Dzisiejsze ranne 
posiedzenie konferencji imperium poświęcone 
było sprawom komunikacji powietrznej pań­
stwa. Dla uzupełnienia posiadanych wiadomo­
ści z tej dziedziny, uczestnicy konferencji 
zwiedzą wystawę lotniczą, która zademon­
struje w sposób plastyczny postępy, poczynio­
ne w  tym kierunku.

Konferencja rozpocznie w  data Jutrzejszym
dyskusje w sprawie obrony kraju. W cdo da­
nia możności uczestnikom konferencji bezpo­
średniego poznania większych sił morskich 
imperjum, eskadry stacjonujące na wodach an­
gielskich zgromadziły się specjalnie w  Port- 
land

h c i e  x ębów
f .

w t e c x o r e m

Jest równie ważne jak rano. W  nocy  
bowiem wrogowie waszych zębów pra- 
oają niezmordowanie nad ich zniszczę- 
nten. Ochraniajcie swe zdrowie prze* 
staranną pielęgnację zębów przed uda­

niem się na spoczynek

T E M
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O B O 8 P O M O R S K I Nł, asa. 31 października 1936 f.

N a  o d c z e p n e .
; WSeśei, jakie nadchodzą od sfer nraędr- 
'fllczyeh całego kraju, świadczą o  tem, że 
)t. zw. dwudziestoprocentowa „bezzwrot- 
ma pożyczka" przyznana fenkcjooanu- 
szom państwowym urzez rząd marszałka 
Piłsudskiego, nie zadowolidla nikogo, a 
(nawet wywołała wielkie rozgoryczenie 
i wśród tych sfer, które miała rzekomo 
(przekonać, że obecny rząd w  porównaniu 
(do poprzednich dba o ich los.

Należy wiec przedewszystklem nsta- 
jhć pewne fakty, aby móc zająć w  tej spra- 
jwiestanowisko możliwie obiektywne i n- 
i strzec się operowania niedomówieniami.

Rzesze pracowników państwo- 
:wych nie od dziś oczekują poprawy swo­
jego bytu  i nie od dziś wyczekują jej na- 

jdaremme.
Zapowiedziana iaaś dwnddestoprocfed- 

jtowa „bezzwrotna pożyczka" nie jest ia- 
jkąś stałą podwyżka pensji, ale jest w łaś­
ciwie dwukrotną zapomogą w wysokości 
(10 proc. lnicBięcaale od dotychczasowych 
(poborów.

U niższego funkcjonariusza, pobierają, 
cego dajmy na to 120 zł. miesięcznie wy­

n iesie  zaledwie dwanaście złotych, które 
(otrzyma raz w  listopadzie i po raz drugi 
iw grudniu br.

Dwanaście złotych! Czyż to nie ironia, 
czyż to nie naigrywanie się z ciężkiej sy­
tuacji zbiecbony cli pracowników .?

Czyż jest to w  jakimkolwiek logicznym 
(stosunku do przeszło stu procentowej pod­
wyżki cen na artykuły pierwszej po­
trzeby?

A co najważniejsze, że sprawa owej 
.rzekomej „podwyżki" w istocie talk się 
‘przedstawia, że Państwo zmaca  urzędni­
kom zaledwie drobną cząstkę tego, co po­
cząwszy od zarządzenia b. ministra skar- I 
bu Pl J. Zdzlechowskiego strącało im sy­
stematycznie z poborów w wysokści 6% 
miesięcznie.,

Faktem więc jest, Że nie może tutaj być 
■mowy o podwyżce, jest to bowiem tylko 
niewielka rekompensata — częściowy 
>zwrot obciętych swego czasu poborów.

Czy Rząd nie zdradza w  tym wypad­
ku zbyt daleko posuniętej krótkowzrocz­
ności? Czy rozgoryczenie armji u n . dni- 
czea może mu być zupełnie obojętnem?

Zagadnienie poprawy bytu urzędni­
ków państwowych jest, naszem zdaniem, 
zagadnieniem zbyt poważnemu, ażeby mo- 
żnn je było załatwiać przyznaniem na 
dwa miesiące „20 proc. bezzwrotnej po­
życzki".

Czterystatysięczna armia urzędnicza 
jest zanadto ważnym instrumentem w no- 
woczesnem państwie, aby nad je! uzasad- 
nionem niezadowoleniem można tak lekko 
przejść do porządku dziennego, a w  końcu 
skromny pracownik państwowy zbyt 
wiele poświęcił na ołtarzu budującego się 
Państwa, ażeby dzisiaj dawać mu parę 
złotych — na odczepne.

KU CZCJ POLEGŁYCH POD MARNĄ.
(W CbSkms-SUir-JVlarne odbyło się w  tych dniach uroczyste odsłonięcie' pomnika ku 
czci żołnierzy poległych w  bitwie nad-.Marną. W uroczystości brał udział mi- 

f  nister Painlevć.

D o o k o ł a  ^ e j u m  I  l l s ą d n .
Sprawa ceremoniału otwarcia sesai sejmo­

wej budzi w kuluarach ogólne zainteresowa­
nie. Nie wiadomo, czy wszystkie stronnicowa 
zastosują się do projektu powstania w czasie 
odczytywania orędzia Prezydenta Rzplitej. Ze 
strony PPS i Ktronnictwa Chłopskiego oświad­
czono gotowość podidania się ceremoniałowi, 
jeżeli Prezydent Rzeczypospolitej osobiście 
przybędzie na otwarcie sesji. Natomiast stron­
nictwa skrajne: Komuniści i NP. Ch„ jak też 
mniejszości narodowe, nie zechcą się zapewne 
zastosować dio życzenia Rządu w tym wzglę­
dzie. Ostatecznie srpawa ta ma być zdecydo­
wana na konwencie seniorów. Ciekawem jest, 
że dotychczas p. Marszałek Sejmu nie otrzy­
ma! oficjalnie orędzia Prezydenta Rzplitej.

*
Na sobotniem posiedzeniu Sejmu marsza­

łek Rataj odczytać miał pismo premiera mar­
szałka Piłsudskiego, zawiadamiające Izbę, iż 
śledztwo w sprawie napadu na posła Zdzie- 
chowskiego nie jest jeszcze ukończone i trwa 
w dalszym ciągu, wobec czego kwestia wy­
boru specjalnej komisji śledczej, w myśl wnio­
sku ZLN., musi być odłożona. (AW.)

*
W piątek popołudniu odbyły się obrady 

łdubu parlamentarnego PPS., na którym roz­
patrywano sprawę preliminarza budżetowego 
i dokonano wyboru referentów, którzy mają 
w przeciągu tygodnia opracować poszczegól­
ne Jcwestje i rpzedstawić łkubowi. Również 
omawiano sprawę ekspose rządowgo na roz­
poczynającej się sesji sejmowej. (AW.)

*
W kołach politycznych panuje przekonanie, 

że na środowem tajnem posiedzeniu Rady Ga­
binetowej starły się dwa kierunki, jeden zdą­
żający dlo oparcia się Rządu na stronnictwach 
centrowo - prawicowych, a drugi na stron­
nictwach lewicowych.

Podobno pi ze wagę uzyskał kierunek pierw­
szy. (AW.)

W kołach politycznych utwierdza się ptze- 
konanie, że gwiazda wicepremiera Bartla w 
gabinecie marszałka Piłsudskiego — już ga­
śnie.

ierunek sprawami politycznemu przeszedł 
całkowicie z rąk p. Bartla w ręce prezesa Ra­
dy Ministrów.

P. Bartlowi pozostało tylko kierownictwo 
ministerstwa Oświaty. (AW.)

*
.,Wilenśkoje Utro” donosi o sensacyjnem o- 

świadczeniu ministra Meysztowicza w czasie 
jego pobytu na zjeździe nieświeskim.

Minister Meysztowicz, zapytany o to, czy 
i kiedy będzie ogłoszona amnestja, miał o- 
świadczyć, iż amnestja jest już przygotowana 
i ogłoszona będzie w krótkim czasie.

Termin został nawet określony bliżej — 
przed Boźem Narodzeniem. Jednocześnie mi­
nister Meysztowicz zaznaczył, iż będzie ona 
ogłoszona z akatzii jakiejś nadz"- -o -
czystości państwowej (wł.)

*
Sprawa załatwienia przez Sejm dekretów 

p. Prezydenta Rzeczypospolitej nie została do­
tychczas definitywnie załatwiona. Podobno p. 
marszałek Sejmiu jest zdania, iż Sejm albo 
przyjmuje te dekrety, bez ich rozważania, al­
bo je kwestionuje, ale w tym drugim wypad­
ku winien być zgłoszony dc laksi marszałkow­
skiej formalny wniosek o odrzucenie dekretu.

W żadnym razie nie mogłoby być dyskusji 
nad porpawkami do dekretu, (wł.)

*
Co do przekazania z ubiegłej sesji sejmo­

wej na sesję obecną wniosków, projektów i 
interpelacyj, lub też uważania ich za „utopio­
ne”, nie zapadła dotychczas decyzja, (wł.)

*
Dnia 28-go bm. odbyły się obrady pełnego 

Klubu P. P. S., na których był rozpatrywany

stosunek klubu do Rządu w związku ze zja 
zdem w Nieświeżu (wł.)

*
Przybył do Lwowa b. minister srpaw we 

wnętrznych i wojewoda poleski Downorowic; 
Pobyt p. Downorowicza ma być związany i 
jego pracami we lwowskiej dyrekcji robót pu 
blicznych. (AW.)

Z ostatniej chwili

Prezydent Rzplitej przyjął w dniu 3S fe. n 
na półtora-gadzimi ej audiencji delegację Stan 
Średniego w osobach prezesa Centralneg 
Tow. Rzem. Rudnickiego, Werba i Kwasieboi 
skiego, oraz delegatów Zw Rzem. Chrz. pi 
Łobińskiego i Lipczyńskiego. Uczestnicy de 
legaoji wręczyli p. Prezydentowi Rzplitej me 
morjał C. T. Rz. oraz przedstawili szereg pc 
stulatów dotyczących ustawy rzemieślnicze 
kredytów dla rzemiosła, szkolnictwa itp. - 
P. Piezydent informował się co do niektóryc 
zagadnień rzemieślniczych i oświadczył dele 
gatom, że odnosi się z całą życzliwością d. 
postulatów rzemiosła. Ponieważ delegacja sfe 
rzemieślniczych po raz pierwszy stanęła prze 
Prezydentem Rzplitej, złożyła Mu hołd imie 
niem swycn mandafarjuszy.

*
Wojewoda pomorski, p. K. Młodzią 

nowski powrócił do zdrowia i objął \  
dniu 29 bm. urzędowanie.

* ■ * *
•Dnia 29 października br. o godz. 8 ra 

no odbyło się w  kościele popaulińsKim st: 
raniem Ministerstwa W. R. iO. P. nabo 
żeństwo żałobne za duszę śp. Stanisław; 
Bobińskiego kuratora lwowskiego. W na 
bożeóstwie wzięli udział urzędnicy Mir. 
W. R i O. P. z podsekretarzem stanu i! 
Gayczakiem i dyrektorami departamen 
tów na czele.

*
Przebywa w W arszawie dyrektor po 

tu kłajpedzkiego z ramienia Ligi Narodóv 
p. Geistrup, który przeprowadza konfe 
rencję w  sprawie skierowania przez por 
kłajpectzki części eksportu węglowego ; 
Połslki. Podobno dyr. Gejstrup przybył <E 
W arszawy za aprobata rządu litewskiegc

W najbliższym czasie przewidywań 
są zmiany na stanowisku prezesa P. K. 0  
Na miejsce obecrfego dyrektora Schmidtf 
wysuwany jest dyr. banku dr. Rząd, dl 
Szarski i poseł Byrka.

* * *
Z Częstochowy donoszą, że sSrma a 

merykańska „Uhien“ wymówiła prao 
3,560 robtnikom, zatrudnionym przy robo 
tach kanalizacyjnych. Ministerstwo Pra 
cy  czyni starania, aby magistrat zorgani 
zował roboty publiczne celem zapobieże 
nia skutkom tej masowej redukcji.
KATEDRA W GNIEŹNIE ZAGROŻONA 

Fronton starożytnej katedry w  Gnie 
źnie zarysował się w  paru miejscach 
Przed paroma dniami grono konserwa' 
torów państwowych przybyło do Gniezn; 
aby zbadać w jakim stopniu katedra ti 
jest zagrożona. Rząd ze swej strony po­
czyni wszelkie kroki, aby katedre gnie­
źnieńską otoczyć należytą opieką. Du 
cłtowieństwo ze swej strony poczyni rów­
nież starania, aby katedra, która jest reli­
kwią Polski, nie uległa zniszczeniu. \

ARKADJUSZ AWERCZENKO.

Recenzja.
(Humoreska). 1)

Przekład z rosyjskiego Jadwigi Miczyńskiej.
— Pół do ósmej! Wania, najwyższy czas 

<<ło teatru!
— Ależ zdążę! Początek, o ósmej, a .zaw­

sze się spóźniają. No, nalejcie jescze wina! 
Tyle lat nie widzieliśmy się! Może jeszcze 
szynki? Judea! T y miałeś ochotę na grzyb­
ki marynowane, prawda? Tak, to tak, moi 
drodzy! No opowiadajcie, opowiadajcie dalej!

Wania zachęca! nas, współbiesiadników tej 
skromnej koleżeńskiej uczty do opowiadania, a 
prawdę rzekłszy, nie dawał nikomu przyjść do 
słowa, — wolał bowiem ględzić za wszystkich. 
To też mówił, mówił, mówił bez końca...

Opowiadał w jaki sposób wkręcił się do 
redakcji „Gazety Porannej”, która uporczywie 
■odmawiała przyjęcia go w  swoje grono. Na­
śladował redaktora, wyśmiewa! sekretarza, 
rozwijał szerokie swe plany na przyszłość, sy­
pał jśk z rękawa dowcipy i anegdoty.

— Wania! spóźnisz się, do teatru! Za kwa­
drans ósma.

— Nie spóźnię się, ani mowy. A wiecie 
,wy, jak to przyjemnie mieć wolny wstęp za 
kulisy? Jestem w  przyjacielskich stosunkach 
Ze wszystkiemi artystkami. Ciebie Sasza, je­
śli tylko zechcesz, zaznajomię z jedną dziew- 
jCprak*. Chórzystką! Ale co za rączki! Ja- 
fkie nóżki! A usteczka! Palce lizać! Tylko, 
Ust... cicho! o tem ani słowa nikomu!

— Tak, tak, ale do teatru to napewno się 
spóźnisz! Co dzisiaj grają? „Pericolla?" Pa- 
trzaj, już za parę minut ósma!

— Ósma? A pal ją sześć! Zdąży się. Nie 
wielka rzecz, jeżeli trafię na drugi akt.

Otóż widzicie, w przesifym roku zdarzy! 
mi się następujący wypadek, było to tak...

Idę raz do teatru w przepodłym humorze. 
Właścicielka pokoju, w którym mieszkam 
głupstw mi nagadała, pozatem pokłóciłem się 
na śmierć z moją Mary, w kieszeni ani grosza, 
Jednem słowem, powiesić się, rozumiecie? 
I oto—

— Wania! kwadrans po ósmej. Słuchaj, idź- 
że do tego teatru! Sam przecie zapewniałeś, 
że musisz być punktualnie, że bezwarunkowo 
masz tam z kimś do pomówienia, a potem je­
szcze masz pisać recenzję, prawda?...

— No recenzję, dajmy na to, byle do dwu­
nastej w nocy była gotowa! Zecerzy są obo­
wiązani...

— Ale napisać ją trzeba, człowieku?
-— Odczep się! Lepiej nalej sobie jeszcze 

Portweinu. Pyszne wino! Nie smakuje? Co za 
osiołek z ciebie! Na niczem się nie znasz! 
I czego tak ciągle patrzysz na zegarek? Po­
darował mi w przeszłym roku pewien magnat 
złoty zegarek na pamiątkę i...

— Za kwadrans dziewiąta!
— Nonsens^ To nie możliwe! A jednak, 

prawda! Ach! Bierz ją licho!... Wpadnę je­
szcze podczas pierwszego antraktu, i tak zaw­
sze pierwszy akt leniwo się wlecze. Turcza- 
ninowa, cudowna artystka, lecz musi najpierw

się rozegrać, a dopiero porem... Jak iskra!
A ty, Piotrze, wciąż zegarek pod nos mi 

podsuwasz, my zaś tymczasem siedząc tutaj, 
moglibyśmy zacząć tę recenzję; ołówek jest, 
papier też — napiszemy w ten sposób:

„Wczoraj w Teatrze „Renesans” zespół ar­
tystów pód wodzą znanego powszechnie Kor- 
zunowa, zapoznał publiczność z doskonałą 
sztuką pod tytułem: „Perikolla". Tempo
pierwszego aktu byle może nieco za wołne. 
Pani Turczaninowa, ta niezastąpiona artystka, 
ten subtelny nerwowy talent, — zawsze, jak­
by, z drżeniem- i lękiem odnosi się początkowo 
do swojej roli. Zdawaćby się mogło, że wi­
dzimy przed sobą — nie wędrowną uliczną 
śpiewaczkę, .szalejąca ze swym partnerem po 
wsiach i miasteczkach, lecz nieśmiałą pensjo­
narkę z wyższego żeńskiego zakładu wycho- 
wawczo-naukowego.

Atoli, cudowna gwiazda naszego operetko­
wego ensemblu ma to, co się nazywa arty­
stycznym temperamentem. W miarę akcji po­
rywa ją ogólny nastrój, przeobraża się jej de­
likatna, urocza figurka, oczy pałają ogniem — 
i pc pierwszym akcie kurtyna spada wśród 
gromkich oklasków rozentuzjazmowanej publi­
czności.—"

Wania, dziewiąta wybiła. I na drugi akt 
nie zdążysz! —

— Co ty mówisz? Nie zdążę? Tak na ser- 
jo? No... Ech! niech go djabli wezmą! Po­
jęcia nie macie, jak mi już obrzydło to wieczne 
łażenie po teatrach.

Zawsze, wszędzie jedno i to samo!
A swoją drogą, gdybyście wiedzieli, jak to 

kiedy słę do ciebie zwrócą z  prośbą o

malutka recenzję, z czasowym uśmiechem, bła­
gają o podkreślenie tego lub owego. Pamiętam 
przyjechała raz trupa operetkowa Cingarelli 
Primadonma była, — przepadłeś człowieku! 
Jurka! A możebyśmy tak sobie kropnęli, bra­
cie, jeszcze po jednym kieliszku koniaczku, jai 
myślisz?

— Dwadzieścia minut po dziewiątej! ,l/f
■— Idź do kroćset! Wziąłeś mnie pod ku­

ratelę, czy co takiego?
— Otóż primad-onna... Ale co tam, wy 

młodziki tego zrozumieć nie potraticie. Trzy 
miesiące nie odejmowałem od ust pełnej rze­
czy rozkoszy-

A jednak, w istocie, zaczyna być trochę 
późno.

Choćby na jeden akt, a musze wpaść do te­
atru. Djabli wiedzą, jak ten czas leci przy 
spotkaniu z kolegami szkolnymi, czy starymi 
przyjaciółmi!

Dziewiąta guazina? No, jeszcze pięć minut. 
Dokończymy tylko te butelkę malagi, a potem, 
basta. Obowiązek przedewszystkiem Obo­
wiązek — rzecz święta!

Swoją drogą, możemy trochę zyskać ną 
czasie, napiszemy podczas tego parę stów o 
innych wykonawcach. Ja ich wszystkich znam 
lepiej, niż moich pięć palców. Trumpeiz — 
świetny gubernator.

Ja, obywatel wolnego kraju,
• Aby nie pozna? mnie byłe kto,

Chodzę sam jeden, jak Adam w rajd,
Incognito, incognito...!
Tak w ięc napiszemy:

Dokończenie nastem?)
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O  n a d u ż y c i a  w  m a r y n a r c e  w o j e n n e j .
Warszawa, 30. 10.

SylwetKa moralna oskarżonego Bartoszewi­
cza staie się, z  każdym dniem procesu coraz 
bardziej ciemna. Podsądny nietylko popełnia! 
cały szereg nadużyć przy dostawach rządo­
wych w  kierownictwie marynarki wojennej, 
ale już znacznie wcześniej wykazat całą swą 
wartość moralną, gdy na stanowisku kapitaną 
statku „Polonja" pobierał znaczne łapówki od 
biednych reemigrantów polskich, którzy ucie­
kali z Rosji do kraju. Oskarżony był wów­
czas zwykłym funkcjonariuszem okrętowym i 
nie wolno mu było pobierać jakichkolwiek 
opłat od podróżnych. Tymczasem św. Dłuż- 
niakiewicz, który jako kurjer dyplomatyczny 
wracał w 1919 roku statkiem „Polonja” z Ba- 
tumu do Polski, ustalił w dniu wczorajszym 
na rozprawie sądowej, iż Bartoszewicz pobie­
rał od każdego reemigranta około 3 000 rubli 
ga udzielenie lepszego miejsca.

Oskarżony nie troszczył się o los reemi­
grantów, myślał natomiast zawsze o swej kie­
szeni i wiózt ładunki różnych towarów, któ- 
remi handlował w  portach

O statku „Polonja” mówić będzie jeszcze 
świadek pilik. rez. Makarewicz, b, dowódca 
polskiej brygady na Kaukazie, który nadesłał 
w  tej sprawie list do. prokuratury wojskowej. 
Z listu tego dowiadujemy się, że reemigranci 
tak znienawidzili Bartoszewicza, iż uknuli 
przeciwko niemu spisek i postanowili wrzucić 
go do morza. Tylko interwencja pułk. Maka­
rewicza zdołała temu zapobiec.

Badanie świadka posła Siecińskiego nie do­
starczyło nowego materiału dla sprawy Bar­
toszewicza. — Było ono ciekawe raczej ze 
względu na osobę świadka, którego łączą z 
oskarżonym bliskie stosunki przyjacielskie.

Z  ruchu nauczycielskiego
n a  J P o m o r z n

W niedzielę, dnia 24 bm. odbyło się nad­
zwyczajne posiedzenie miejscowego Koła Sto­
warzyszenia Nauczycielskiego, które zagaił 
wiceprezes Szymański, Na opróżnione mieisce 
prezesa wybrano w tajnerri głosowaniu kole­
gę Klaudiusza Górskiego, kierownika szkoły 
w Golubiu.

Referat organizacyjny wygłosił prezes o- 
iręgow y poseł A. Nowicki, poczem nastąpiła
wyczerpująca dyskusja.

Omawiano potem „Samopomoc koleżeńską*1 
sprawę zaległości składkow. i protest uchwa­
lany na poprzedniem posiedzeniu w spra­
w ie ataków prasowych na naszego inspektora 
szkolnego p. Reiskiego z Wąbrzeźna.

W Kowalewie odbyło się dnia 25 bm. także 
nadzwyczajne posiedzenie w  lokalu p. Przyby-

Z życia pilitycziega
Golub, dnia 24. 10. 192% r.

Na dzisiejszem zebraniu Ch. D„ zwołarjem 
orzez pp. Klaud, Górskiego 1 Asta do Hotelu 
Centralnego p. Trzcińskiego, zebrało się około 
L50 obywateli Golubia i Dobrzynia, którzy z 
wielkiem zainteresowaniem wysłuchali- cieka­
wego referatu posła A. Nowickiego.

W  dyskusji w  której zabierali głos pp. Bar­
toszewski, Jasiński, Warszewski (Dobrzyń), 
Nozdrzykowski, Antoni Golus. Górski wyraża­
no życzenie urządzać częściej w  Golubiu ze­
brania polityczne Cb. Dem., celem utworzenia 
koła, utworzyć komitet organizacyjny, do któ­
rego wybrano pp. Asta, Górskiego, Antoniego 
Golusa i Szczyklickiego z Dobrzyna.

Zebranie wywarło na obywatelstwie jak- 
najkorzystniejsze wrażenie. Poraź pierwszy 
przybył do nas poseł z obozu Ch. Dem. Je­
żeli częściej zawitają do Golubia mówcy z te­
go ugrupowania politycznego, stanie się Ch. 
Dem. najsilniejszą partją na miejscu, bo ma 
program nam odpowiadający, a taktykę ro­
zumną, która nam się bardzo podoba.

A. G.

szewskiego przy komplecie członków pod prze­
wodnictwem prezesa P. rektora Grochowskie­
go 1 tu wygłosił poseł p. Nowicki obszerny 
referat organizacyjny. O ruchliwości koła 
świadczy utworzenie w  b. gmachu inspektor­
skim biblioteki nauczycielskiej, liczącej już 
około 150 tomów.

Zastanawiano się nad zakupieniem radja 
dla lokalu koła.

Dnia 26 bm. odbyło się podobne zebranie 
nauczycielstwa w Jabłonowie w lokalu p. 
Markwicza, kierował zebraniem prezes koła 
Jażdziewski z Konojad. Posiedzenie odbyło 
się w podniosłym nastroju i przyczyniło się 
do ujednostajnienia i pogłębienia prac organi­
zacyjnych koła nauczycielskiego.

Przed XV-li konferencją „WakapiT.
(Korespondencja własna.)
Moskwa, w  październiku 1926 r.

Przed rozpoczynającym się XV-tym 
zjazdem partji komunistycznej warto za­
stanowić się nad poprzedzającą ten zjazd 
walką tak zwanej opozycji z Komitetem 
Centralnym Wszechzwiązkowej Partji Ko­
munistycznej, talk zw. Wiikapy.

Na prawowierną część centralnej par­
tji, reprezentującą czynniki rządowe, na­
cierano, jak to się mówi w  strategii, z 
prawego i z lewego skrzydła, Grupa wo­
dzów, która koncentrowała się ostatnio 
dokoła p. Trockiego i Zinowjewa, nacie­
rała od lewego skrzydła, domagając się w  
gruncie rzeczy w polityce wewnętrznej i 
zewnętrznej nawrotu ku przebytym eta­
pom komunizmu wojennego. Przeciwnie, 
atakujący od prawego skrzydła reprezen­
tanci tak zwanej opozycji robotniczej pp. 
Szliapnikow i Młedwiediew żądali od par­
tji i rządu przyśpieszenia tempa łikwida- 
cji komunizmu w kierunku utrwalenia 
własności prywatnej. Połączenie się 
dwóch skrzydeł dla walki z rządzącem 
centrum, jest zjawiskiem zupełnie normal- 
nem. Tembardziej jest to zrozumiale wo­
bec istnienia faktycznej dyktatury, dzia-

Odgłosy grożaycS 
momentów przeszłości.

Marszalek Piłsudski o Polsce, Polakach i sobie.
Poseł Związku Ludowo-Narodowego i pro­

fesor Uniwersytetu Jagiellońskiego, Włady­
sław Konopczyński, publikuje w krakowskim 
„Głosre Narodu”, organie Ch. D„ wysoce zna­
mienne oświadczenie, złożone przez Piłsud­
skiego w  październiku roku zeszłego wobec 
rzeczoznawców w Biurze Historycznem Szta­
bu Generalnego. Poseł Konopczyński pisze:

Nominacja gen. Juljaua Stachiewicza na 
jzefa Biura Historycznego sztabu generalnego 
?dświeża pewne wspomnienia, których sens 
kojarzy się najściślej z przewrotem majowym. 
Mniejsza o osobę nowego szefa: wpłynie on 
na tok badań nad wojnami Polski odrodzonej 
jedynie w  tym sensie, że niektóre prawdy, do­
tyczące strategji 1920 roku, które z bezwzględ­
nością uczonego odsłaniał gen. M. Kukieł, te­
raz zaczekają na ujawnienie, chociaż oczy­
wiście nie dadzą się zatrzeć. Ważniejsze to, 
że już przed rokiem, podczas prac komisji rze­
czoznawców, powołanej przez ministra Sikor­
skiego dla zbadania sprawy rzekomego fał­
szerstwa dokumentów w  Biurze Historycznem, 
widać było błyski, zapowiadające majową na­
wałnicę. Już wtedy dużo się mówiło o mo­
ralnych i .materialnych interesach armii, już 
wtedy z pod sumiastych wąsów padało pod 
adresem rzeczoznawców ostrzeżenie: „no, no! 
bądźcie ostrożni"; już wtedy ten i ów odcho­
dził od przytomności na dźwięk nazwiska
Rozwadowskiego.

Tajemnicę obrad komisji — jak wiadomo — 
przerwali pierwsi obrońcy marsz. Piłsudskie-

T ra k to r  F o rd so n  Z t. 7000.—
Błotniki, dodatk. . . . .  Zł. 415.—
Szajba, ............................Zł, 230.—

(przy kupnie traktora) 
loco Gdańsk łącznię z cłem.

Rolnik musi oszczędzać. Dlatego też powinien tak zorgani­
zować swe gospodarstwo, aby pracować oszczędnie, do tego 
zaś w pierwszym rzędzie należy zastosować pracę maszyny — 
pracę traktora Fordson. Fordson wykonywnje różnorodne 
roboty: może być bowiem zastosowany nietylko do órki, 
kośby, zbioru siana, karczowania itd., ale również we dwo­
rze jako silnik stały do napędu młockarni, sieczkarni, pras, 

pomp, tartaków itd.
Fordson jest tani i oszczędny; jest on zasilany naftą i nie 
wymaga specjalnej obsługi. Żądajcie demonstracji nie obo­
wiązujących do kupna u najbliższego upoważnionego przed­

stawiciela Forda.

UPOWAŻNIENI PRZEDSTAWICIELE FORDA 
wt wszystkich większych miastach Polski.

łającej za pomocą represji i gwałtów,
Dążeniem władzy sowieckiej było o- 

czywiście przedewszystkiem rozczłonko­
wanie opozycji. Logiczmem wydawałoby 
się, gdyby w celu osiągnięcia takiego roz­
bicia rząd dążył do zbliżenia z prawico­
wą opozycją, z którą właściwie nic go 
zasadniczo nie różniło, oprócz poglądu na 
tempo pewnej ewolucji. Chodziłoby tu 
raczej o praktyczną stronę zarządzeń w 
zasadzie przez obie strony uznawanych. 
W  takiej sytuacji łatwo przecież o kom­
promis. Jeszcze łatwiejsze było osiągnię­
cie tego porozumienia w  danym wypadku, 
gdyż opozycja prawicowa nie miała ża­
dnych pretensyj i ambicyj personalnych, 
żadnego pędu do tek komisarskich. 
Stwierdza to prasa sowiecka z całą szcze­
rością.

Wbrew logice — stało się inaczej. Pan 
Dżugaszwili-Stalin (chłop gruziński) poje­
dnał się z pewnemi naturalnie zastrzeże­
niami z pp. Trockim 1 Zinowjewem (przed 
stawicielami przemysłu i robotników), a 
natomiast w  akcie skruchy musieli się w y­

rzec oni wszelkiej spółki politycznej z pp. 
Szliapnikowem i Miedwiediewem, których 
uważano za nieprzejednanych wrogów 
władzy. Dziwny ten paradoks ostatnich 
walk wewnętrznych w Z. S. S. R. prze­
szedł niezauważony.

Jaki jest sens tej likwidacji opozycji 
przynajmniej prowizorycznej?

Jak widać z dalszych zarządzeń, mia­
nowicie usunięcia p, Zinowjewa, z którym 
„pogodzono się" z Komintemu, a P. Troc­
kiego z Biura Politycznego, sensem tej 
likwidacji jest częściowe zwycięstwo „nfe 
przejednanej** prawicy, która właśnie dw» 
magała się zaprzestania pracy nad rewo­
lucją światową i zakończenia ekspery­
mentów u siebie w kraju.

A więc dla pozoru, dla oka — poje­
dnano się z lewicą, wyklęto prawicę, a w 
rzeczywistości rząd, a za nim cały Z. S. 
S. R. rusza się w kierunku budowy kapi­
talizmu włościańskiego na wielkich prze­
strzeniach państwa „robotniczo-wlościań- 
skiego".

go. Pozatem zabrała głos ,,drugą strona”. Na­
stępnie sam marszałek przypomniał w jakimś 
wywiadzie „nikczemne obrazy Komisji Histo­
rycznej z fałszywemi dokumentami". Wobec 
tego nic nie stoi na przeszkodzie ogłoszeniu 
interesujących wyznań, jakie główny bohater 
owego epizodu poczynił wobec rzeczoznaw­
ców, nie zastrzegając sobie żadnej tajemnicy. 
Okrągło rok temu, 18 października 1925 roku, 
Piłsudski zakończył swą konferencję z rze­
czoznawcami w  sposób następujący:

„Nie należy mieszać dwóch rzeczy:* na­
czelnego wodza z naczeinem dowództwem. 
Każdy wódz naczelny ma swój indywidualny 
system działania. Mój system był dostosowa­
ny do potrzeb i stanu Polski. Wojsko nasze 
szybko formowano wśród wojny — to jego 
pierwszy minus. Drugi, że generałowie kłócili 
się ze sobą; nie było zaufania. Trzeci, że się 
nawzajerń nie znano. Czwarty — to nacisk 
ciągły państw zwycięskich; wszyscy prócz 
mnie poddawali się temu naciskowi; musiałem 
ciągle strzec się zdrady. Groziła ona od szta­
bu generalnego, generałów, Sejmu, Minister­
stwa Spraw Zagranicznych; najlepiej jeszcze 
współpracował ze mną Sapieha. Wojnę zwy­
cięsko przeprowadziłem wobec Polaków — z 
takimi Polaciszkami musiałem wciąż walczyć.

Jeszcze jedną przeszkodą było naczelne 
dowództwo. Stworzyłem je sam, wobec pa­
n u ją ceg o  w wojsku zepsucia finansowego 1 kra­
dzieży. Wyrzekłem się spraw finansowych, 
nie mogąc nad niemi czuwać. Naczelne do­
wództwo miało prowadzić gospodarkę wojsko­
wą. Kontrola się nie udawała, choć wybiera­
łem dp.niej ludzi cywilnych. Rządowi ufać 
nie mogłem, bo onby jeszcze gorzej rozkradał. 
Żadnego zaufania nie miałem do Sejmu i Rzą­
du. Jeszcze najlojalniej wobec mnie postępo­

wał Skulski. Na wojnie ci ludzie nic się nie 
rozumieli. Znosiłem mnóstwo płatnych ataków 
od posłów i stronnictw. Jestem przekonany, 
że to były płatne narzędzia Ententy, wszyscy, 
nie wyłączając marszałka Sejmu.

Oparłem się więc na bardzo nielicznych lu­
dziach. Książkę „Rok 1920“ posiałem z dedy­
kacją czterem tylko ludziom. Są to: Piskor, 
Stachiewicz, Wieniawa i Pristor (mój przyja­
ciel). Całą ofensywę na Ukrainę układałem 
z pomocą tylko dwóch ludzi — Wieniawy i 
Stachiewicza; później przyłączył się do nich 
Stanisław Radziwiłł. Powiedziałem o tej pra­
cy St. Hallerowi, gdy już była gotowa, bo też 
w sztabie każdy cudzoziemiec mógł czytać, 
co chciał, i tajemnice dochodziły do Niemców 
i bolszewików. Żadnego tam nie było sekretu. 
Francuzi czytali wszystko, a co wiedzieli Fran­
cuzi, to mogli wiedzieć i Anglicy, co Anglicy 
to Włosi, co ci wszyscy — to Niemcy, a od 
Niemców i bolszewicy. Nic dziwnego, że nie­
które operacje nie były w sztabie należycie 
przygotowane.

Mało było ludzi przyzwyczajonych do tzw 
buchalterii wojny. Wśród legionistów było 
takich ledwo kilku. Wyższe wykształcenie, do 
tego mieli tylko oficerowie z armji austriac­
kiej. Oni to utworzyli to, co nazwałem mafją 
austriacką: komunikowali pewne rzeczy tylko 
swoim ludziom, nie innym. Na czele stanął 
Szeptycki; opierał się temu Stanisław Haller, 
ale potem i on przystąpił.

W naczeinem dowództwie działy się ol­
brzymie nadużycia. Prawdopodobnie j wielu 
posłów sejmowych maczało w nich ręce: nie­
jedna fortuna poselska wyrosła z nadużyć w 
gospodarce Wojskowej. Zwłaszcza brudna by­
ła sprawa rozdrapania materiałów zdobycz­
nych, wziętych na Niemcach. Wtedy zmusi­

łem Paderewskiego, żeby podczas swych czę­
stych odjazdów powierzał zastępstwo Wojcie­
chowskiemu, ministrowi spraw wewnętrznych 
i razem z nim próbowałem walczyć z tem 
ziem. Zacięte były walki z zarządem Ziem 
Wschodnich, bo tam chciano co można zacho­
wać dla miejscowej ludności. Chciano wymu­
sić nagły rozkaz, aby dla wojska kupować 
wszystko za wszelką cenę. Odmówiłem Stan. 
Hallerowi podpisu pod takim rozkazem. W te­
dy po zwycięstwie wiieńskiem 1919 roku po­
wstało naczelne dowództwo dla spraw ekono­
micznych. Ale w prowadzeniu wojny zupełnie 
się nię liczyłem ze zdaniem naczelnego do­
wództwa. Zwycięstwa odnosiłem tak, że po­
rzucałem na... pies inne sprawy, rzucałem się 
w jedną stronę, obejmowałem dowództwo
i zwyciężałem. Zwycięstwa odnoszone były 
pod moim batem. Pisano w sztabie general­
nym dużo, ale nic z tego się nie robiło, Roz­
wadowski pisał ciągle różne projekty — efe­
merydy. Trzymałem go w roku 1920 na sta­
nowisku szefa sztabu, bo z austriackich ofice­
rów on jeden nie npadł moralnie".

Powyższe zeznania płynnie i gładko, spo­
kojnie, bez przerywania z czyjejkolwiek stro­
ny, wygłosił marszałek Piłsudski w  Biurze 
Historycznem sztabu generalnego w  obecno­
ści gen. Leonarda Skierskiego, pułk. W. To­
karza, pułk. B. Gembarzewskiego, prof. St. Za­
krzewskiego i mnie. Notowałem własne sło­
wa, o ile mogłem nadążyć. Opuszczenia I nie­
dokładności możliwe są tylko w wyrażeniach 
mniej ważnych; za autentyczność wyrażeń 
dobitnych i znaczących ręczę. Spisałem na 
czysto całe przemówienie w  trzy godziny pc 
wysłuchaniu go, według świeżych notatek.

Władysław Konopczyński, 
prof. Uniw. Jagiellońskiego.
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Apel
da wszystkich Io w a izy s tw  i

W niedzielę ,dnia 31 października 1926 
roku, o godz. 15,30 odbędzie się uroczy­
stość poświęcenia fundamentu i złożenia 
kamienia węgielnego pod pomnik H Sien­
kiewicza.

W szystkie towarzystwa i organizacje 
polskie upraszamy, aby w tej uroczysto­
ści wzięły gremialny udział ze sztanda­
rami.

Niech nasi Goście, którzy z okazji tej 
uroczystości zjadą do naszego grodu, uj­
rzą zamanifestowaną całą wielkość ducha 
polskiego, którego zmarły Wieszcz potę­
gą swego słowa i ogniem gorącej miłości 
w  sercah naszych stwarzał i umacniał.

Niechaj Bydgoszcz okaże, ie  jest gro­
dem nawskroś polskim! Nasze patrioty­
czne Obywatelstwo upraszamy, aby ze­
chciało wywiesić chorągwie i udekorować 
domy.

Za Konferencję Prezesów
(—) Czarnecki, prezes.

Skład Komitetu Budowy Pomnika Hen­
ryka Sienkiewicza w Bydgoszczy,
Z powodu poświęcenia fundamentu 

pod pierwszy w Polsce pomnik Henryka 
Sienkiewicza dłuta prof. Konstantego La- 
szczki, odbędzie się w  Bydgoszczy w dniu 
31-go października 1926 r. pod protekto­
ratem miejscowych Władz Duchownych, 
Administracyjnych i Wojskowych w oso­
bach JW. Księdza Prałata Tadeusza Mal­
czewskiego, dziekana bydgoskiego, Pre­
zydenta m. Bydgoszczy Dr. Bernarda 
Śliwińskiego, Dowódcy 15 Dyw. Piech, 
Wlkp. generała brygady Wiktora Thom- 
mee według załączonego programu. 
Uroczystość o następującym programie:

Godz. 9: Uroczysta Msza św. z kaza­
niem w Kościele Famym.

Godz. 12,30: Uroczysty Poranek w
Teatrze Miejskim z  łask. udziałem: Ireny 
Ruszczyc-Dwęslriej, Mieczysława Fren­
kla, profesora Aleksandra Michałowskie­
go, Józefa Weyssenhoffa i Zjdnoczonycłi 
Chórów Bydgoskich.

Godz. 15,30: Poświęcenie fundamentu 
i złożenie kamienia węgielnego pod pom­
nik na placu Kochanowskiego (przy zbie­
gu ulic: Słowackiego, Libelta i 20 Stycz­
nia, koło Starostwa) z przemówieniem

H E N R Y K  S I E N K I E W I C Z

Prezesa Komitetu, udziałem Zjednoczo- 
nycn Chórów Bydgoskich (kantata prof. 
P. Urbanyfego) oraz orkiestry wojskowej 
61 p. p, pod batutą ppor. Tadeusza Dawi- 
dowicza.

Komitet Honorowy:
Beyer Kazimierz, prezes Rady Miej­

skiej m. Bydgoszczy i -prezes Tow. Naucz. 
Szkół Powszchn., imż. Bernaczek Gustaw, 
prezes okr. Powstańców i Wojaków, Cy­
wiński Jan, prezes okręg. Tow. Robotni­

ków Katolickich, Czarnecki Antoni prezes 
Konferencji Prezesów m. Bydgoszczy 
i Prezes Tow. Urzędn. Komun., dr. Do­
browolski Tadeusz dyr. Muzeum Miejskie­
go, dr. Dziembowski Zygmunt, prezes 
Tow. Naulkowego Lekarskiego, Nostitz- 
Jackowski Stefan, starosta (Szubin), Ja­
nicki Jan, prezes okręg. Tow. Śpiew., 
Kałdowski Kazimierz, prezes okr. Chrze­
ścijańskich Związków Zawodowych, Ka­
sprowicz. Bolesław, prezes Izby Przemy­

słowo-Handlowej, Krahl Rudolf, prezes 
Tow. Miłośników m. Bydgoszczy, L e­
wandowski A. B., prezes Tow. Kupców, 
dr. Leyko Zygmunt, zastępca dyr. Pań­
stwowego Instytutu Rolniczego, ks. pra­
łat Malczewski Tadeusz, Malczewski A- 
lojzy, prezes okr. Sokołów, Morawski 
St., przedstawiciel Kola Adwokatów, Nie­
siołowski Stanisław, starosta, poseł Pe- 
trycki Józef, nacz. redaktor „Gazety Byd­
goskie j“, Sentkowski M., prezes Związ­
ku Tow. Kupieckich, Grzymała-Siedlecki 
Adam, dr. Śliwiński Bernard prezydent 
m Bydgoszczy, Staszewski Zenon, prezes 
Sądu Okręg., Strzyżowski Władysław, dy 
rektor „Drukarni Narodowej14, Teska Jan, 
naczelny redaktor „Dziennika Bydgoskie­
go44, Thommee Wiktor, generał brygady, 
dowódca 15 dyw. Piech. Wlkp., imż. 
Wdziękoński Teofil, prezes Związku Fa­
brykantów, Weyssenhoff Józef, dr. Wie- 
cki Czesław, prezes Związiku dekarzy 
Zach. Polski Obw. Bydgoskiego, Wirski 
Ludwik, prokurator Sądu Okr., dr. W i­
niarski Michał, redaktor „Głosu Pomor­
skiego44, Zagórski Józef, dyr. Lasów Fań- 
stwowych, Zakrzewski Józef, prezydent 
Poczt i Telegrafów, Zawitaj Józef, prezes 
Izby Rzemieślniczej, Zwierzchowski Au­
gust, prezes Tow. Urzędn. Państw.

Komitet Wykonawczy:
Dr. Bełza Witold, dyr. Bibljoteki Miej­
skiej, dr. Brandows-ki Teodor, Fiedler 
Konrad, redaktor „Gazety Bydgoskiej44, 
dr. Jasiński Jan, adwokat i notarju-sz, inż. 
Janicki Tadeusz, Krahl Rudolf, Lewan­
dowski A. B„ prof. dr. Łabendziński Sta­
nisław, dyrektor Gimn. Matematyczno- 
Przyrodnicznego, prof. Łańcucki Adam- 
Lech, prof. dr. Łuczewski Kazimierz, Mu- 
lorz Engelbert, dyr .chóru św. Wojciecha, 
prof. dr. Peliński Stanisław, dr. Szym ań­
ski Jan, prezes Zarządu Powiatowego 
i członek Rady Naczelnej Z. O. K- Z., Ks, 
prob. Skonieczny Mieczysław, prof. Sto­
pa Franciszek, prezes Tow. Nauczycieli 
Szkół Wyższych, inżynierów? Tomczy- 
cka Stan., Witecki Teod.. prez. Zjedm Kół 
Śpiewaczych, Woda Stanisław, dyrektor 
Banku Polskiego.

W yd zia ł W y k o n a w czy :
Dr, Bełza Witold, prezes Komitetu, dr. 

Szymański Jan, sekretarz Komitetu, dr. 
Łabendziński Stanisław, skarbnik Komite­
tu, dr. Brandowski Teodor, imż. Janicki 
Tadeusz, prof. Łańcucki Adam-Lech, dr. 
Łuczewski Kazimierz, dr. Peliński Stani­
sław, prof. Stopa Franciszek, członkowie 
Wydziału.

Bydgoszcz, 30. 10. 
DYŻUR NOCNY W APTEKACH:

Od poniedziałku 25 bm. do poniedział­
ku 1. 11. 26 r. dyżurują następujące ap­
teki:

Apteka pod Aniołem, ul. Gdańska. 
Apteka Kużaja, ul. Długa.
Apteka pod Łabędziem, ul. Gdańska.

*
KALENDARZYK TEATRALNY.

Sobota o godz. 4.: „Królowa Śnieżka i 7 
karłów44 (ceny najniższe).

Sobota o godz. 8.: „Mąż i żona44 (prem­
iera).

Niedziela o godz. 12.30: Uroczysta Aka­
demia Sienkiewiczowska.

Niedziela o godz. 4.: „Królowa Śnieżka i 
7 karłów44.

Niedziela o godz. 8.: „Cały dzień bez 
kłamstwa44.

*  V!
PRZEWODNIK PO KINACH 

BYDGOSKICH.
® „Kristal" — wystąpił wczoraj po raz 

pierwszy z przeróbką filmową znanej o- 
peretki Kallmanowskiej „Hrabina Marie a4 
z Vivanem Gibsonem i słynnym Harry 
Liedtke w głównych rolach. Harry Liedt- 
ke jest ulubieńcem Bydgoszczanek.

3  „Marysieńka4* — wielki obraz histo­
ryczny „Neron44 z tłumami ludu, igrzy­
skami, lwami itd.

® „Corso44 — Bandyta miimowoli...
® Z za kulis. Dziś w sobotę ku ucz­

czeniu 50-letniej rocznicy, zgonu Aleksan­
dra hr. Fredry Teatr Miejski występuje 
uroczyście z premierą „Męża i żony44.

Tragiczny pożar baraków reemigranckich 
przy ul. Gdańskiej.l

Straż pędzącą co sił do pożaru zatrzymała natemu dwa baraki spaliły się doszczętnie. -  
torze „żywa44 przeszkoda. — Głównie dzięki Spłonęło też na śmierć 5-cio letnie dziecko.

Straty wynoszą 30 000 zł.
Wczoraj w godzinach popołudniowych mie­

szkańcy ulicy Gdańskiej ujrzeli pędzącą co sił 
straż pożarną bydgoską. Przewodził jej oso­
biście dzielny komendant straży naczelnik Mi­
lewski, który wiadomość o nieszczęściu otrzy­
mał telefonem o godz. 10 min. 57, a w dzie­
sięć minut potem pędzi? już osobiście na czele 
sprawnego swego pogotowia ratowniczego do 
miejsca katastrofy.

Oto, jak doniesiono, płonęły Baraki Miej­
skie po lewej stronie ulicy Gdańskiej za Szko­
łą Oficerska.

Na miejsce wypadku dzielni strażacy byli­
by przybyij o całe 5 minut wcześnie}, gdyby 
nieszczęśliwym trafem nie byt im odciął drogi 
rozpędzony pociąg z Warszawy, z powodu 
którego na torze kolejowym, przecinającym 
ul. Gdańską, Straż musiała czekać bezczynnie 
aż 5 minut. A w takim wypadku każda mi­
nuta — wieki.

■ Ostatecznie pociąg w końcu przejechał, a 
Straż popędziła do miejsca pożaru.

Dwa ogromne baraki miejskie płonęły już 
beznadziejnie, jako iż były przeważnie z tzw. 
pruskiego tnuru, a więc z dużą ilością uży- 

'tego do budowy drzewa.

Widząc beznadziejność ocalenia płonących 
budynków, wzięto się do wynoszenia i rato­
wania mizernej „chudoby" nieszczęsnych mie­
szkańców. Tylko mienie ośmiu udało się w y­
nieść i ocalić. Reszta spłonęła.

Tak samo w chaosie ognia znalazło śmierć
5-letnie dziecko (chłopczyk) murarza Jankow­
skiego, zajętego od niedawna po powrocie tu 
z Niemiec przy budowie kościoła 0 0 .  Misjo­
narzy przy ul. Ossolińskich.

Zjednoczone wysiłki Straży bydgoskiej, 
której z nader energiczną pomocą nadbiegli 
ofiarni żołnierze VIII Dyonu Samochodowego, 
udało się po diwu' godzinach usilnej pracy po­
żar zlokalizować i nie dopuścić do rozszerze­
nia się na dalsze bndynki.

Niemniej, straty skutkiem pożaru, obliczo­
ne prowizorycznie, ustalono na 30 00C zł.

Bezdomnymi zajął się naturalnie z urzędu 
p. A. Czarnecki, kierownik Biura Opieki Spo­
łecznej, dzięki czemu biedacy ci z dziećmi i 
ocalałym dobytkiem są już ulokowani wszy­
scy pod ciepłym dachem.

Niemniej biednaż jest dola tych nieszczę­
śliwców, którzy znaleźli sic w  podobnej sy­
tuacji na samą zimę. Jek.

Pełne słonecznej barwy mistrzowskie 
uśmiechy polskiego Moliera z całym pie­
tyzmem i najwyższym nakładem pracy i 
kosztów w stylową wystawę ujęte, sta­
nowić będą niejako pełny akord dotych­
czasowej działalności. .... d

W  głównych rolach pp.: Kopczewska,. 
Sokołowska, Kwiatkowski (reżyser) i Stę-

powski. Dekoracje R. Czaplickiego.^ 
Przedstawienie poprzedzi przemówie­

nie p. Fiedlera.
® „Królowa Śnieżka44, bajka dla dzieci 

w 6 obrazach C. Danielskiego, na której 
przedstawienia zamknięte kasę przed roz~ 
nnczeciem widowiska, ukaże się dla na­

szych milusińskich w  sobotę, dnia 20 bm.
0 godz. 4-ej popołudniu po cenach najniż­
szych.

® Wieczór „Meło-recytacyjny44 pia­
nisty - melorecytacyjny i kompozytora ar­
tysty estrad warszawskich: Filharmonii, 
Mirażu i Stańczyka p. Henryka Szatkow­
skiego odbędzie się w Bydgoszczy — w 
sali Resursy Kupieckiej w czwartek, dnia 
4-go listopada. Znakomity artysta wygło­
si przy fortepianie utwory Wyspiańskie­
go („Wyzwolenie44 Modlitwa Konrada), 
sonety Wierzyńskiego, wiersze Kaspro­
wicza, Laskowskiego, Słońskiego i Tuwi­
ma. Bilety wcześniej zamawiać można w 
księgarni Gieryna. Ceny miejsc od 1 do 
2 złotych.

® Zniżki w Teatrze Miejskim. Z dn
1-go listopada wprowadza Teatr Miejski 
legitymacje zniżkowe, uprawniające do 
nabywania biletów do krzeseł partero- 
wych, lóż i na balkon I-go piętra z t zniż­
ką 30 proc. od cen zwyczajnych. Każda 
legitymacja zawiera 20 kuponów, na pod­
stawie których kasa sprzedaje bilety ul­
gowe na wszystkie przedstawienia (nie 
wyłączając świąt). W razie przedstawień 
obcej imprezy lub gościnnych występów, 
legitymacje zniżkowe mogą być nieważ­
ne. W tym wypadku na afiszu znajdzie 
się uwaga: „legitymacje zniżkowe nie­
ważne44. Legitymacje powyższe w  cenie
1 zł. ważne na 20 przedstawień, 20 ku­
ponów bez ograniczenia czasu wykorzy­
stania, nabywać można w kancelarji Te­
atru codziennie od godz. 10—1 i od 6—S 
wieczorem.
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3  Cech obuwniczy. Przypominam pp. 
członkom o złożeniu wymaganej ewi 
dencji (Rczp. z dnia To października1 L 
dz. 5959/26) do dnia 30 włącznie, do mo­
jego mieszkania j. n.: Imię i'nazwisko, 
miejscowość, wiek, narodowość, czy zło­
żył egzamin a) czeladniczy, b)' mistrzow­
ski, ile zatrudnia a) czeladników b) ucz­
ni i wysokość podatku obrotowego w 
toku 1925.

Fr. Grabowski, cechmistrz, 
ul. Pomorska nr. 11.

3  Informacje co do uroczystości Sien­
kiewiczowskich. W sobotę wszelkich in­
formacji a zwłaszcza dla przybyłych na 
Uroczystości gości zamiejscowych będzie 
udzielać aż do późnego wieczora dyżu-ł 
tujący w gmachu Bibljoteki Miejsk. przy 
S ta iy m  Rynku.

3  Uczczenie pamięci „Nieznanego Po­
wstańca". W dniu 1 listopada br. jaka" 
w dzień umarłych i poległych w walkach 
o Wolność Ojczyzny, odbędzie się uroczy­
ste oddanie hołdu poległym przy grobie 
Nieznanego Powstańca Wielkopolskiego 
podług następującego programu: o godz. 
8,30 rano zbiórka w ogrodzie Patzera, 8,50 
Ibdmarsz do kościoła Św. Trójcy; o 9 g. 
Msza św. Po ms-zy św. odmarsz do grobu 
Nieznanego Powstańca Wielkopolskiego i 
złożenie wspólnego wieńca. Uprasza się 
pp. członków (i członkiń) o liczne przy­
bycie.

3  Inauguracja Tow. Terminatorów.
Dnia 31 bm. o godzinie 1. w południe od­
będzie się zebranie organizacyjne w Re­
sursie Kupieckiej Tow Terminatorów, 
które wraca wten sposób z powrotem do 
pracy organizacyjnej z inicjatywy Zw, 
Cechów i Tow. Czeladzi Katolickiej.

3 p o r t  b y d g o s k i
Popis szermierczy W niedzielę, 31 b. m. 

w auli gimnazjum humanistycznego odbędzie 
się popis szermierczy między uczniami: gimna­

zjum humanistycznego i M Kopernika.
Akademię poprzedzi odczyt o wychowaniu 

fizycznein.
Szermierka będzie na florety i szable. Kie­

rownikami akademii są.: prof. Wojciechowski 
• i Aibrycht. Sędziować będzie sjefż. Końce-, 
wicz, instruktor Szkoły Oficerskiej.

Czysty dochód przeznaczony iest na zakup 
przyrządów szermierczych.

Wieczorek z tańcami fi. K. S . Kolo Przy­

jaciół Harcerskiego Klubu Sportowego uizą- 
dza dnia 30 b. m. w Resursie Kupieckiej wie­
czorek z ,'tańcami, na którym wydane .zostaną 
żetony i dyplomy za bieg 10 000 ni. o mistrzo­
stwo Pomorza. •  .

Zysk przeznaczony na cele sportowe. 
Kilki-'tylko jeszcze zaproszeń można odebrać 
u dha Papińskiego w  księgarni p. Idzikow­
skiego, ui. Gdańską. Wstęp 1 zł,

Co n c h w a h ła  Rada M ie jska  w  Będgosacay?
Pogorzelcom wyasygnowano 1000 zł. doraźnej pomocy. — Narodzie, płać, płać, 
piać. — Mniejsze knajpeczki • poudlowano. • 3* Jak bydgoska Ha-ka-ta utrupiła wczo­
raj wniosek o subwencję dla polskiego miej. Instytutu Muzycznego. — Gwałtu —

Bydgoskie fabryki nie mają węgla.
Przed rozpoczęciem wczorajszego pu­

blicznego posiedzenia Rady —' g. 6,50 w. 
— przewodniczący p. Bayer stawia wnio­
sek nagły o pomoc doraźną dla pogorzel­
ców, którym przy wczorajsz. pożarze w 
barakach przy ulicy Dwernickiego spło- 
nplo całe ich mienie. T"7:'' ' -

Rada Miejska jednogłośnie uchwąiiia 
pomoc w wysokości 1000 złotych, wice­
prezydent zaś miasta dr. Chmielewski w 
imieniu Magistratu obiecał pomoc pie­
niężną i pomoc w wyszukaniu, mieszkań.

Z kolei Magistrat wnosi o wyrażenie 
zgody na uchwałę z dnia 21 września br. 
w sprawie pobierania dodatku 'komunal­
nego do państw, podatku gruntowego, 
przemysłowego i dodatku kom. do opłat 
od patentu na wyrób i sprzedaż trunków, 
przetworów wódczanych i spirytusowych 
na rok 1927.

W sprawie tej w Komisji Finansowej 
wypawiadali się częściowo referenci pp. 
Lewandowski i Lewandowi.cz. Wniosków 
Magistratu, bronił wiceprezydent dr. 
Chmielewski.

zmniejszyć gc do 0,3 podatku państwo­
wego.

Nad sprawą podatku obrotowego w y­
wiązała się żywa. dyskusja, w której glos 
zabierali radni, Lewandowski, Lewando- 
wicz, Spiitzer, Źąeharjasiewiez i Wnuk

16 glosami przeciw 14 przeszedł wnio­
sek Magisti atu, tj. pobieranie G,5 od sumy 
obrotu a nie 0,3, jak proponowała Komisja 
Finansowa.

Rad. Lewandowski wnosi o zaprotoku- 
łowanie, że przewodniczący źle policzył 
glosujących.

W sprawie opłat, od patentów posta­
nowiono pobierać opłaty w wysokości ze­
szłorocznej, jednocześnie zaś na wniosek 
radnego Trzebiatowskiego uchwalono 
drobniejszym przedsiębiorstwom wyszyn­
kowym zmniejszyć. opłatę o 50 proc.

W dalszym ciągu wnosi Magistrat o 
przyznanie subwencji Miejskiemu Instytu­
towi Muzycznemu.

Przeciw wnioskowi wypowiadają się 
radni z bloku niemieckiego 1 lewicowego

Co do dodatku komunalnego do pań- ‘ (Spitzer, Zacharjasiewicz, ,Wnuk). Sprawy 
stwowego podatku gruntowego uchwalono * Instytutu bronią gorąco radni: Dr. Więc-

1 ki, Fiedler, Wierzchowski, dr. Nowiński... 
Polski Instytut Muzyczny jest potrzebny 
w Bydgoszczy, jako placówka kulturalna 
i miasto za wszelką cenę powinno przyjść 
tej placówce z pomocą. Głosami lewicy 
i Niemców wniosek Magistratu odrzuco­
no.

Ot, jak się nasze niemłaszki już rozwy­
drzyły. Kto temu winien?

Na zakończenie porządku obrad u- 
chwalono na wniosek Magistratu upoważ­
nić Magistrat do rozchodowania sumy 
2000 złotych z budżetu nadzwyczajnego 
Straży Pożarnej tyt. IV, 2 na budowę no­
wej remizy na pomieszczenie stacji sani­
tarno - dezynfekcyjnej jako pozycji ściśle 
związanej z automobilizacją Straży Pożar­
nej.

Wniosek o wyrażenie zgody na uchwa­
le Magistratu z dnia 18 bm. w przedmiocie 
zbalanso wania dodatkowego budżetu na 
rok 1926 odroczono.

W wolnych wnioskach Rada Miejska 
zwróciła się do Magistratu, by ten zain- 
terpelował w Ministerstwie komunikacji o 
przyjściu z pomocą fabrykom w dostar­
czaniu węgla, gdyż z powodu braku wa­
gonów stoją one przed groźbą zamknię­
cia.

Na tern o godzinie 9 i pół jawne posie­
dzenie zamknięto.

B A B . A t f e iJ S f j S K I
B y d g o fłze iz , ul. Gdańska. 165, tel. 399 

ebok kina „Krista!"
Lokal otwarty dzień i noc!!! 

Codziennie k o n c e r t  Ł a a n d to lin is tó w  
Ceny konkurencyjne. 8313

K IN O

KRISTAL
.Początek o g. 6 45 i 8.45 w.

Passepartout i bilety 
Wolnego wstępu niew ażne

Chcesz zapomnieć o codziennych troskaeh. tp idź. t lz ić  i  «!mi n n s tę p n o  na szan pański film:

według słynnej wszechświatowej operetki EMMEEłlCHA KALMANA W 9 aktach. 
Nadzwyczajna wystawa — Cudowna gra — Najnowsze m ody-•  Humor— Przepych.

W glówn. rolach urocza

VIVIAH GIBSON
i marzoeie kobiet

HARRY LI E DRĘ

Bomisy śmiecht
NADPROGRAM:

lokaiDista 
z przypadku

kome!)a w 3-ch aktach

co

8583 
i.od zł 2 4 .— 
od zł 5  ił.— 
od zł 5-1’

od zł 16 .— 
od zł 'i 6 ,— 
•d zł 4 8 .—

od zł 30.---

( I b r a n ia  m ę s k i e
zimowe . . . .  . . - ■ • •
śliczne deeen e . . . . . .
kamgarnowe.............................

U b r a n k a  d la  c h ło p c ó w
na zimowej podszewce . . . 
eleg. wykonane, boston . . 
kamgaraowe . . . . . . .

P ł a s z c z e  m ę s k ś e
w dobrem wykonaniu. ..... •

P ła s z c z y k i  d la  c h ło p c ó w
w dobrem w3'koosniri » • • • ud zł Bfj.— 

J o p y  z im o w e  _
dobre wykonanie . . . . . .  od zł 18 .

P ł a s z c z e  d a m s k i e
eleg. wykonane r\psowe . . od zł 1 3 5 .— 
matpia skóra (Affeohaut) na

podszew ce.............................od zł 5 9 .—
 .......................... od zł 1 4 0 .—
kolorowe w ślicznych deseniach od 2ł 5 9 .—

P ła s z c z y k i  d z i e w c z ę c e
ładnie wykonano, zimowe . . od zł 18 .— 
flausze w ró’nych kolorach .o d  zł 8 3 .

J a c z k i  dEa p a ń ,  s w e t r y  damskie i mę­
skie, c z a p k i  męskie w wielkim wyborze

poleca
Bydgoszcz, uL Diuge 36

Telefon nr. 1282 ::„HERMES'

CS

CdVSi

Bramy, etole, skórki 
oraz konfekcję poleca 
w wielkim wyborze po 
cenach reklamowych no 
« otworzony ssład iutef

„F n tro p o l“
B y d g o s z c z

Stary Rynek nr. 27, 
Pracowni* kuśnierska 

pod własaym kieiunk em
W1 toit bile wsieli nrzsióbei

m u . m i
Bławaty,

»Maxfrii«
Telef. 883 ul. M arcin k :w sk ieg o  5

Od 1 listopada zupełna zmiana programu 
Renasówna 01 Sini

pierw szorzęd . śp iew aczka tańefe charałst

g  —  3  S a r k a s a s  =====
num er zag ran iczn y

Rella Głowacka Siostro Dz eciołowskie
dosk. w odew ilistka  n iezrów nane  knpjeoistk i

===== W aci©  Z w id lic z  =====
w n o w em  rep e rtu a rze

Fuksi i  Hilda Łagozińska
w iedeńsk i duet tanecz. tan cerk a

===== D u s s e k  ~  .i"..
ak t un iw ersalny

S e g a l - W e r a d i r t i
N ieb yw ały  iluzjon ista  - Fakir
_  Początek o godzinie 10-tej.

w Bydgoszczy
W e łn ia n y  R y n e k  1. 

Polecam mój
w i e l k i  w y lb ó r

w kanlefec i 
riamskiei i dziecinnej

trykotaże 
sm i galanterii
( haruję po cenach o 20°/0 
taniej niż gdzieindziej 
! Proszę s ę przekonać!

B y d g o s z c z ,
P o z n a ń s k a  3 5

C<=5)

C=>>

<£==>

- k « ż i i ą  41 ©Se
d r z e w a

świerkowego
w wałkach I lub 2 m, 
średnicy od 13 do 25 tm

kupi 6667
Moplsitó Papierdia
Bydgoszcz-Czy żkówko 

telelou 1151-1137 
Adr. telegr. „ Papyrus „

po cenachreklamowych
Wykonanie solidne. 8495 

Obsługa Mielna
Proszę się przekonać!

MEBLE
v. az*lk. ro­
dzaju tano  
n a  ra ty  

poleca 
J  K i j OH

N o w a k
Bydgoszcz, Szpitalna 8

O K A Z JA !
Majątek 1Ł0 mórg bura- 
raczanei ziemi, dom 8- 
pokoiash w parku zabn 
dowama 1 klasy 19 ki ów 
9 kuni; rena 90 0QQ 
wpłata 60GÓ0, 350 iróre 
buraczana ziemia, cena 
90.000, Bardzo duży wy­
bór ma ątków od 10 do 
3100 na bardzo dogod­
nych warunkach, młyny, 
domy, tartaki i miesz­
kania: różne dzierżawy 
poleca i przyjmuie biuro 
Taszyckiego. Bydgoszcz, 
ul. i worcowa 13, tel 780.

<ś=ż>

Najtańsze źródła zakupi!!
Materjały wełniane, damskie i męskie, zamsze, plusze 

jedwabne, jedwabie, aks mity i t. d .

Materjały bawełniane, białe bieliźniane, pościelo­
we, fartuchowe, inlety, flan lki, dlu kowe i k̂ : szulowe 

Bielizna, damska, męska i dla dzieci
Firany, podszewki i t. d.

Oddział miarowy:
Wykonuje się według najnowszych modeli, elegancko, bardzo tanio i dobrze

D am ski:
Palta, kostjumy i pokrycia na futra Cłłetowc> palta/ p łu g o w e  

i zamszowe stale na składzie.

M ęski:
Ubrania m arynrrkowe, wizytowe, surdu owe, smokingowe i 

frakowe, palta, raglany i pokrycia na fu ra.
G o t o w e  ubrania i palta stale na składzie

Wielki wybór odpowiednich materiałów stale »a swadzie

R. 2  C. Kaczmarek
Centrala Poznań 

B ydgoszcz, Stary Rynek 7  telef. 187

C==>

<5=5

<5=>)

PoUcainy 8i85
c z a r n e  s k ó r y  w e r z c h n ie ,  s z o r o -  
w e  a f u t r z a n e .  S p e c j a l n o ś i :  dłu* 
nóuuki b i a ł e  e b r ą z o w e  ~<-4gś'
Garbarnia i Białoskórnia

B ł a s z a k  i KotolifaskŁ 
J a s n a  IV BYPGOSZCZ J a s n a  12

U tZ K S lC E
do szyci* i kroju przyj­
muję zaraz. Wyuczam 
dobrze i tanio, Mise- 
wioiówna, Bydgoszcz, 
ul. Sieakiewici* 8.

C H O LEW K I
u* miarę, gotowe dla 
przyjeżdżających na po­
czekaniu. Ceny przy- 
•tępne. Eybińzki. Byd- 
goascz, ul. Kościelna 10

S p e c j a l n y  s k ł a d  8222

ira m e fsn ó w  i płyt
Wielki wybór najnowszych nagrań

» ln 8 ic a < B ydgoszcz,
Jagisllońfta 75



P I A N I N A
śoildnem wyko.ianiu. własnego wyróbM, ofaz fo r te p ia n y , pianina i h artn on jfi piejSpszofząonycn

fiim zagranirmych q  f » ___________  m g Ij fabryka
nadzwyczaj ta n io  Ł 5 a  bommerfeio * f o r t r a n ó w

B y d « k 9 K « | |  .tySkc ul. Śniadeckich nr, 56 « Tej. 883, Filją: G r u d z i ą d z ,  Groblowa 4 - Tel. 229

W t E Ł E i  L I C ¥ T a € J A  '
sam ochodów i przyborów sam ochodowycn  

W  ś r o d ę  d n ia  S  l i s t o p a d a ,  o godz.: 
U-tei przed poł. sprzedawać będę z po,1, pryw, 
w B Y D G O S Z C Z Y  ua podwórzu .ieruchom. 
M a z o w ie r k a  n r .  3 4  następu ące samochody 
i przybory samochodowe

1 samochód Cięzarowv 3 te. „Arbęnz“, 1 sa­
mochód ciężarowy 4 to. „Podeus"-, 1 łódź 
mot. 24 KM, 61/2 rp. 8 osób, 1 motocykl j
2 KM. „Oocorell'’, Przybory: elektr. i carb. j  
reflektory, lampy boczne i tylue opony i dętki, 
różne, roam. pompy, elewatory, lioza;ki kilom, j 
syst. Forda i łożyska kulkowe, różne śrnby, j  
przybory do ludjan cnotccykiów itp. Do obęi-; 
rżenia godzinę przed lieytaeią. 8090

8630 M ic b a t  P ie c h o w i a k
pufil. zaprzysiężony licytator i taksaior 

Telefon 165i B *  aj*®®*®** Długa 8

B a c z n o ść !  B a czn o ść !
P r z y i m n ^ c  s i ę  !® !§Y  

w s z c l h i e j  p a z y  d o  t r e s u r y
za przystępną cenę fachowo pod gwar* ne ją

/ikłnd snmwli i ta? psiw
przewodników dla ociemniałych, psów obronnych 

i śledczych do tron ouia śladów 85 57 
B S l l G O S Z O Z ,  za 7. śfuzą

w ła ś c .:  F R A N C I S Z E K  BILI D A

Cale m iasto  m ów i
pV* o  nasrych niskicb cenach
8470 P o ń c z o c h y :  
Dziecięce „Patent*4 0 ,9 5
Skarpety w prążki 1 ,3 5
Damskie pończochy „La Flor44 1 ,9 5
Damskie pończo :Ly jedw, FJpr. 2 ,9 5
Daposkie pończochy sztuozoy jsdw. 3 ,9 5  

B u c i k i :
Dziecięce „ izpic lakierowany* 3 ,9 5
Dsiec ęee „brązo* y boks ' 4 ,9 5
Dzieeięce .ręczna robota'1 7 ,9 5
Damskie „boks* 1 4 ,5 0
Mostia „ręczna robota11 1 9 ,5 0
Damskie „la Lack* 8 5 ,0 0
Męskie „biało wy kładące* 2 8 ,5 0

9  a  k  n  i  e :
„rips"
„cbewiot*
.la chewiot*

Dziecięco 
Dziecięce 
Marynarskie 
Dam skie,
Damskie 
Damskie 
Damskie

h a p e l n i z e :
Dla podlotków „aksamit*

„rips"
„chewiot
„popelina"
„aksamit"

2 .9 5  
4 ,7 5  
0 ,7 5
7 .9 5

1 3 .5 0
3 2 .5 0
3 8 .5 0

4 ,5 0
7.& 0
9 .7 5
9 .7 5  

1 2 ,5 0

Wyborowe wina, wódk* ■ likiery
r ó w n i e ż

M iró staropolski wyborny
ł|2 butelkrf 3 ,— . Yi frtotelka 4t75

p o l e c a

C z e s ł a w  K a c z m a r e k
Specjalny skład wódę* i wir

Gdańska 25 B y d g o s z c z  telefon 1563

A    !"!” !!!?!■..............................r !  k
|  F I I

| Fiorjan ^niegowski j
i Przybory stolarskie i techniczne |
\ BydiKftB.ee*, ul. Warszawska 14 =
= S P E C J A L N O Ś Ć : nurtowna sprze- = 
i daż okuć meblowych i do trumien itp. =
: Zastępcy poszukiw ani! 8621

miiiimimiiiiiiiuiiiiiiiiimi'11111111111111'iiiimuM'ciliim'
o n a z j ^ S

P o d e s z w y  g a m o w e
męskie po 2.<Mlzi. damskie po U S z f -  iuż z kie em
Równocześnie wielki zapas skór wierzch* 
pieli, ppdeszwowyeii, rjlce, jakoteż wszelkie 

przybory szewskie i siodlarskie.
E . G u h l  i S fc a  S£63

4 ) ła $ n  45* Hydfvos»CłG T e l e l .  5 1 .
iismłiiiiHiinni»ijmł!nii>mn»łmHinu»m»łHmmii»c«KBłuni

Ogłaszai w Ghsie Psi.
TST owr u  a  w A ii n  A

Damskie „aksamit*
Damskie „filc*
Damskie „la 2>,mt*
Damskie „la Filc*

P  1 a  s  z  «  s  e :  
„Kamelhaar14 120—130 długie 3 8 ,5 0  
Sukienne (brązowe i czarue) 3 8 ,  O 
Fłaus-owe (wszelkie wielkości) 3 8  5k>’ 
Gabardynowe (oałe na jedwabiu) 4 8 ,5 0  
,Eskimo‘ (przybrano aifraclianem) 5 8 ,0 0  
Zams iowe (całb na jedwabiu) 0 8 ,0 0  
Jac".ki kromerkow" ijinńtacja futra) 9 8 ,0 0  
Pluszowe (la  Qualitat) 1 6 8 ,0 0
Rremerkowe płaszcze (imitaeja

karakuł) 1 9 8 .0 0

„M E R C E D E S "
B y d g o s z c z ,  M o sto w a  nr. 2

Zbyt mato
koncentruje Pan twój zakupi

Z R Y T  W I E L U
posrnda Pan dostawców!

Każdy odsprzeda jący
zaopatruje się

n  a r t y k u ł y  b in ro w ® , s z o ln e ,  p i-  
i m i e n n e ,  k a r t y  d o  g r y ,  s z p a g a t ,  
p a p ie r  p o n o w y  i  p erg a m in o w y  

d e b r z e  i  t a n io  [8287
w  firmie

„ S E G R O P O ” : ;
B y d g o s z c z  — D w o r c o w a  3 9 .

pierwszorzędna fabrykaty
w  największym  wyborze 
po na j n i ż s z yc h  cenach 
z  rzetelną i  d ługoletnią  

i  na  — gwarancją poleca —
A. }  ag elewski • Eydgoszcz
«706) B w ( ,r e o w ’t, 18, Teletoi 1047,

uffAGAi “ierwszerzędne UWAG-A!
KAMGABNY BIELSKIE
w nalwięksiym wyburzę, modnjcii kolorach i deseniacłr
M od»y ‘ V eff*np

na palta jcs;enn*' i zimowo 
S u k n a  n a  p ła s z c z e  

w  deseaie, mareoge i ozarae 
E sk im o  

czarue i khaki (wojskowe)
P o k r y c i a  n a  tm tr a  

czarne, marengo i w desenie 
S u k n a  i  b a m e u r n y  

crepts, na fraki i smokingi 
T w i l l  i  B o s t o n  

gi matowv. cząruy. brązowy i maren go 
J B e te r j e ły  n b r a n lo w e  
w naiuonisztf desenie 

l l a f e r j a l }  n a  s p o d n ie  
w moaoe angielskie pasy 

„ G r a z e r  JLoden* sa k :  .a  l e t n i c z e  
w “óżnych odcięciach 
U a t e r j  »ky n a  k a r t k i  
w wielkim wyborze

J a k  r ó w n ie ż  w s z e l k i e  d o d a t k i  4 f a  k r a w c ó w

zatwierdzone przez Ministerstwo W  R. i O P.

o t w i e r a  i n ż y n i e r  O d r z y w o i ę k i

P e te rso n a  4  B y d g o s z c z  jag ie llońska  4
Prowadzone są dwa rów nolegle kurs?: za* 
wodowy i gentlerueński dla pań i panów. 

Specjalno fachowe w ybszta.cenie dla pp. szoferów za­
wodowych pod kierownictwem  p. F. T o tn a sz e -iw sk le y o

Zapity pizYjmu e K&ucelarja Kursńw Pcteisona 4. od §. 10-12 i 3-5.
i?<8rmonly O rateczem a te c h n ic z n e

8421 „ S U K N O P O L "
Kościelna 10,1.p. XfrV « l g « s z o z  Telefon nr. 1282

r
H urtow nia C ygar , o * + Z *

i P ap ierosów
o

nr-

B Jydgos iżcz i -  €3 <l^.ń8i t »  7  ■ Tel. 1072
/

iV a  k c e o h  k i m  o. w y
polecamy:

B Ł A S Z O Z B  eleganckie najnowsze modele 
JjflTKĄilK wieczorowe najnowsze lasony 
8 U K M 1 K  wełniane od najtańszych do najlepszych gatunk. 
B,LU iE H .i ledwąbne, wełniane, swetry itd 
.W IE L B I wybór. Ceny bardzo przystępne. 8729

4  Proszę o zwiedzenie magazynu bez przymusu kupna Ę

#
Galanierja 

T y t u n * o w a
_________7865

O p o n y  i d ę lk f
M1CHELIN i F1REST0NE

o ra z  w rxeikie p rzy k o p  w ir  a-Jtoaow e

koazyił, w f e  Gargoyle i krajowe
poleca firm a

Z agorski i Tatarski, B y d g o s z c z
kuiica W a r s s ia w s fe a  n r ,  2 4  — T< l e f o i l  n r . 1 4 3 5

8703
„ C S E S A M K A "

właściciel- A dam  M, T łn s ty  
Gdańska 157 BYW«f*ł4łE€E Telefon ur. 15-99

klaterjafj wstsiaie - pfercWsie - bawełniane
— —— J E D W A B IE  -TT
Wielki wybór! Doborowe gatunki! Wielki wybór!

N a ć z & y c z a i k o r z y s t a  o | a z j a ! ! !
świeżo nadszeui ornymi transport z pierwsze rąki!
m i|iiiiiu iiiiiiiiiiiiiiiiniimiiiiiiiiiiu  .... .

P Ł A S Z C Z E  i Ż A K IE T Y  F U M F I
z nadzwyczaj pięknych skórek iakoto: 
p żma — lo k i — bibrtty— nutrja — laguieco

.■H aszczc od 5 7 5  zł, ż a k i e t y  od 150 zł pooząwszy

E T O L E  ZC s k ó r e k  S nerc, skunRs, kret, tchors, foki, 
bibrety itp. od 1 5 0 ,— zł pocsąwssy

K O L  N I E R 2 E :  lisy niebieskie, alaaka i krzyżowe
lisy zwykle już od 4 5 ,— złotych począwszy

S K Ó R K I  N A  P O D B I C I A : oposy, piżma, 
w i w i e r y ,  o w e r *  od 6 0  zł peeząwssy

Futra stunochotlowe, koce i wory futrzane do nóg
A J T llL lf iló  dla wykonywaniu neviych 
i przeróbek oraz reperacji używanych futor 

C zy s z c z e n i  e futer oraz skórek d r o g ą  c h o m l c z n ą

M A G A Z Y N  F U T E R

B L A U S T E 1 N
B Y O O O I S Z C Z

Tol 1098, tel, pry w. 1153 ul. Dworeowa nr. 14
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TORUŃ, dnia 30. 10. 1926 r.
4- Dyżnr nocny aptek. Dziś dyżuruje Apte­

ka pod Ortem, St. Rynek, telefon nr. 7.
— Bibljoteka Tow. Czytelń Ludowych,

(ul. Wysoka 12, parter na lewo), otwarta co­
dziennie z  wyjątkiem niedziel i świąt od godz.
11 do 13 i od godz. 15,30 do 18,30. Filja na 
rakóbskiem przedmieściu (ul. Szubiecha 44, 
parter na prawo) czynna tylko w  niedziele od 
godz. 14 do 15.

— Muzeom Miejskie (Ratusz) otwarte co­
dziennie od godz. 11 do 13.

— Księgarnia Miejska im. Kopernika (Wy­
soka 1?, teł. 940) otwarta codziennie % w y­
jątkiem niedziel i świąt 'od godz. 9,30 do 12 
i od godz. 16 do 19,30.

-i- Godziny przyjęć w  Województwie, Pan 
wojewoda pomorski, przyjmuje interesantów 
codziennie z  wyjątkiem sobót w godzinach od
12 do ia

KINA TORUŃSKIE.

'„Pałace* — d . Mickiewicza 99 — „Wesoła 
wdówka", arcyfilm wytwórni Metro-Gold- 
wyn-Mayer, według słynnej operetki Leha- 
ra; w  rolach głównych Mia Muray i John 
Gilbert.

^Światowid”. — Ulubieniec publiczności, pię­
kny Ramon Nowarro, w  obrazie rozgry­
wającym się na tle morza, okrętów woj. 
i 1  p. — pod tytułem „Kadet marynarki”. 
Nadprogram komedia w 2 aktach „Gwałtu, 
m ró?r

*
Teatr Miejski. Dziś, w  sobotę, 30 bm. 

.* godz. 4  po poł. I w  niedzielę, 31 bm. o go­
dzinie 1 w  poł. nowe prześliczne „Bajki” dla 
dzieci z  odziałem najzabawniejszej bajczarki 
Marysi Balcerkiewiczówny, a także konkur­
sem dddamacyjnym i nagrodami dla najzdol- 
nlejszyęh dzieci.

W  sobotę wiecz. po raz czwarty' cieszący 
■ się olbrzymiem powodzeniem „Demon*, prze­

piękna opera w  4  aktach (7 odsłonach) A. Ru­
binsteina.

W  niedzielę po poi. nieodwołalnie po raz 
ostatni ,JKról skrzypków1', a wieczorem, rów­
nież po raz ostatni .„Płomienna noc", w  której 
pożegna się z publicznością znakomita arty­
stka scen warszawskich p. Marja Balcerkie- 
wiczówna.

W  poniedziałek, 1 listopada b. r. „Demon”, 
opera A. Rubinsteina.

We wtorek, 2 listopada b. r. Kierownictwo 
Teatru po porozumieniu się z władzami du- 
chownemi urządza akademię ku czci Sw. Fran­
ciszka z Assyżu, przed którym w  tym roku 
korzy się cały świat chrześcijański. Podnio­
sły  program wypełnią produkcje orkiestralne 
i chóralne z  udziałem solistów pod kierowni­
ctwem pp. kapelin. Dymmka i Lewickiego. — 
Uświetni wieczór okolicznościowe przemowie-

Taniec czerwonoslserycii.
W rażenia z  podróży Sven Hedina. 

Życie indjan znamy przeważnie z nad­
zwyczajnych przygód opowiadanych w 
książkach, stanowiących rozkosze nasze­
go dzieciństwa, ale w  rzeczywistości 
rzadko tylko dziś europejczykowi udaje 
się uzyskać wgląd w życie tych dawnych 
władców Ameryki.

Znany podróżnik Sven Hedin podczas 
swych ostatnich z tamtej strony Oceanu 
odwiedzin ,miał sposobność przyjrzenia 
się tańoom indyjskim. Opisuje to w  swojej 
książce Giran Canon. Opowiada o małej, 
pozostałej garstce indjan, szczepu Hopi, 
których naczelnik Joe Secakuku, Żółta- 
Noga, wraz z kilkoma członkami szczepu, 
pozwolił mu asystować przy tańcach i 
śpiewach klanu.

— Fantastycznie dziko i prawdziwie 
wyglądały — tak pisze Sven Hedin — ich 
postacie przy świetle ognia, a tańce ich 
robiły czarodziejskie wrażenie. Myśl prze­
niosła człowieka w te czasy ,gdy czerwo- 
aoskórzy mieszkali wolni nad brzegami A- 
rizony i Rio Colorado i gdy jedynym ich 
nieprzyjacielem były mieszkające dookoła 
'nne szczepy, śpiew  odbywał się przy a- 
kompanjamencie bębna i grzechotek. Joe 
Secakuku objaśniał w  nienagannym języ-

nie znakomitego i cenionego historyka p. dy­
rektora Magiery. Na zakończenie ukaże się 
żyw y obraz, apoteozujący społeczną działal­
ność św. Franciszka. Ceny- miejsc zniżone.

-5- Stan wody na Wiśle pod Toruniem 
wynosił dziś 2,39 m. .ponad stan normalny. — 
Woda stale przybiera 'i punkt kulminacyjny 
spodziewany jest na 31 b.. m. przy rtanie 4,30.

Ónegdaj odbył się komisjonowany objazd 
Dolnej W isły z Torunia do Tczewa, w którym 
brali udział dyr. dep. min. robót publ. Proko­
powicz, dyr. Dróg Wodn. w Warszawie Ro­
dowicz, naczelnik wydziału Żaczek i dyr. dróg 
wodnych w  Toruniu p. Born.

-4- Herbatka Narodowej Organizacji Kobiet. 
"W sobotę, 30 b .m . o godz. 2Ó-ej odbędizie się 
w salach „Pomorzanki" na I piętrze herbatka 
towarzyska, na którą Zarząd zaprasza swe 
członkinie i wszystkich popierających akcję 
dożywiania dzieci szkolnych.

4- Zebrania kontrolne. Dziś W sobotę — 
szeregowcy rez. i posp. ruszenia rocznika 1891 
na lit „A“ do ,,1”. Ratusz, pokój 11 od godz. 
8 rano.

4- Nieszczęśliwy wypadek. Wczoraj (we 
czwartek) o godz. 11 rano autodorożka, pro­
wadzona przez szofera L. F. z Torunia, naje­
chała na 7-letniego chłopca w  ulicy Sienkie­
wicza. Chłopiec odniósł lekkie obrażenia na 
prawem kolanie i twarzy i przez wspomnia­
nego szofera odstawiony został do lekarza dr. 
Jacobsona, który opatrzył malca i oddal go 
w ręce przerażonej matki. Dochodzenia w  
toku.

4- Eksplozja lampy benzynowej. Wczoraj
(czwartek) przy naprawie wodociągu w do­
mu przy ul. Panny Marji nr. 3, na skutek nie­
ostrożności eksplodowała lampa benzynowa, 

-Używana do 'lutowania. Wybuch był, tak sil-' 
ny, że stłukło się 12 szyb w  oknach i duża 
szyba z drzwi, jak też potłukło się kilka na-' 
czyń kuchennych. Na szczęście, wypadków 
z ludźmi nie było.

-4- Tajemnicze samobójstwo. Dnia 29 bm. 
(piątek) w  godzinach popołudniowych w To- 

;rumiu postrzelił się z rewolweru w  głowę w 
restauracji -ffa-hna na przedmieściu Mokre mło-

W l e c  w  s p r a w i e  d r e K y a s i y .
W dniu dzisiejszym odbył się w Toru- i 

niu w sali „Coocordii" wiec, zwołany 
przez zarząd Zjednoczenia Wolnych 
Związków (lewica), pod hasiem „Walki z 
drożyzną41.

Pierwszy zaczął przemówienie radny 
miejski Dybowski, który do końca wiecu 
wodził rej. P. Dybowski wskazał na to, 
że na Pomorzu drożyzna osiągnęła re­
kord1 a szczególniej w  Toruniu, co należy 
przypisać bierności władz, a zwłaszcza 
prezydentowi Boltowi, przyczem dowo­
dził, że drożyzna wpewmym stopniu zwią­
zana jest z polityką reakcji miejscowej. 
Przy okazji zaatakował również dawne 
rządy prawicy do spółki z NPR-em, gdyż 
omawiał ostatni odczyt posła Zdziechow- 
skiego. Przemówienie radnego Dybow­
skiego utrzymane było w tonie spokoj­
nym, aczkolwiek ostro atakował Magi­
strat. . ijj;, , .

Następnie przemawiało kilku innych 
mówców, poruszając sprawę drożyzny i 
jej przyczyn, jak też wysuwając szereg 
żądań pod adresem magistratu i władz ad­
ministracyjnych a między inne mi radny 
Neuman, który przemawiał po niemiecku.

Niejaki Majchrowicz z pośród’ uczest­
ników wiecu wystąpił zgwałtowną pre­
tensja przeciwko magistratowi z powodu 
udzielenia subwencji dla teatru toruńskie­
go, gdy zaś drugi mówca p. m a newski u- 
siłował wytłómaczyć z tej zbrodni Magi­
strat, twierdząc, iż teatr polski potrzebny 
jest również klasie pracującej, czego do­
wodem jest olbrzymia frekwencja na przed 
stawieniach popularnych, tembąrdziej, że 
teatr spełnia misję narodową, co oczywi­
ście nie bardzo się podobało p. radnemu

Neumanowi, który zabrał głos po raz dni-r 
gi i jako niemiec dla łatwo zrozumiałych 
względów zwalczał wywody p. Ulanów- ' 
skiego.

Zjawił się teraz na trybunie przedsta­
wiciel NPR. z Bydgoszczy, lecz gwizd i 
słowa protestu uniemożliwiły mu przemó­
wienie, a ponadto, gdy opuszcza? salę, o- 
berwał kilka szutrchańców i pod opieką 
policji odbył dalszą drogę.

Wiecujący uchwalili rezolucję, w któ­
rej domagają się zrównania ceny chlęba z 
zarobkami robotniczemi tak, aby 4-fun- 
towy bochenek chleba równał się 1-go­
dzinie pracy, jednocześnie zaś domagano 
się zakazu wywozu świń do Anglji i eks­
portu węgla do Anglji (to ostatnie chyba 
w interesie sowietów i ze szkodą państwa 
polskiego i górników polskich). W resz­
cie wysunięto żądanie pod adresem magi­
stratu, aby tenże zakupił drzewa, węgla i 
kąrtofłj, które miałyby być sprzedawane 
po cenie kupna robotnikom, a niezamoż­
nym rozdawane bezpłatnie.

Na zakończenie dodać należy, że sala 
obrad nie mogła pęmieścić uczestników 

•wiecu, których było około półtora tysią­
ca, co dowodzi, że kwestja drożyzny daje 
się bardzo odczuwać szerokim masom’ 
ludności. Smutnem jest jednak, że okazję 
omawiania spraw najbardziej, żywotnych 
:i istotnie,ważnych, demagogia partyjna 
i elementy antypolskie, wyzyskują dla 
zwalczania placówek narodowych, jaką 
jest tęaitr w Toruniu, czy też używają 
tych okazji do zwykłej walki partyjnej o 
wpływy w masach robotniczych.

Wiec rozpoczęty o godz. 5 po poł., za­
kończył się około godz. 9 wieczorem.

[MAE MURRAY p ię k n a  g w ia z d a  e k r a n u !
n i j  t t u  d o  p ie lę g n o w a n iu  o w e j  c e r y  [8343]

DO mmthW.APttWll. DR0.Cf.RJA(t1 1 PEGFUWRJACH.

ku angielskim znaczenie śpiewów i tań­
ców.

Pierwszy taniec, t. zw. taniec wiosen­
ny, poświęcony był siłom natury i ilustro­
wał hołd oddawany czterem stronom 
świata, żółtym chmurom z północy, zielo­
nym chmurom z zachodu, czerwonym z 
południa i białym ze wschodu, przynoszą­
cym deszcz i obdarzającym człowieka 
zbożem i owocami.

Dobrze zbudowani, zahartowani, od­
porni na niespodzianki powietrzne, tance­
rze o miedzianej skórze, przybrani byli w 
charakterystyczne kostiumy o jaskra­
wych barwach, w klejnoty, naszyjniki, 
strojne w  pióra obrączki na głowie i broń 
odzidziczoną po przodkach. Chwilami od­
bijali się tancerze jako czarne sylwetki na 
tle płomieni, czasem zmów rysowały się 

, do połowy oświetlone ostre ich kontury, 
których druga połowa pozostawała w cie­

niu, potem znów jak ogromne widma ich 
cieni uwidoczniały się na sąsiedniej ścia­
nie skalnej. Taniec ich nie jest miękki, jak 
tańce kobiet w Samarkandzie, albo Kiodo, 
albo tańce mężczyzn na Kaukazie. Jest 
ciężki, dziM i porywczy. Indjanie skradają 
się, czają ,przysiadają razem jak koty, 
zrywają się w kółko i wnoszą przeraźli­
w y wrzask. Widz jest w ciągiem napię­
ciu, nie ujdzie mu żaden ruch, oczekuje z 
ciekawością co dalej nastąpi.

Tańce indjan są aktem religijnym, czcią 
obrządku, wzywaniem natury i jej niezna­
nych mocy... I tak zw. taniec bawołów 
jest prośbą o bogaty łup myśliwski i obfi­
tość śniegu, w . przyszłej zimie, a skoki i 
ruchy przebranych za bawoły tancerzy 
przypominają ruchy tych zwierząt. Po­
czerń, następuje taniec orli i taniec wojen­
ny. Uroczystość zakończono tańcem wę­
ży, przy którym każdy z tancerzy trzy­
mał żywego węża w ustach.

idy mężczyzna lat około 25—28. Denata-w Stal ­
inie bezprżytomnym odwieziono do szpitala, 
gdzie walczy ze śmiercią.

Przy nieznajomym znaleziono dokumenty, 
opiewające na dwa nazwiska, a mianowicie: 
kartę na broń wystawiona przez pow. Lipno 

■na nazwisko Władysława Różańskiego, zam. 
w Białowieży, gm. Kłopock, z zawodu inka­
sent Tow. Ubezpieczeń; drugi dokument — 
karta wojskowa wystawiona przez P. K. U, 
Lubicz (Lipno) opiewa na nazwisko Adama 
Częborskiego.

II Komisariat P. P., który prowadzi w  tej 
sprawie dochodzenia, zdołał dotychczas po po­
rozumieniu się z Lipnem stwierdzić, ż.e denat! 
nosi nazwisko Różańskiego, co zresztą wyka­
zuje nr. rewolweru j nr. figurujący w  karcie 
na broń, jak też podpis na tej karcie,- który 
porównywano z pismem nieznajomego, zarzu- 
conem w restauracji. Policja prowadzi dalej 
energiczne śledztwo.

4- Wykrycie kradzieży. Policja miejsco­
wa wykryła sprawców dwóeh kradzieży, do­
konanych w  Toruniu, a mianowicie: wykryto 
kradzież wanienki kąpielowej wartości 30 zł 
popełniona w dniu 12 marca b. r. u p. K, F. 
przez niejakiego J. z Torunia; schwytano też 
sprawców kradzieży z włamaniem 278' złotych 
na szkodę Elektrowni i Gazowni w To­
runiu.

4- Kradzież bielizny. Panii Ł. M. skra­
dziono bieliznę wartości 195 zł.

4- NaPaść uliczna. Niejaki Rumiński Ma-, 
ksyittiijan z Rudaku napadnięty ..ostał we', 
czwartek na ul. Warszawskiej przez niezna­
nego osobnika, który uderzy? go ł- \  silnie, ż e . 
Rumiński upad! i złamał sobie nogę. Napastnik, 
zbiegł, ofiarę zaś jego odstawiono do lecznicy , 
miejskiej.

4- Kronika sądowa. W dniu dzisiejszym
t. j. 29 b. m. zakończona, zpstała spiąwa W; 
Sądzie Okręgowym o oszustwo na szkodę 
skarbu państwa ze strony dostawcy dla woj­
ska, niejakiego Kiersznickicgo, o czem pisa­
liśmy w dniu 25 b. ni. Rozprawą tą trwała 
3 dni z przerwami i przesłuchano cały szeregi 
oficerów, żołnierzy i sióstr szpitalnych, pu­
czem zeznawał rzeczoznawca pisma Gęstwie- 
ki, który stwierdzi! sfałszowanie cyfr, doty­
czących cen towarów ustoionych. i zatwier­
dzonych przez Magistrat m. Torunia. Proku­
rator wniósł o ukaranie Kiersznickiegc -wię­
zieniem na przeciąg 2 lat T pozbawienie praw 
obywatelskich na przeciąg 5 lat. Obrońca dr. 
Skąpski prosi o uwzględnienie okoliczności 
łagodzących i zaliczenie więzienia prewencyj-; 
nego na poczet kary. Sąd skazał oskarżone­
go za ciężkie fałszowanie dokumentów, oszu-. 
stwo i lichwę na I rok więzienia i jeden ty- 
siąc złotych grzywny.

W dniu 2 9 'b. m. Sąd Okręgowy zatwier­
dził konfiskatę kilkudziesięciu ęgżi „Kuriera 
Światowego”, wydawanego w Pradze Gze- 
skiej przez słynnego Szewężyńskiego, które, 
znajdowały się w kolportażu u p. Kaczmarka 
w* Toruniu. >

KS5

Preezorof sasr.
Małą wioskę w pobliżu Pau (Francja) 

nawiedził pożar, który przybrał większe 
rozmiary, ponieważ sikawka gminna, ni­
gdy nie używana, okazała się zepsutą, U- 
chwakmo nabyć nową, umieszczono- ją u- 
roczyście w szopie, na drzwiach której 
przybito następujące, autentyczne rozpo­
rządzenie: „Z polecenia mera należy od­
tąd stale sprawdzać prawidłowe działanie 
sikawki w przeddzień każdego pożaru".

X  Portrety na owocach. Mussolini o- 
trzymał niedawno w darze od swojego 
gorącego wielbiciela-ogrodnika gruszki, 
na których widniała podobizna włoskiego 
premiera. To portretowanie na owocach, 
budzące powszechny podziw, nie jest ani 
trudne, ani skomplikowane. Niedojrzałą 
brzoskwinię, jabłko lub gruszkę, wiszące 
jeszcze na drzewie, pokrywa się arkusi­
kiem białego papieru, na którym utrwala 
się a jour rysy danego człowieka. Pro­
mienie słoneczne działają tylko na okryte 
części skórki owocowej, wskutek czego 
jasna sylwetka występu je ' wyraźnie na 
ciemnem tle. Nieapetycznym • jest jeden 
mało znany szczegół — papier umocowuje 
się na owocu klejem, przyrządzonym z 
mielonych ślimaków, wszelkie bowiem in­
ne preparaty uszkadzają delikatną skórkę
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Spółdzielczość źródłem naszej 
siły.

Z poza zamętu trosk codziennych, 
przysłaniających, niby mgła, szeroki wi­
dnokrąg naszej przyszłości gospodarczej, 
wyłania się tu i ówdzie zdrowa myśl o 
prżyspożeniu bogactwa narodowego. Pla­
nami, programami i projektami najroz­
maitszych odcieni i autoramentów upstrzo 
ne są do przesytu wszystkie publikacje 
ostatniej doby.

Tam jednak, gdzie odbudowa i pod­
niesienie gospodarcze kraju, gdzie zdoby­
cie kapitału opierać się winno na wysiłku 
własnym obywateli, gdzie najrychlej na­
leżałoby zerwać z metoaą ułudnych na­
dzień, hasło wytrwałej i samodzielnej 
pracy nieśmiało i li tylko sporadycznie 
znajduje swój publiczny wyraz.

* * *
Uzyskanie pożyczki zagranicznej jest 

uzależnione nietyle od • udzielenia kapita­
łowi zagranicznemu rozmaitych koncesji 
handlowych i gwarancyjnych (dzierżawa 
1 prawo eksploatacji przedsiębiorstw pań­
stwowych, lasów, monopoli itp.) ile od po­
chylenia głowy i bezapelacyjnego podda­
nia się kontroli zagranicznej, sprawowa­
nej najczęściej, jak to ostatnio ma miejsce 
w Austrji, przez Ligę Narodów. A za­
tem z całą trzeźwością należałoby się li­
czyć z kuratelą finansjery międzynarodo­
wej, której stosunek ideowy do Polski i jej 
interesów na forum polityki światowej, 
został wielokrotnie niedwuznacznie do­
kumentowany od czasu odzyskania przez 
nas samodzielnej państwowości. Stosu­
nek jej do nas był wręcz wrogi.

Istnieje pozatem inny bardzo ważny 
szkopuł natury merytorycznej. Jeśli po­
miniemy wszelkie, z powyżej omówionego 
założenia wysuwające się obiekcje i nie­
zawodne wątpliwości o zabarwieniu poli- 
tycznem, okaże się, że nie posiadamy je­
szcze dostatecznie przygotowanego tere­
nu do wchłonięcia kapitału zagranicznego. 
Ryzyko walutowe, pod kątem widzenia 
finansistów zagranicznych, definitywmie 
usuniętem nie zostało, a zapowiedź w y­
sokiego oprocentowania, lokowanego w 
Polsce kapitału zagranicznego, nie może 
być dlań tak długo zachętą dopóki kon­
kretna i rzeczowa świadomość całkowi­
tej stabilizacji naszego pieniądza, wytrzy­
mana na dłuższą metę, potrafiłaby stwo­
rzyć mury niezachwianego niczem za­
ufania.

Tej to niezachwianej świadomości cią­
gle jeszcze brak.

Siłą rzeczy musimy więc skierować 
całkowitą uwagę i wysiłki nasze w  in­
nym kierunku. Mam tu na myśli potężną 
akcję spółdzielczą, jako jedyną podwali­
nę do stworzenia oparcia kredytowego dla 
szerokich w arstw  społeczeństwa, w szcze 
golności zaś dla drobnego przemysłu i 
handlu.

Jak wielką siłę przedstawia akcja spół­
dzielcza wiemy o tem najlepiej z chlubnej 
historii jej rozwoju na ziemiach zacho­
dnich Rzeczypospolitej jeszcze z przed 
czasów wielkiej wojny. Spółdzielczość 
polska reprezentowała wtedy znaczny ka­
pitał obrotowy, zasilający setki przedsię­
biorstw rolniczych, kupieckich i przemy­
słowych. Kapitał spółdzielczości polskiej 
skonsolidowany obecnie w Unji Związ­
ków Spółdzielczych, w  którym dominują 
dwa największe związki, a mianowicie 
Związek Poznański i Lwowski wyrażał 
się na rok przed wybuchem wojny w 
przerachowaniu imponującą cyfrą 810,8 
miij. zł.

Niestety, wielką tę zdobycz wysiłku pol- 
sikego i, niezmożomej żadnemi przeszko­
dami poKtycznemi, pracy organizacyjnej 
świetnych luminarzy spółdzielczości na­
rodowej zniszczyła zupełnie dewaluacja.
I jeno nikle strzępy dawnej świetności 
przeświecają poprzez bilanse tych insty­
tucji.

Dziś zadania ruchu i idei spółdzielczej 
w Polsce ważniejsze są niż kiedykolwiek. 
Kraj nasz jest zubożały. Katastrofa w o­
jenna i jej wstrząsy powojenne postawiły 
nas na poziomie finasowo tak niskim, że 
długie lata, bardzo wytężonej pracy u- 
płyną, nim wydostaniemy się na normal­
ne tory zdobywania kapitałów drogą, 
Choćby najdrobniejszych oszczędności. Ża­
dne instytucje finansowe nie zastąpią w 
tej dziedzinie spółdzielni kredytowych.

W obecnej chwili spółdzielnie nasze 
powoli podnoszą się do nowego życia 
i niema takich przyczyn, któreby prze­
szkadzały im w odnowieniu ich działal­
ności. Chwilowe zniechęcenie społeczeń­
stwa do banków i spółdzielni, spowodo­
wane okresem inflacji — ustępuje i, miej­
my nadzieję, o ile kurs złotego ustali się 
ostatecznie i zniknie obawa dewaluacji, f 
istniejącą wśród ludności naszej dążność

do składania oszczędności wystąpi z tem 
większą siłą.

Istnieje niechybnie wiele rzeczy, ja­
kie naprawić trzeba, aby przyspieszyć 
rozwój spółdzielczości. O nich pomówi­
my innym razem.

Jedno możemy uznać, jako prawdę 
niewzruszoną i przykazanie wszechspołe-

czne: spółdzielczość, za pomocą zbierania 
i organizowania najdrobniejszych bodaj 
okruchów pieniężnych, dokonywuje potę­
żnego dzieła ekonomicznego, organiza­
cyjnego i pedagogicznego, dążąc nieprzer­
wanie ku rozkwitowi Narodu i Państwa.

Aper.

T u m  g d z i e  le ż y  p o t ę g a  P o l s k i .
W „Rzeczypospolitej11 czytamy: Bu­

dowa portu własnego nie odbywa się dla 
jednego pokolenia, ale dla całej przyszło­
ści Polski. Ludzie interesujący się Gdy­
nią, jako terenem swojej przedsiębiorczo­
ści nietylko nie mogą być traktowani jako 
natrętni petenci, ale muszą znajdować na 
miejscu wszelkie ułatwienia. Nie mogą 
niczem być zniechęcani i odstręczani, jak 
to się dzieje dzisiaj, kiedy sprawy zwią­
zane ściśle z Gdynią załatwiane bywają 
biurokratycznie całami miesiącami po­
między Warszawą, Toruniem i Wejhero­
wem.

Rozwiązaniem tego zagadnienia może 
być jedynie stwoizenie specjalnego komi­
sariatu cha Gdyni. Komisarz Gdyński 
musi być kompetentny w sprawach han­
dlu. przemysłu, żeglugi, techniki związa­
nej ściśle z portowemi zagadnieniami na­
tury gospodarczej ltd. Komisarz taki wi­
nien mieć pełnię władzy. Sprawa jest 
nagła i pierwszorzędnego znaczenia. Nie­
tylko Gdynia oczekuje tego załatwienia, 
ale całe życie - ' ’ ..... ze i przyszła po­
tęga Polski.

Rola I zadania izb baadlowo-przemysłowycb w Polsce.
Doświadczenia dotychczasowe wyka­

zały, iż bez odpowiednio skoordynowanej 
współpracy rządu z czynnikami gospodar 
czerni niemożliwym będzie obiór kierunku 
polityki gospodarczej, bardziej niż dotych­
czas uwziględniającej rzeczywiste intere­
sy kraju zdolnej usirzedz go przed skut­
kami ponownych błędnych posunięć. Aby 
jednak możliwą była współpraca koniecz- 
nem jest zapewnienie jej stałych, ustawo­
wo przewidzianych form, dotychczasowe 
bowiem posiadały piętno aż nazbyt szko­
dliwej dorywćzości.

Platformę takiej współpracy zapewni 
powołania do życia w całem państw e izb 
przemysłowo-handlowych, które jako u- 
stawowe przedstawicielstwa sfer gospo­
darczych posiadałyby prawo i obowiązek 
współdziałania z rządem w sprawach do­
tyczących życia gospodarczego oraz 
kształtowania programu ekonomicznego, 
czyniącego zadość interesom gwarantu­
jącym normalny i racjonalny rozwój tego 
życia na dalszą metę.

Dekret o przyimcwaiiin pracowników do zakładów 
przemysłowo basdlowycts.

W celu skutecznej walki z bezrobo­
ciem powstał projekt specjalnego dekretu 
p. Prezydenta Pzplitej o przymusowym 
przyjmowaniu pracowników do zakładów 
przemysłowo-handlowych za pośredni­
ctwem Państwowego Urzędu Pośredni­
ctwa Pracy.

Odbyło sie w  tym celu specjalne po­
siedzenie w  Ministerstwie Przemysłu i 
Handlu, na którem przedstawiciele życia 
gospodarczego wypowiedzieli się prze­
ciwko podubucmu projektowi. Opinję sfer 
gospodarczych zreferuje min. Kwiatkow­
ski wicepremierowi Bartlowi.

Konferencja w  Pom. Izbie Przem. -  HandL 
w  spraw ie  podatków .

Niniejszem zawiadamia się, że w dniu 
5. XI. (piątek) 1926 r. o godz. 7.30 wiecz. 
w lokalu Izby P. H. (lipowa 31) odbędzie 
się konferencja informacyjna w sprawie 
wymiaru państw, podatku przemysłowe­
go i dochodowego, na której zostaną w y­
głoszone odnośne referaty. Ze względu na 
doniosłość tematu piosimy wszystkie za­
interesowane sfery przemysłowo-handlo­
we naszego obwodiu o wzięcie udziału w 
powyższem zebraniu.

Pomorska Izba Przem.-Handl. 
w Grudziądzu.
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— ZA OBCY TYTOŃ, POLSKI TOWAR.
Monopol tytoniowy ogłosił konkurs na dosta­
w ę surowców tureckich, macedońskich, buł­
garskich, amerykańskich i algierskich. Dosta- 
yw  zostaną przyznane tym dostawcą, którzy 
zapewnią zakup odpowiedniej ilości towarów  
polskich.

W związku z tą sprawą bawi w  Warsza­
wie generalny dyrektor monopolów jugosło­
wiańskich, który ma zawrzeć układ kompen­
sacyjny, na którego mocy Polska wzamlan za­
kupiony w  Jugosławji tytoń sprzeda Jugosła­
wii sól za 352.000 fr. szw., benzynę 60.000 fr. 
szw. 1 wórki jutowe za 950.000 fr szw. Rów­
norzędnie prowadzone są pertraktacje w  Rzy­
mie wsprawle dostawy odpowiedniej ilości w ę­
gla polskiego, wzamlan za dwa miljony kg ty­
toniu od monopolu włoskiego.

— PIERWSZA PRÓBA EKSPORTU RYB 
POLSKICH Związek Producentów Ryb prze­
prowadził ostatnie pierwszą tranzakcję z za­
granica, sprzedając do Niemiec dość znaczną 
partję karpi. Tranzakcia ta będzie przypusz- 
czasnie zaczątkiem stałego wywozu ryb na 
rynki obce.

—N iesłu szn e  a ta k i na nasz m ono­
p o l  SPIRYTUSOWY W TURCJL W niektó­
rych pismach .tak codziennych jak i fachowych 
pojawiły się w  ostatnich dniach artykuły o- 
świetlające sprawę dzierżawy Monopolu Spi­
rytusowego w  Turcji w  sposób tendencyjny.

Polska Izba Handlowa dla Bliskiego Wscho­
du stwierdza, że powyższe enuncjacje nie są 
zgodne z rzeczywistością, a prowadzona, kam-

O dol jest najbardziej skoncentrowanym 
płynem do ust na świecie. Kilka kropel 
wystarcza! O doi jest zatem zadziwiająco 
wydajny i dzięki temu faktycznie naj­
tańszym na świecie środkiem do pielę­

gnowania ust.
— —  ąąBM̂ B iitiłffjwiu—— — g—aBaaMa
panja szkodzi interesom Polski, gdyż może na­
razić na szwank stosunki gospodarcze polsko- 
tureckie, które, jak to Polska Izba Handlowa 
dla Bliskiego Wschodu stwierdzić może, roz­
wijają się pomyślnie przy obustronnem przy­
chyliłem wpółdziałaniu,

Uzyskanie dzierżawy Monopolu Spirytuso­
wego w  Turcji jest pierwszą poważna zdoby­
czą polskiej ekspansji na Bliski Wschód i jako 
taka winna być otaczana życzliwością i opie­
ką.

— EKSPORT WĘGLA PRZEZ GDAŃSK
wynosił w  dniu 27 bm. 646 wag. czyli 1267 
ton, przez Gdynię 50 wag. czyli 1165 ton, przez 
Tczew 50 wag. czyli 1065 ton. Załadowano 
węglem w  Gdańsku 16 i w  Gdyni 2 statki. 
Prócz tego przeładowano na statki zboża 46, 
cukru 113, drzew: 158 i innych towarów 128 
wagonów.

— KOLEJNOŚĆ PRZYJMOWANIA ŁA­
DUNKÓW KOLEJOWYCH. Mstwo Komuni­
kacji przygotowuje uzupełnienia do wydanych 
w  r. 1922 przepisów w sprawie kolejności 
przyjmowania ładunków oraz wykonania pla­
nu przewozowego według kolejności na pol­
skich linjach kolejowych. Uzupełnienia te o- 
kazały się konieczneml ze względu na zmie­
nione konjunktury gospodarcze i zwiększony 
ruch kolejowy, zwłaszcza węglowy. Zasady 
kolejności przewidują pierwszeństwo dla ła­
dunków pilnych, a więc wojskowych, kolejo­
wych, węglowych, aprowizacyjnych i sanitar­
nych.

Światowa produkcja repy laftiwej
W Iriku 1926-

Rotterdamski Związek Bankowy zajmuje 
się w wydawanem przez siebie czasopiśmie 
światowa produkcją ropy naftowej w r. 1926 
i dochodzi do następujących interesujących ze­
stawień:

Produkcja Stanów Zjednoczonych Amery­
ki Półn. wyniosła w plerwszem półroczu rb. 
ponad 359 milionów beczek, podczas, gdy w 
tym samym okresie roku ubiegłego wynosiła 
około 370.2 milj. beczek. Niema nadzieli, by 
ćo końca b. r. różnica ta zmniejszyła się wię­
cej niż o połowę.

Produkcję Meksyku określa się w  pierw- 
szem półroczu br. ilością 50.3 milj. beczeK w  
przeciwieństwie do 65.11 milj. r. ub., ponie­
waż według obliczeń produkcja do końca ro­
ku wyniesie ogółem 'około 88 do 91 milionów, 
wykaże się więc nadwyżka nad rokiem ubie­
głym o około 25 milionów beczek.

Bardzo doaatnio przedstawia się produkcja 
Venezueli: produkcja 20.91 miljonów beczek w  
całym roku 1925 przeciwstawia się 16.73 milj. 
już w  pierwszem półroczu br., tak że cało­
roczną produkcję zgóry określić można na o- 
koło 35 milj. beczek. Kolumbia, która poraź 
pierwszy wysłała ładunki swojego oleju do 
Ameryki Północnej, wykaże napewno w  tym 
rokj; milionową produkcję, produkcję Peru o- 
bliczają na prawie 11 milj. beczek, Argentyny 
zaś na prawie 7 miljonów.

W starym św iecie' wyniosła produkcja Ru- - 
munji w  pierwszem półroczu 1.51 milj. ton, 
przewyższając w  ten sposób o 440.000 ton pro­
dukcję półrocza ubiegłego. Według przypu­
szczeń nadwyżka ta wzrośnie do 900.000 ton. 
Rosja, ktÓTej produkcja stosowała się w  ostat­
nich czasach szczegółowo do nakreślonego 
planu produkcji ropy, wykaże około 59 mil­
ionów beczek, czyli około o 1/7 więcej, niż w  
r. 1925-ym. Produkcja Polski nie będzie się 
wiele różnić od produkcji roku ubiegłego. Ró­
wnież produkcja Persji nie wykaże poważniej­
szych zmian, pomimo, że słynne źródło F. 7, 
które w  ciągu ubiegłych lat dawało 6 77 'milj. 
ton, czyli 47.5 miljonów beczek rocznie, obec­
nie nie produKuje. Produkcja Indji Angielskich 
przypuszczalnie w  tym roku się zmniejszy.

Zestawiając powyższe dane widzimy, że 
produkcja bieżącego roku wyniesie około
1.067.255.000 beczek w  przeciwieństwie do
1.065.769.000 beczek roku 1925-go Okaże sR 
więc nadwyżka nad rokiem ubiegłym 1.485.000 
beczek.

Olelda pieniężna.
Waluty. — Warszawa.

Dolar urzędowo 8,99, prywatnie S>$0. 
Tendencja utrzymana.

A. W. Grudziądz, dnia 29. 10. 26.
Dewizy. — Warszawa.

Londyn 43,68, Nowy Jork 9,00, Paryż 
28,28, Praga 26,72, fezwajcarja 174, Wło­
chy 36,95.

Gdańsk.
Za 100 złotych loco Gdańsk 57,23 

przekaz na W arszawę 57,05—57,17. Dolar 
w stosunku do zł. przekaz na W arszawę 
8,99—9,01, za 100 gujd. prywatnie 174,67 
—175.

AKCJE.
Poznań. 29. 10. Tendencja na akcje utrzy­

mana. 'Akcje przemysłowo handlowe przewa­
żnie w  poszukiwaniu. W dalszym ciągu od­
czuwa się brak materjału z powodu zbyt ni­
skich kursów. Na rynku akcyj przemysło­
wych oddawano Maya po 37, inne po ku.sach 
notowanych poszukiwane, W ilościach nie- 
kwalifikujących się do notowań handlowano 
Herzfelda po 2C, Poznańska Sp. Drzewna 0.45, 
Unja 7, Wielkopolska Wytwórnia Chemiczna 
0.55. Z akcyj nieoficjalnych Bank Polski w  
płaceniu 83—84.

Poznań, 29. 10,
Kwilecki Potocki 0,40, B. Przemysłowców  
1,20, Cegielski 16,00—16,50, Cukrownia Zda­
ny 33,00, Coplana 13,00, C. Hartwig 15,50, 
Roman May 37,00, Młyn Ziemiański 1,40.

fiielda towarowa.
Notowania Ziemiopłodów w Poznaniu;

Za 100 kg. loco stacja załadowcza.
Żyto 36—37, pszenica 45,25—48,25, ję­

czmień zwyczajny 28—31, browarowy 
34,50—39,50, owies 28—31, mąKa żytnia 
70 proc. 53, 65 proc. 54,50, pszenna 65 pro- 
centuwa 69,50—72,50, ospa żytnia 22,50—• 
23,50, pszenna 24, gorczyca 65—85, groch 
polny 55—60, victorja 80—90. Usposobie­
nie stale.
Notowania Ziemiopłodów w Warszawie.

Pszenica pomorska 125 f. 50. Żyto kon­
gresowe 116 f. 37,50, pszenica poznańska 
123 f. 50, owies poznański 32, obroty małe, 
tendencja spokojna.

Notowania Ziemiopłodów w Gdańsku.
Pszenica 127 f. 14,75, . 125 f. 14,25—14,50, 

120 f. 13, żyto 11,60, jęczmień pastewny
11—12, browarowy 12—12,75, owies 8,75 
—9,50, groch drobny 16—20, victorja 28— 
35, zielony 20—25, mak niebieski 44—49, 
mąka żytnia 60 oroc. 35,75, mąka pszenna 
000 42.
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GRUDZIĄDZ, 30. października 1926 r

ULfMRZu Sobota 30 Marcela i Zenob.
Niedziela 31^paźdz. Wolfganga 
Wschód słoń,ca 6 53 zachód 16 34 
Wschód, księżyca — zachód 15 2 

*
—** STAN POGODY. Spostrzeżenia 

państwowego instytutu meteorologiczne­
go w W arszawie: Dziś rano temperatura 
20 st, Cels., wilgotność 78 proc., stan nie­
ba: pochmurno.

Rozkład ciśnienia w  Europie: Wysokie 
ciśnienie nad Grenlandią i oceanem Lodo­
watym, nad Skandynawią; drugi wyż 
nad Bałkanami i Włochami sięga aż do 
Danji i Polski; niskie ciśnienie nad Ukrainą 
i Bałtykiem, nad morzem Północnem, An­
glią. Francja i Hiszpanią.

Prawdopodobny przebieg pogody w 
Polsce: na wschodzie kraju jeszcze prze- 
ważnie pochmurno, miejscami śnieg; na» 
zachodzie i w środku chmurno i mglisto, 
z przejaśnieniami się w ciągu dnia. P rzy­
mrozki nocne, słabe wiatry lokalne.

—** WISŁA WZBIŁRA. Stan wody w  Wi 
de pou Grudziądzem wynosi} w dniu 29-ym 
października o godz. 8 rano 2,02 mtr.

*
DYŻURY NOCNE APTEK.

Od dnia 30 października do 5 listopada 
or. Apteka „Pod Orłem“, ul. 3 -r: Maja 25, 
telefon 360.

*
KALENDARZYK TEATRALNY.

Sobota (30. 10) po południa specjalne przed­
stawienie dla uczącej się młodzieży „Miody 
Jas**.

Sobota (30. 10) wieczorem „Ułani księcia 
Józefa” (premiera).

Niedziela (31. 10) po poł. „Starzy i młodzi".
Niedziela (31. 10) wieczorem „Ulani księcia 

Józefa".
Poniedziałek (l. 11) „Wielki Wieczór Reli­

gijny" z udziałem Mokrzyckiej, Leskiej, Żale- 
tkiej, Dobosza i Mossoczego.

*
CO GRAJA W KINACH?

„Ktno „Orzeł" wyświetla od czwartku 
<ensacyjno-salonowy, pełen emocjonują­
cych momentów dramat w  8-miu aktach p.

„Czerwona myszka" z Aud Egede Nis- 
tf-en i Pawłem Richterem. Jako drugą 
część dramat „Królowa puszczy". Razem 
18 aktów.

„Kino „Apollo" wyświetla od czwartku 
przewyborną komedjo-farsę amerykań­
skiej wytwórni „First National Pictures" p. 
t. „Sally" z uroczą CoIIeen Moore w roli 
tytułowej. Ponadto: „Buster Keaton“ o- 
raz Wesula farsa. Ceny zniżone. Razem 
20 aktów.

„Kino Marysieńka" demonstruje odpiąt 
ku wielki film sensacyjny p. t.: „Marco — 
zwycięzca".

*
—** Z KANCELARJI PARAFIALNEJ. 

W niedziele obchodzimy po raz pierwszy no­
we święto: uroczystość Jezusa Chrystusa 
Króla. Pó południu o godz, 4 będzie wysta­
wienie i adoracja NajŚw. Sakramentu, a o go­
dzinie 6 uroczyste nieszpory z kazaniem i Te 
Deum.

Od godz. 4 do 7 słuchać się będzie spo­
wiedzi.

W poniedziałek przypada uroczystość 
Wszystkich Świętych. Po południu o godz. 3 
odbędzie się na cmentarzu w parku- miejskim 
procesja żałobna z kazaniem, a o godz. 5 we  
Farze nieszpory żałobne. Na cmentarzu od­
będzie się nadzwyczajna kolekta na powięk­
szenie i urządlżenie cmentarza, którą gorąco 
się poleca.

W Dzieli Zaduszny odprawiać się będzie 
od godz. 654 msze św. za dusze zmarłych, o 
godz. 5 będzie nabożeństwo dla młodzieży 
szkolnej, a o godz. 10 rozpocznie się główne 
nabożeństwo z wigiijami.

Roczne wymiankj i zaduszkj zapisuje się

Bar Mascotte
w  hotelu Warszawskim 
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jak zwykle u zakrystiana przy Farze.
Na cześć św. Franciszka odprawiona bę­

dzie w  czwartek o godz. 7,15 uroczysta msza 
św. z wystawieniem Najśw Sakramentu.

W środę o godz. 614 odbędzie się żałobne 
nabożeństwo za zmarłych członków III Za­
konu.

Ze względu na pierwszy piątek miesiąca
bedzie sposobność do spowiedzi w  czwartek 
od godz. 5 po południu i w piątek rano od go­
dziny 6/4. Uroczysta wotywa z wystawie­
niem Najśw. Sakramentu odbędzie się w  pią­
tek o godz. 7,15, po południu o godz. 6 od­
będzie, się- adoracja Najśw, Sakramentu, a o 
godz. 7 uroczyste nieszpoi y z kazaniem i bło­
gosławieństwem.

Zebrania: III Zakon ma w niedzielę 31-go
.b. m. o godz. 3-ej zebranie w salce parafjal- 
nej, a w  uroczystość Wszystkich Świętych 
po mszy św. o godz. 7,15 otrzyma generalną 
absolucie.

Bractwo Matek Chrześcijańskich ma w  
niedzielę 7 listopada b. r. o godz. 3-ej w  ko­
ściele Ducha św. zebranie, na którem odbę­
dzie się uroczyste przyjęcie nowych członkiń. 
Dla członkiń Bractwa odbywać się będą we 
wtorek, śi odę, czw artek i Piątek o godz. 3

po poł. w kościele Ducha św. procesje jubi­
leuszowe, w których brać mogą udział także 
wszystkie matki nienależące do Bractwa. — 
W sobotę będzie spowiedź, w  niedzielę o go­
dzinie 7 generalna Komunja św., a po zebra­
niu ostatnia procesja.

Towarzystwo Kolejarzy pod opieką św. 
Józefa obchodzi w niedzieię 31 b. m. o godz. 6 
w Leśniczówce 5-letnią rocznicę założenia.

—'** Z TEATRU MIEJSKIEGO.
„Miody las" po raz ostatni dany bodzie 

dla uczącej się młodzieży w sobotę o go­
dzinie 4-ej po południu, po cenach zniżo­
nych bo od 40 groszy do 1.50 zł. Po tem 
przedstawieniu świetna sztuka Hertza zej­
dzie zupełnie z repertuaru.

Niedziela po południu. Na repertuarze 
oryginalna sztuka węgierskiego autora A. 
Hajo „Starzy i młodzi" która po tem 
przedstawieniu zejdzie zupełnie z reper­
tuaru. Początek o godzinie 4-ej.

Sobota i niedziela przedstawienia wie­
czorowe wypełni po raz pierwszy w se­
zonie sztuką pełną szczerego, polskiego 
humoru „Ułani ks. Jozefa" urozmaicona 
śpiewami i tańcami. Udział przyjmuje ca-

Cel godny najżyczliwszego poparcia.
n c u d z ią d z a n ie  n ie  o d m ó w ią  s w o j e j  p o m e e y  b ied n e, m u  otw b ..i& ,

dziecku.
Każda matka, każdy ojciec nie może ni­

gdy bez wzruszenia pomyśleć o nieszczę­
ściu, które mogłoby spotkać jego dziecko. 
A jednak życie pod tym względem jest 
bezlitosne. Twarda rzeczywistość codzień, 
w każdej godzinie powoduje nieszczęścia 
wśród młodzieży. Do najważniejszej nale­
ży bezwątpienia choroba Nie uznaje żad­
nych różnic socjalnych, zarówno uchwyci 
w swe straszne objęcia dziecko bogacza, 
jak i biednego, zarówno ministra, jak f 
skromnego funkcjonariusza.

O ile jednak zamożniejszy ojciec, czy 
matka ma możność pospieszyć na ratunek 
zagrożonemu dziecięciu, to jakżeż tragicz- 
neni jest położenie biednego skromnego o- 
ficjalisty, któremu np. syn, czwarto-klasi- 
sta gimnazjalny, jedyna nadzieja i promień 
jaśniejszych chwil w szarem życiu zapad­
nie na ciężką chorobę. Gdzie szukać wów­
czas pomocy? Dokąd pójść po radę, po 
środki leczenia, aby rafować syna?

Właśnie o takim wypadku opowiedziały 
nam onegdaj dwie szlachetne damy z na­
szego miasta:

Oto uczeń IV klasy gimnazjum przy­
rodniczo-matematycznego zapadł na cho­
robę piersiową. Jest synem biednego ofi­
cjalisty. Chłopiec jest dobrym uczniem i 
rokującym duże nadzieje. Trzeba go rato­

wać. Jedyny zaś ratunek: umieszczenie go 
w sanatorium w Zakopanem. Potrzeba na 
ten cel godny najwyższego poparcia pe­
wnej sumy pieniędzy.

Co robić?
— Jedyna rada: zwrócić się z apelem 

do społeczeństwa grudziądzkiego! Niech 
każdy ojciec, każda matka, ba, rówieśnik 
biednego chłopaka zdobędą sie na naj­
skromniejsza ofiarę — a zdrowie naszego 
chorego uratowane. Zbierze się potrzebna 
suma i chłopiec pojedzie na kurację w 
góry.

A więc od słów przystępujemy do 
czynów.

„Redakcja „Głosu Pomorskiego" z dniem 
dzisiejszym otwiera listę składek „na wy­
jazd chorego ucznia gimnazjum przyrod­
niczo-matematycznego do Zakopanego".

Jako pierwsi złożyli na ten cel ofiarę: 
PP. Zygmuntowie Boberscy zamiast o- 
swietlenia w  dniu Wszystkich Świętych 
grobów rodzinnych w Małopolsce — 10 zł. 
E. S. — 1 zł„ A. P. 1 zł., H. G. — 1 zł., 
L. D. — 1 zł., J- K. — 1 zł., Bezimiennie 
5 zł., J. Z. — 5 zł., T. R. — 1 zł., L. S. — 
50 gr„ zamiast oświetlenia grobu w Ma- 
łupolsce pp. Marja Stemerowa i Zofia Ra- 
chocka —  10 zł.

Sensacyjny program najlepszych sil artystycznych
o d  d nia  1-go lis to p a d a  1 9 2 6  r.

(fiAnkieta „Głosu Pomorskiego
Msitsjga BułodsrfeK s z k ó ł  ś re d n ic h .

N o w y  ty p  s z k o ły . — [«nta d z ie d z in a  z a in te r e s o w a ń . — P r z y g o ­
to w a n ie  d o  ż y c ia  p r a k ty c z n e g o .

tyczłio-przyrotiniczego P- Janem Eksnerem.Wywiad z dyrektorem Gimnazjum matema
Gimnazjum matematyczno-przyrodnicze —- 

informuje nas p. dyrektor Eksner — jest jedy­
nym typem takiej szkoły na Pomorzu. Przed 
wojną była to Miejska Wyższa Szkoła Realna, 
która w roku 1920 została przekształcona na 
nowy na tych ziemiach polskich typ gimma- 
zjura matematyczno-przyrodniczego:

Stosując się do przewidzianego programu, 
szkoła nasza uwzględnia w  wyższym stopniu 
nauki matematyczno-przyrodnicze, młodzież 
uczy się tylko jednego języka nowożytnego, 
albo francuskiego albo angielskiego.

Język angielski wprowadza się od zeszłego 
roku stopniowo od kl. II-giej, tak że w  kl. III 
istnieje w  tym roku oddział francuski i od­
dział angielski.

Wogóle program ministerialny obowiązuje 
obecnie od I do VI klasy włącznie, t. zn. rok 
rocznie 0 jedną klasę wyżej. Obecnie w  kla­
sach VII i VIII stosuje się jeszcze program 
wydany w  roku 1920 przez b. Ministerstwo 
b. dzielnicy pruskiej,

— Z natury rzeczy, inny typ szkoły w y­
twarza u młodzieży inny zakres zaintereso­
wań ■— ciągnie p. dyrektor. •=- Młodzież na­
sza wykazuje znaczne zajęcie, naukami mate- 
matyczno-przyrodniczemi i rysunkami. Na ry­
sunki kładziemy specjalny nacisk ze wziględu 
na to, że  gimnazjum matem.-przyrodnicze

przygotowuje młodzież do zawodów praktycz­
nych, abiturientów zaś do Politechniki.

— Młodzież korzysta mozatem z pracowni: 
fizykalnej, przyrodniczej i do robót ręcznych, 
oraz z dobrze zaopatrzonych gabinetów che­
micznego i przyrodniczego.

—- Pozatem młodzież uprawia sporty, a 
specjalnie wioślarstwo, oraz ćwiczy się w  
hufcu szkolnym przysposobienia wojskowego. 
Dość licznem jest również kółko muzyczne, 
pozostające pod kierownictwem P- Dąbrow­
skiego. Organizuje się teraz kółko matema­
tyczno - fizykalne pod kierunkiem p. prof. 
Niemca.

— Jak widać z powyższego — konkluduje 
p. Eksner — charakter specjalny naszego za­
kładu ukształtuje się dopiero zi biegiem czasu.

— Przy gimnazjum istnieje - czynne od lat 
kilku Tow. Rodzicielskie. ktÓTe stara się o 
materialne poparcie uczniów. Wydaje się rów­
nież ciepłe śniadania już od zeszłego roku. 
Co rok Tow. Rodzicielskie wysyła kilku cho­
rych uczniów do Gdyni.

— Inne sprawy — stwierdza P. dyr. Eksner 
— zostały już tak wyczerpująco omówione 
przez mych kolegów w  ankietach „Głosu Po­
morskiego", że ze względu na pokrewność za­
gadnień, niewiele ze swej strony mógłbym do­

rzucić nowego. l\ .

Bar Mascotte
w hotelu Warszawskim 
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ły personel naszej sceny wraz z specjal­
nie doangażowamymi do tej sztuki arty­
stami. Nowe kostjumy stylowe i deko­
racje dopełnią całości. Początek przedsta­
wień o godz. 8-mej wiecz. W  antraktach 
koncert orkiestry 65 p. p.

Wielki koncert religijny odbędzie się 
z okazji dnia Wszystkich Świętych, który 
przypada na nadchodzący poniedziałek, tj. 
dnia 1 listopada. Program tego nadzwy­
czajnego wieczoru jest doborowy i nader 
obifty. Część pierwszą wypełni „Stabat 
Mater" Rossini‘ego. Aria — solo tenor, 
Duo — sopran — alt, Aria — solo baś, 
Guatuor — kwartet, Cavatina — solo alt, 
Aria — solo sopran, Quatuor a Capella w 
wykonaniu Marii Mokrzyckiej, Haliny Le­
skiej, Adama Dobosza i Zygmunta Mosso­
czego.

W  części drugiej usłyszymy taikie perły, 
literatury muzycznej jak: Tostiego „La 
praghera".' Moniuszki: „Modlitwa" wyk. 
Z, Miossoczy. C. Saint — Saeniś: „Ave 
Maria", Moiuszko „Na skrzydłach pieśni"
— wyk. M. Mokrzycka. Faure: „Pod kru­
cyfiksem", duet — wyk. A. Dobosz i Z. 
Mossoczy. Stradella: „Śpiew kościelny"
— wykona A. Dobsz, Donizetti: „Ave 
Maria" — duet wyk. M. Mokrzycka, H. 
Leska, Bizet: „Agnuś Dei", oraz „Aye Ma­
ria" wyk. H. Leska. Zakończy „Recorda- 
ra“ — kwartet Mozarta w wykonaniu 
sympatycznych gości warszawskich. A- 
kompanjować będzie na fortepianie kon­
certowym Bechsteina oraz na fishaTmon- 
jum Helena Zalewska. Instrumenty po­
wyższe wypożyczyła bezinteresownie fir­
ma Sommerfeld. Z chwilą rozpoczęcia kon­
certu wejście na salę będzie bezwzględ­
nie wstrzymane. Początek punkutalnie o 
godzinie 8,30. Bilety, w  cenie od 7 zł. do 
1,50 zl nabywać jeszce można w dziennej 
kasie „Wielkopolanka", tel. 150, pozostałe 
zaś w kasie teatru przy wejściu w  ponie­
działek od godz. 7-mej.

Jak widać z zainteresowania w  mieście 
i z pokupu biletów, wieczór ten ma za­
pewnione powodzenie, a sala teatru bę* 
dzie przepełniona. Chcąc uprzystępnić tt» 
czącej się młodzieży, by uczestniczyć mo­
gła również w tym niezwykłym, a zara­
zem ze wszechmiąr kształcącym wieczo­
rze, naznaczono specjalne ceny na miej­
sca parterowe stojące po 1 zł.

—** OSOBISTE. Redaktor nacodmy 
naszego pisma przyjmuje interesantów co 
dziennie od 12 do 1 po poł.

—** W Cykiu Przewodników Opero­
wych „Para" ukazał się nowy tomik poda­
jący życiorys kompozytora, streszczenie 
akcji i szczegółowa analizę opery B. W a­
lewskiego „Pomsta Jontkowa", którą z 
wielkim sukcesem wystawiają obecnie w 
Poznaniu. Jest to pierwsza w Polsce pub­
likacja, zaznajamiająca naś bliże j z twoi - 
czością Walewskiego. Poprzednio ukazały 
się w wzmiankowanym cyklu: „Legenda 
Bałtyku" Nowowiejskiego oraz ,F>alibor 
Smetany.

Książka jest do nabycia we wszystkich 
księgarniach lub wprost od wydawców 
Biura Ogłoszeń „Par" w Poznaniu, Aleje 
Marcinkowskiego 11.

—** POMORSKIE TOW. OPIEKI NAU 
DZIEĆMI. Szanownych Członków na­
szych i wszystkich przyjaciół młodzieży 
prosimy o wpłacenie zaraz składki rocz­
nej za rok 1926 w ilości 12 zł. (członek do­
brodziej 100 zł.) do kasy P. T. O. D. w  To­
runiu przy ul. Warszawskiej 14 I., lub na 
konto P. K. O. Poznań 202 563. Gdyby 
społeczeństwo wiedziało, w jakiej mierze 
od zapłacenia tych kwoi niewielkich zale­
ży ratunek i wychowanie na pożyteczne­
go człowieka niejednej sieroty polskiej, 
której przygarnięcie z braku środków u- 
trzymania odmówić musimy, toby z pew­
nością chętniej w  interesie błogosławień­
stwa Bożego na własnych dzieciach ofia­
rowało 1 zł. miesięcznie na Pom. Towa­
rzystwo Opieki nad Dziećmi w Toruniu.

-* *  KOŁO PRZYJACIÓŁ HARCERZY 
ofiarowało 50 zł z pieniędzy uzyskanych z 
odbytej akademii ku czci Jana Kasprowicza 
na fundusz, mający być użyty na zbudowanie 
kaplicy, w której spocząć mają zwłoki lego 
wielkiego syna Polski Zachodniej. Zaznaczyć 
przytem należy, że Grudiziądz jest pierwszem 
miastem na Pomorzu, które nietylko pierwsze 
uczciło Kasprowicza uroczystą akademia, ale

kuchnia
d o  4 -te j rana

Zimny bufet dla smakoszów j
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także pierwsze pomyślało o tem, że należy 
przyczynić się datkiem pieniężnym do zbudo­
wania grobowca, godnego tego wielkiego 
poety.

—** SREBRNE GODY MAŁŻEŃSKIE.
W dniu 31 b. m. onchodzi pracownik faLryid 
budowy maszyn „Unia“, p. Józef Rymacki, 
niezwykłą uroczystość rodzinną: srebrne go­
dy małżeńskie.

W  uroczystym dniu składamy Jubilatom 
wyrazy serdecznych zyczeń, aby w  zdrowiu 
dożyli złotych godó„ małżeńskich.

—** ZBIÓRKA GRUDZIĄDZKIEJ DRU­
ŻYNY SOKOLEJ. Drużyno sokola do szeregu! 
W myśl rozkazu najwyższej naszej Właazy 
Sokolej, wzywamy wszystkie trzy Gniazda 
Grudziądzkie do wspólnej zbiórki, Która od- 
bęożie się w  niedzielę, dnia 31 października 
b. r. o godz. 1 w  południe w  Grudziądzu na 
boisku ralejsKiem przy ul. Radzyńsklej.

Po przyjęciu raportu nastąpi pochcą z or- 
kiestrą wojskową na czele przez miasto, a roz­
wiąże się w  Tarpnie w  lokalu tamtejszego 
Gniaroa

Zbiórka ta wypaść powinna (mimo tak póź­
nego ogłoszenia) jaknajlepiej, a stanąć winny 
wszystkie oddziały, a więc młodzież obojga 
płci jako i niemniej sokolice i sokoli.

Ma to być manifestacja sokola, jakiej je­
szcze nie urządzaliśmy w  Grudziądzu, mamy 
bowiem wy K azać naszą silę i żywotność, a 
ozczególule karność i obowiązkowość, dlatego 
wzywamy Was, Drużyno Sokola, by na zbiór­
ce nie brakło żadnego sokoła. Czołem!

Przewodnictwo Okręgu Ul.
i OM MftSK1 TYGODNIK Ą] tTY- 

STYCZNY. W dniacL najbliższych uka­
że się na terenie Pomorza i miasta Byd­
goszczy nowe pismo tygodniowe p. t.: 
„Pomorski tygodnik artystyczny", reda­
gowane przez red. Błońskiego i Kowalew­
skiego. Pismo to służyć będzie potrze­
bom kulturalnym Pomorza specjalnie po­
święcając swe łamy zagadnieniom teatru, 
kina itp. Tak niezbędnemu na naszem te­
renie p.smu życzymy jaiKnajlepszego po­
wodzenia.

—** WiEIKA -APAWA IE3IFNN* 
Koło ZwiązKJ Podoficerów Rezerwy Z Z. 
Rzeczypospol. Polskiej w  Gradziądsu u- 
rządza w  sobotę dnia 30. października br. 
wielka zabawę jesienna w  oryginalni. u- 
dekorowanych salach „Bazaru" uiica Mo­
niuszki nr. 8. Początek o godzinie 7-mej 
wieczorem.

—»• D IlE O iC JA  CENTRALNEGO ZA- 
RZą DU POMuRSKIbCrO ZWIĄZKU PRACO­
WNIKÓW UMYSŁOWYCH wyjechała dnia 
38 b. m. dlo Ministerstwa Pracy i Opieki Społ. 
w spranie uzyskania subwencji na podtrzy­
mywanie „Taniej Kuchni** dla bezrobotnych 
oraz podwyższenie zapomóg doraźnych.

Jednocześnie delegaci wezmą udział w  
zjeżdzie Centr. Organ. Związków Zaw. Pra­
cowników Umysłowych w  Warszawie, który 
odbędzie się w dniach 31. 10 i 1 II. b. r. — 
W skład delegacji wenodzą pp.: prezes St. 
Kwiatkowski i sekretarz H. Rckoszewski z 
Grudziądza oraz p. St. Bltoński i p. B. Dro- 
gomireoki z Toi unia.

—** BIURO „ORBIS” w  GRUDZIĄDZU. 
W najbliższym tygodniu zos.anie otwarty w  
Grudziądzu oddział sprzedaży biletów kolejo 
wych przez biuro „Orbis” ze Lwowa. Oddział 
mieścić się będzie w  firmie W. Korzeniewski.

—•* NASZYM SZAN. CZYTELNIKOM 
zwracamy baczną uwagę na fabrykę „UnameJ” 
Dr. W. A. Henatsch’a w  Unislawiu. Fabryka ta 
produkuje najróżnorodniejsze wyroby cukrowe 
według wymagali nowoczesnych. (Patrz ogło­
szenie w  dzisiejszym numerze pisma).

—** WALNE ZEBRANIE PAN KONFE­
RENCJI ŚW. WINCENTEGO a PAULO PRZY 
FARZE odbyło się w  dńu wczorajszym w  sal­
ce parafialnej. Posiedzenie prowadził ks. dzie­
kan Deinbek. protokół p. Wanda Boterska, 
Po zagajeniu Kosiedzeria przez. ks. dziekana, 
nastąpiły sprawozdania przewodniczącej p. 
Ruchniewiczowej z działalności całorocznej 
oraz skarbniczki p. Brendlowej. Ze sprawo­
zdaj tych Zgromadzeni dowiedzieli się o nie­
zwykle owocnej pracy Pań z Zarządu.

Wspomagał,o 300 osób, zaopatrując je w  
żywność, ubrania, opał i naftę. Udzielono po 
mocy pieniężnej na pogrzeby, przyczyniono 
się do śniadań dla dzieci szkół ludowych, ubra­
no dzieci przystępujące do pierwszej Komunji 
św., urządzono gwiazdkę, na której rozdano 
bieliznę, płaszcz,., ubrania i żywność.

Suma ogólna, jaka Towarzystwo obróciło, 
wynosiła 19 628,88 zł, z tego dochód wynosił 
10171,88 zł, rozchód 9457,50 zl: w  kasie po­
zostało 714 zl.

Po sprawozdaniach jednogłośnie udzielono 
tbsolutorjun, ustępującemu Zarządowi. Pani 
Steinerowa w imieniu obecnych podziękowała 
Zarządowi za pełną poświecen!a Pracę.

W dy skusji zabierała głos p. Helena Kru- 
izonowa, p. Bnberska, p. Zyborska, ks. van 
Mericą i p. wiceprezydent Krobski. Na dal­

sze trzy lata został wybrany ten sam Zarząd 
ze zmianą zastępczyni sekretarki w osobie p. 
Reimanowej.

Ks. dziekan poruszył sprawę zlikwidowa­
nia przytułku dla staruszek przy ulicy Trze­
ciego Mąja, -ponieważ przytułek ten został 
uznany za własność miasta, a 12 miejsc wie­
czystych' jęsi zapewnionych w  zakładzie miej­
skim dla starców i kalek przy ul. Wiktoriusa. 
Przy tej sposobności ks. dziekan Dembek oraz 
p. przewodnicząca dziękowali p. wiceprezy- 
dentówi Krdbskiemu zą niezwykle owocną 
pomoc i poparcie ze strony miasta, dalej pra­
sie, która zawsze przychylnie dla poczynań 
Tow. się odnosiła,

Na zakończenie ks. dziekan podziękował 
w serdecznych słowach Zarządowi i Paniom 
OpieKunkom, które' tyle przyczyniły się do 
osuszenia łez biednym.

Szczegółów^ sprawozdanie z działalności 
rocznej Tow podamy w  najbliższych dniach.

RUCH LUDNOŚCI za czas od 23 
do 29 października 1926 r.

Uror*Teń: Robotnik W ładysław Kozto- 
wski,’ córka. Robotnik Konrad Makowski, 
córka, Rzeznik fcdmund Cieślicjri, syn. 
Szewc Aleks. Stupel, syn. Robotnik Jan 
Malinowski, syn. Asystent kolejowy Leon 
Ł Liszewski, córka. Kowal W ładysław Os­
s o w s k i , córka. Robotnik Bronisław Bada- 
lewski, córka. Robotnik Antoni Żakwiński, 
syn. Kolejarz Franciszek Lipski, syn. Ku­
piec Zygfryd Schmiegiel, córka. Komen­
dant powiatowy Pol. Państw. Konstanty

Kausis, córka. Szewc Mateusz Pokorski, 
syn. Dozorca Domu Karnego Jan Górski, 
syn. Robotnik Antoni Tośkowski, córka. 
Robotnik Konstanty Żurawski, córka. Ro- 
bonik Stefan Krajiński, córka. Robotnik 
Teofil Lewandowski, córka. Sekretarz 
pocztowy Bernard Rogowski, córka. Han­
dlarz Leon L ip o w s k i , syn, W ydawca Ko­
respondent Wacław Kostkowski, córka. 
Stolarz Jan Graźlewski, syn. Właściciel 
domu Eugenjusz Smoliński, córka. Piekarz 
Witold Małolepszy, córka. Robotnik Eryk 
Klann, córka. Wachmistrz zawodowy Jan 
Mdendowicz, syn. Robotnik W ładysław 
PaczkowsKi, syn. 2 dzieci nieślubne płci 
męskiej. 2 dzieci nieślubne płci żeńskiej.

Zgony: Robotnik Józef Bucholz, 62 lat 
Jan Koścmski, 3 mies. Inwalida Jozef Ra- 
fiński, 77 lat, Kupiec Franciszek Zaremba, 
39 lat. Wdowa Teresa Wettmann, z d. A- 
braham, 75 lat. Bronisław Lipski- 13 godz. 
Franciszek Osiński 2% roku. Regina Ger­
truda .Rrbaniak, 1 mies. Ułan Józef Prol- 
szucki,' 22 lat. Genowefa Iwańska, 4 lata. 
Elżbieta Kuli, i  domu Miiller 40 lat.

Małżeństw: Robotnik Wilhelm August 
Bluhm z Mazank z panną Pelagią Siekow- 
ską z Grudziądza. Koszykarz f  tancLzek 
Oppenkowiski z Grudziądza z panną Bro­
nisława Arndt z Gruaziądza. Sekretarz 
pocztowy Alojzy Leon Kloka z Grudzią­
dza z panną Heleną Jadwigą Sielską z 
Grudziądza. Fomiiarż Antoni Bronisław 
Kugel z Tczewa z panną Rozalją Nada-

Wielka wiec jorot stacyjaiy.
Celem zaprotestowania Przeciwko szyka­

nom, stosowanym przez rząd niemiecki wobec 
Związku Polaków w Niemczech, oraz celem 
zaprotestowania przeciwko prześladowaniom 
Polaków, zamieszkałych w  Niemczech, urzą­
dza Związek Obrony Kresów Zachodnich w  
Grudziądzu w  środę, dnia 3 listopada 1926 r. 
o 7 wiecz. w  auli gimnazjum klasycz­

nego, przy ulicy Sienkiewicza 24, W I E L K I  
W I E C  P R O T E S T A C Y J N Y .  Referat 
wygtos; znany ze swej swady oratorskiej p. 
sędzia dr. Wł. Borth, poczem zostaną uchwa­
lone odpowiednie rezolucję.

Uprasza się wszystkich obywateli Grudzią­
dza, myślących j czujących Po polsku, o wzię­
cie udziału w  tym wiecu protestacyjnym.

Dr. Piotr Maver w  roli oskarżyciela przed sadem.
W dniu wczorajszym odbyła się przed tu­

tejszym Sądem Ławniczym, któremu prze­
wodniczył p. sędzia dr. Władysław Borth, 
rozprawa przeciwko byłemu odpowiedzialne­
mu redaktorowi naszego pisma p Józefowi 
Kisielewskiemu o zniewagę dr. Mayera.

Rzecz przedstawia się następująco:
Józef Kisielewski umieścił w jednym, z nu­

merów „Głosu Pomorskiego”, w kwietniu 
1925 roku, artykuł, w  którym zwraca się z za­
rzutami przeciwko dr. OszwaMowskiemu dr1. 
Mayerowi i dr. Kilkowskiemu, że wydawali 
poświadczenia śmierci bez oglądania zwłok. 
Wobec tego mogły się zdarzyć wypadki, że 
Ktos podstępnie poaał się la zmarłego, aby 
z Kasy Chorych otrzymać zapuuiogę pogrze­
bową i mogło się zdarzyć, że ktoś został po- 
ciiuwauy w  letargu.

Dr. Piotr Mayer, czując się artykułem tym 
dotknięty, zaskarżył p. Kisielewskiego.

Rozprawa sądowa wykazała, iż p. dr. Ma­
yer wydał zaświadczenie niejakiej Weronice

iiaiw mM I M !  w Grudziądzu.
Towarzystwo Czytelni Ludowych w 

Grudziądzu otwiera z dniem 5 listopada 
b. r. Uniwersytet Ludowy. W ykłady od­
bywać się będą w każdy wtorek i piątek 
o godz. 6 i pół wieczorem w auli gimna­
zjum żeńskiego przy ul. Trynkowei. Wstęp 
na sałę odczytową wynosi 20 gr., dla mło­
dzieży kształcącej się wstęp bezpłatny.

Pierwszy wykład t. j. „Zagadnienia 
robotnicze w świetle nauki; Komunizm a 
inne teorje socjalne", wygłosi prezes T. C. 
L. sędzia Dr. Bortłi. Na wykład ten wstęp 
dla wszystkich będzie bezpłatny.

Towarzystwo Czytelni Ludowych zwra­
ca się z gorącym apelem do wszystkich 
mieszkańców miasta, aby skorzystali z tej 
dobrej okazji, iż wiedza naukowa, która 
jest największem bogactwem i najwię­
kszą chlubą każdego człowieka, w  smosób 
jasny i popularry, będzie podawana do 
wiadomości słuchaczy — aby jaknajlicz- 
niej na wykłady te bywali.

Niechaj nie pędzie nikogo w mieście.

Mikołajczykowej, która okłamała go, że zmar­
ła jej siostra, którą on kiedyś leczył. Dr. 
Mayer nie wydal zaświadczenia śmierci bez 
oglądauia zwłok, lecz tylko wjTńsał karteczkę 
z poleceniem do jednego z leŁarzy praktyku­
jących. ażeoy zwłoki zmarłej zbadał i wysta­
wił odpowiednie zaświadczenie.

Owa jednakże niewiasta udała się wprosi 
do Urzędu Sianu Cywilnego, który wys.awił 
jej świadectwo śmierci siostry, na podstawie 
Pisma dr. Mayera, a następnie na zasadzie te­
goż świadectwa otrzymała Zapomogę pogrze­
bową z Kasy Chorych.

Sąd rozprawę odroczył, celem zażądani? 
od Kasy Chorych oryginalngo pisma dr, Ma­
yera, wręczonego Weronice Mikołajczyk, oraz 
dla przesłuchania prezesa Związku Lekarzy 
p. dr. Urbańskiego na okoliczność, czy tego 
rodzaju pismo, jakie wystawił dr. Mayer, mo­
że być dla Urzędu Stanu Cywilnego wystar­
czające do wystawienia świadectwa śmierci.

któregoby tak piękne, żywotne i lardźo 
aktualne tematy nie zainteresowały; li­
czeń gimnazjalny, urzędnik, nauczyciel, 
kupiec, robtnik — poilska niewiasta, 
wszyscy niech spieszą, tłumnie, bowiem 
nauka postępuje z dnia na dzień naprzód i 
wiedza nabyta przed laty kłlku już dziś 
nawet dla wykształconego człowieka oka­
zać się może niedostateczna.

Niechaje te wykłady Uniwersytetu Lu­
dowego w Grudziądzu staną fię wielką 
manifestacją w naszem ‘mieście, że ludność 
polska garnie się do polskiej nauki i że 
rozumie jej doniosłe znaczenie tak w  życiu 
każdego człowieka jakoteż całego narodu.

Toreuki- Papier^
p o l e c a  po c e n a c h  n a j n i ż s z y c h

„o, J. SZYMAŃSKI
F A B R Y K A  T O R E B E K

B y d g o sz c z , ul. Poznańska 10. tel. 1630
Wielki wybór torebek kolonialnych, piekarskich . 
drog&ryjajch i t. p. oraz papieiów pazowyeŁ

Faoryka produkuje, tak bardzo pożą­
dane na święta Bożego Narodzenia, 
wyroby cukrowe, hurtowe, według wy­
magań nowoczesnycn. Trzeba w.ęo 
zwracać uwagę na wyroby „Unamel" «

Ui. W. A. Henaindi — Unisław’
rzyńską z Grudziądza. Kontroler skarbo­
wy Mieczysław Jan Ratajski z Grudzią­
dza z paniną Anną Zofją Kabatek z Gru­
dziądza. Naczelnik wydziufu Izby Skarbo­
wej Karol Andrzej Lisowski z Grudziądza 
z panną Zofją Jadwigą Wagner z Grudzią­
dza. Starszy ogniomistrz Tan Antom Ma- 
jerowski ; Torunia z paniną Wandą Jaster 
z Grudziądza.

—** Z TARGU. Na targu ostatnio płacono: 
Nabiał: funt masła wiejskiego 2.50—2.60, mle­
czarskiego 3.00 zł, mendel jaj 3.00—3.20, twa­
róg 1.00—1.20, litr mleka pełnego 2i  gr.

Mięso: wołowe z kością 1.00—1.20, woło­
we bez Kości 1.50, wołowe siekane 1.60, łój 
nerkowy 1.40, łaj topiony 2.00, kości 30 gr, 
cielęcina 1.20—1.60, skopowe l.Oo—1.40, w ie­
przowe 1.50—1.60, wieprzowe siekane 1.60— 
słonina surowa 2.00, słonina solona 2.20, sło­
nina wędzona 2.20, sadło 2.20, smalec 2.80, — 
_ając 8—9 zł, para gołębi 1.40, kur: 3.00—5,50, 
KaczKą 4.50—5.00.

Ryby: sandacz 2 zł, sum 1.40, okoń 1.10, 
lin 1.70, leszcz 80 gr, szczupak 1.30.

Warzywa: cebula 20 gr, pomidory 30—40U 
kalafiory 20—60, główka kapusty białej 10—35, 
kapusty modrej 30—50 gr, kapusty włoskiej 
15—40 gr.

Owoce: śliwy? 60 gr, gruszki 30—50 gr,
gruszki wyborowe 60—80, jabłka 30—60, jabł­
ka wyborowe 60—90, orzechy włoskie 1.50—
2.00 zł.

Targ ożrwiuny. Ceny poza drobnemi wa i 
haniąmi pozostały bez zmian.

—!** ZABAWA JESIENNA TOW. SPORT. 
„OLYMPIA". Dziś, w sobotę, dn!a 30 b. m., 
urządzą T. S. „Olympia” w  salach Hotelu pod 
Złotym Lwem przy ulicy Trzeciego Maja it-  
sienr.a zabawę dla członków [ sympatyków 
Tow. Początek o godz. 9 wiecz. Przygrywać 
do tańca będzie znana Orkiestra ,,Królewc'ile- 
go Dworu”.

R ozp o !.y ssze-sfo] iiiaf e ie  
„G L O S  P Q M O e S K l“

— ZNIŻENIE PODATKU HOTELOWE­
GO. Magictrat naszego miasta postawił na 
ostatniem posiedzeniu wniosek do Rady Miej­
skiej o obniżenie podatku hotelowego z dniem 
15 listopada z 30 na 15 proc. Część radnych 
była za zniesieniem zupełnem podatku, druga 
zaś część za obniżeniem na 15 proc.

—*1 CZYN GODNk POCHWAŁY. P. Ed­
mund Pałaszewski, zamieszkały przy ul. Nad- 
górnej 27, złożył w  II Komisariacie Policji 
Państw, znaleziony portfel skórzany, który za­
wiei ał 985 złotych gotówki oraz dokumenty 
na nazwisko Stefana Szypulskiego.

Jest to rzadki wypadek uczciwości w cza­
sach ogólnej demoralizacji.

—** °PŁOSZONE KONIE. W dniu wczo­
rajszym o ;odz. 10,30 na ulicy Sienkiewicza 
spłoszyły się konie p. Bochanowicza Włodzi­
mierza z tianowa pow. Grudziądz. Konie zdo­
łano zatrzymać na ulicy Młyńskiej.

_ * *  ZWIĘKSZENIE BEZROBOCIA. 
Państwowy Urząd Pośrednictwa Pracy komu­
nikuje, że liczb? bezrobotnych na terenie tu­
tejszego Urzędu zwiększyła się w ostatnim 
czasie o 155 i wynosi obecnie 789 w stosun­
ku do tygodnia zeszłego 63ł bezrobotnych, 
w tem 667 mężczyz,, i 122 kobiet.

—** PRZESIADKA Z KRADZIEŻĄ Sobec­
ki Bernard, rolnik, zamieszkały w Ki egu, pow, 
Starogard, zameldował posterunkowemu poli­
cji na tutejszym dworcu, że w podróży w kie­
runku Grudziądza, przy przesiadaniu w La- 
skowicach, skradziono mu z płaszcza pugila­
res z dokumentami i gotówka w sumie 150 zl.

—** CZEGO DZIŚ JUŻ NIE KRADNĄ.
Wawrzyniec Naleszek, zamieszkały przy ul. 
Radzyóskiej 1, zgłosił kradzież szafy z mie­
szkania, wartości 30 zł.

—*i: KPa DZIEŻ ZIEMNIAKÓW Z PIWNI 
CY. Onegdaj zgłoszono w  Komisariacie Poli­
cji Państw kradzież 5 ctr. kartofli na szkodę 
Andrzeja Semickiego, zamieszkałego p'zv ul. 
Cegielnianej 7. Pooeirzany o kradzież jest je­
den z lokatorów
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Ruch towarzystw
WJ

Crt) BACZNOŚĆ SOKOLI! Wzywa się 
wszystkich członków Tow. Giinn. ,,Sokół" 
Grudziądz I. na zbiórkę, która odbędzie się 
w niedzielę, dnia 31 października r. b. o go­
dzinie 12,45 w  Południe na miejskiem boisku 
sportowem (plac powystawowy). Stawienie 
się wszystkich członków Przymusowe.

Czołem! Zarząd.
(rt) Zarząd chóru męskiego „Echo” urzą­

dza dnia 4 listopada r. b- o godz. 8 wiecz. 
walne zebranie w hotelu pod Złotym Lwem 
przy ulicy Trzeciego Maja, z następującym 
porządkiem obrad: 1) Zagajenie; 2) Odczy­
tanie protokółu z ostatniego walnego zebrania;
3) Wybór marszałka, sekretarza i ławników;
4) Sprawozdanie Zarządu: a) sekretarza, 
b) skarbnika, c) bibliotekarza, d) prezesa;
5) Sprawozdanie rewizorów kasy i udzielenie 
Zarządowi absolutorium; 6) Zmiana statutu; 
7) Wybór Zarządu; 8) Wybór rewizorów ka­
sy; 9) Wnioski; 10) Wolne glosy. — Wnio­
ski piśmienne należy nadesłać najpóźniej do 
dnia I listopada na ręce wiceprezesa p. Do­
minickiego, ul. Sobieskiego nr. 15. — Zarząd 
fow . śpiewu „Echo“ uprasza o jaknajliczniej- 
szy udział.

(rt) Tow. Sport. „Ojympia‘‘. Zwyczajne 
kwartalne zebranie wszystkich sekcyj odbę­
dzie się w  piątek, dnia 5 listopada b. r„ o go­
dzinie 8 wiecz. w  lokalu p. Kellasa. Na -po­
wyższe zebranie zaprasza Zarząd wszystkich 
członków.

(rt) Z Koła Ziemianek. Zapowiedziane na 
dzień 2 listo-pada zebranie Koła Ziemianek po- j 
wiatu grudziądzkiego odbyć się nie. może i 
z powodu Dnia Zadusznego, zatem odbędzie 
się we wtorek przyszłj7, dnia 9 listopada r. b.

(rt) Towarzystwo Kolejarzy pod opieką św. 
Józefa obchodzi w  niedzielę, 31 b. tn., 5-letnią 
rocznicę swego założenia. Rano o godz. 6,15 
odprawi się msza św. we Farze na intencję 
Towarzystwa, na którą się stawią wszyscy  
członkowie wraz ze sztandarem. Po południu 
o godz. 6-ej zaprasza Tow. na wieczór fami­
lijny w Leśniczówce. Wstęp bezpłatny, tylko 
za okazaniem zaproszenia lub legitymacji 
członkostwa. Zaproszenia odebrać można U se­
kretarza Tow. p. Kortasa, ul. Strzelecka 14.

(rt) Towarzystwo Czytelń- dla Kobiet. Ze­
branie Tow. Czytelni dla Kobiet odbędzie się 
we wtorek, dnia 2 listopada, punktualnie o go­
dzinie 7 wiecz. w  auli gimnazjum matemat.- 
przyrodniczego. Na program składa się; refe­
rat przedstawicielki Tow. „Obrony Przemysłu 
Polskiego” p. Milerówny z Poznania, wykład 
p. dr. Maja na temat „Walka z gruźlicą”, de­
klamacja, sprawa kursów robót ręcznych, 
Sprawa obchodu listopadowego oraz inne bar­
dzo ważne komunikaty. — Biblioteka otwarta 
dwie godziny przed rozpoczęciem posiedzenia. 
Wpisywanie członkiń i odbieranie składek 
przed posiedzeniem. Zarząd uprasza o jaknaj- 
liezniejszy udział członkiń oraz gości.

(rt) Walne Zebranie Towarzystwa Rodzi­
cielskiego opieki nad uczniami Gimnazjum Ma­
tematyczno-Przyrodniczego w Grudziądzu, od­
będzie się w czwartek, dnia 4 listopada br. 
o godz. 4 i pół popoł. w auli Gimnazjum Ma­
tematyczno-Przyrodniczego ni. Siekiewicza 23 
Z następującym porządkiem obrad:

1) Zagajenie, 2) Odczytanie protokółu z 
ostatniego Walnego Zebrania, 3) Sprawozda-

_ r r  __________*-1,’^ T A m ?<»i!

Franciszek Kulkowski, uczeń rzeźnicki z 
Grudziądza, na dwa tygodnie więzienia, gdyż 
z niedbalstwa najechał wozem na p. Jakóba 
Kubertowskiego, któremu złamał żebro;

Zygmunt Orłowski, kupiec z Grudziądza, 
za paserstwo na dwa miesiące więzienia;

Andrzej Czerniaki z Łasina na sześć tygo­
dni więzienia za ciężki uraz cielesny, wyrzą­
dzony p. Grillowi z Łasina, którego pobił ki­
jem do utraty przytomności;

Leokadja Makowska z Grudziądza za prze- j 
mytnictwo tytoniu z Gdańska do Polski na j 
185 zł grzywny; j

Azriel L.oebeł, cukiernik z Łodzi, obecnie < 
w areszcie śledczym, na pięć miesięcy wię­
zienia. ponieważ w dniu 23 lipca r. b. podczas 
doprowadzenia go do Ekspozytury Urzędu 
Śledczego w Grudziądzu, jako podejrzanego o 
kradzież, stawiał opór urzędnikowi służby 
śledczej, gryzł go po rękach i wydzierał się, 
usiłując zbiec.

I Z  Pomorza i
® 2

BRODNICA. (Straszne odkrycie). W ma­
jętności Długie, na pół drogi od Brodnicy do 
Rypina, wyłowiono zwłoki dwóch mężczyzn, 
skrępowanych powrozami. Policja stwierdzi­
ła, że są to zwłoki wieśniaków Kiedryńskiego 
i Czosnkowskiego, którzy przybyli do tej miej­
scowości by nabyć parcele. Obaj zostali na­
padnięci i obrabowani, poczem rabusie skrę­
powali bezbronnych i wrzucili do jeziora. Po­
licja wykryła zbrodniarzy i odstawiła ich do 
więzienia.

—* PEPLIN. (Kradzież). Do mieszkania 
wdowy p. Nehringowej zakradli się w nocy 
wczorajszej złodzieje. Wdarłszy się przez ok­
no zabrali pewną partję towarów, których 
sprzedażą się p. N. utrzymuje, oiaz bieliznę 
i ubranie syna, znajdującego się obecnie przy 
wojsku. Wartość skradzionych rzeczy prze­
wyższa sumę 1000 zł. Z powodu braku po- 
szlaków stoi tut. policja, przed trudnem zada­
niem wyśledzenia złodzieji.

—* GDAŃSK. (Śmiertelny wypadek przy 
omłode). Zarządzający majętnością ziemską 
Małe Belkowo, Fryderyk Loock, zajęty . przy 
młockarni, dostał się przez nieuwagę pomiędzy 
zęby młockarni, które obcięty mu prawą nogę, 
aż do kolana. Wskutek upływu krwi. Loock 
zmarł wkrótce po wypadku.

(Niezwykła inowacja). Na ulicach Gdań- 
. ska ukazał się samochód, należący dc- zarzą­
du tramwajów elektrycznych, różniący się od 
innych tem, że na dachu jego przymocowany 
jest pomost, służący dla mechaników podczas 
reperacji uszkodzonych przewodów elektrycz­
nych. Jest to bardzo ważne udogodnienie, 
jeśli się zważy, że dotąd reparacje uskutecz­
niano za pomocą wozów, zaprzężonych w  ko­
nie, ze sterczącą w  gorę drabiną.

—* GDAŃSK. (Poseł komunistyczny de­
fraudantem). Zaaresztowano tu i osadzono w  
więzieniu znanego komunistę Raubego pod za­
rzutem wielkiej defraudacji w oliwskiej kasie 
oszczędności. Kasa domaga się odszkodowań. 
Poseł Raube ma być pozbawiony djet i w y­
dany sądom.

(Głód węglowy zaostrza się). Głód węglo­
wy w mieście zaostrza się coraz bardziej. Ga­
zownia miejska, która do niedawna rozporzą­
dzała wielkiemi zapasami koksu, przestała do­
starczać materjału swym pośrednikom, a czę­
ściowo nie może zaspokoić nawet swych bez-
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mu Zarządowi, 5) Wybór nowego Zarządu, 
6) Wybór Komisji Rewizyjnej, 7) Wnioski, 8) 
Wolne głosy.

Wszystkich rodziców, opiekunów i sympa­
tyków uprasza się o przybycie.

W razie nie przybycia w wyznaczonym 
czasie potrzebnej do prawomocności uchwał 
ilości członków, iSdbędzie się drugie Walne 
Zebranie pół godziny później, które będzie 
zdolne do uchwał, bez względu na ilość obec­
nych członków. * ,

—** Miesięczne zebranie Powiatowe­
go Koła Związku Inwalidów Wojennych 
R. P. w Grudziądzu odbędzie się w środę 
dnia 3 listopada br. o godz. 7-mej wieczo­
rem w lokalu „Bazar“ przy ul. Moniuszko.

Ponieważ będą omawiane bardzo waż­
ne' sprawy, jest konieczne przybycie 
wszystkich członków. / ’

I  Z sali sądowej «

>' $  1 i i i * i#  i  i-: S'A Na ostatnich., po­
siedzeniach Sądu Okręgowego w  Grudziądzu 
zasądzeni zostali, jako w II instancji, przez 
Izbę Karną:

Za przekroczenie policyjne prostytutka Wł. 
Kuchcińska i Anna Dumińska po jednym ty­
godniu więzienia i oddanie pod dozór władzy 
'policyjnej;

widywać detaliczne kupno węgla wprost z fur 
otaczanych przez setki mieszkańców, co zu­
pełnie przypomina najgorszy okres wojenny 
braku węgla.

's:<ś§xg;«s'§@>gg><g

Z całej Polski
w

=  .KATOWICE. (Wizyta gubernatora Har-
dinga). Przybył tutaj z Poznania gubernator 
Federa! Reserve Banku w Bostonie p. Harding, 
który po zwiedzeniu G. Śląska wieczorem wy­
jechał do Krakowa.

(Z sejmu śląskiego). Na ostatpicm posiedze­
niu sejmu śliskiego przyjęto w drugiem czyta­
niu nowelę do ustawy o ordynacji wyborczej 
do ciał samorządowych, wprowadzającą przy­
mus wyborczy. Każdy uprawniony do gloso­
wania musi głosować pod karą grzywny od 2 
do 50 złotych. Pozatem przyjęto cały szereg 
wniosków nagłych m. in. wniosek PPS. doma­
gający się udzielenia urzędnikom na G. Śląsku 
1-miesięcznej zaliczki na zakupy zimowe, 
płatnej w 6-iu ratach miesięcznych, oraz wnio­
sek CHD. i NPR. o zwiększenie zasiłków dla 
bezrobotnych. Wnioski te miały niewątpliwie 
swoje uzasadnienie w bliskich wyborach do

dingowi towarzyszy b. minister przemysłu i 
handlu p. Ossowski. Gość amerykański zatrzy­
ma się w  Krakowie 2 dni, w  ciągu których 
spotka się z przedstawicielami miejscowych 
sfer gospodarczych oraz zwiedzi miasto.

=  LWÓW. (Rocznica bojów bohaterskich)
Uroczysty Obchód 8-mej rocznicy rozpoczęcia 
bojów lwowskich odbędzie się w  dniach od 30 
października do 1 listopada rb.

(Dotkliwy głód węglowy). Na ostatniem po. 
siedzeniu Rady Miejskiej poddano ostrej k ry ­
tyce stan obecny, przy którym Lwów pozba-

. —- - —  -  -— *■ | wiony jest większych partyj węgla. Uchwa-
ciał samorządowych. Pozatem CHD i NPR . iono zalecić Prezydium miasta zwrócenie się 
zgłosiły odpowiednie interpelacje do p. woie- do ministerstwa kolei o większy przydział wa- 

wody w sprawie rozbicia ostatniego wiecu po- J gonów do Lwowa.

sła Korfantego w Katowicach, przedkładając 
rezolucję, aby „na przyszłość podobne wypadki 
nie miały miejsca.

=  LWóW. (Groźba krwawego terroru). 
Urząd śledczy wdrożył dziś dochodzenie w  
sprawie niebezpiecznych pogróżek, skierowa­
nych pod adresem aplikanta sądów. Marjana 
Kramarzewskiego, który ostatnio otrzymał list 
pisany na maszynie, zawierający groźbę, że 
czeka go wkrótce to samo, co spotkało śp. ku­
ratora Sobińskiego. Policja prowadzi w  tej 
sprawie dochodzenie.

=  PRZEMYŚL. (Powódź przeszła). San
wrócił do normalnego koryta, jednak powódź 
wyrządziła znaczne szkody. M. in. zupełnemu 
zalaniu uległy: zakład B-ci Albertów i szpital 
Powszechny. Strat w  ludziach nie było.

= WILNO. (Echa afery szpiegowskiej). Dal­
sze śledztwo w  sprawie zlikwidowanej afery 
szpiegowskiej Wileńskiej Dyrekcji Kolejowej 
stwierdziło, iż Syczewski, który odegrał nie­
poślednią rolę w  całej aferze, jest dezerterem 
5 pułku piechoty Legjonów. Syczewski będzie 
odpowiadać dodatkowo za przestępstwo de­
zercji.

— KRAKÓW. (Kościół Marjacki w nowej 
szacie). Odnowienie dachu prastarego kościo­
ła Mariackiego dobiega końca. Jutro przed po­
łudniem zostanie uroczyście podpisany dokur 
ment, który zostanie umieszczony w kuli pod 
krzyżem na szczycie dachu kościoła Marjac- 
kfego. Na dokumencie podpisy położy szereg 
wybitnych osobistości Krakowa i Warszawy.

=  KRAKÓW/ (Przyjazd finansisty amery­
kańskiego). Przybył tu z Warszawy p. Har­
ding, wybitny finansista amerykański,^prezes
bostońskiego Federai Reserve Banku. P. Har- 7 e masW™  do szycia, ro-
dingowi towarzyszy b. minister przemysiu i i  ; c Se/,WIS na -4  osoby, 12

V Tydzień Akademicki
4 —14 lis to p a d a  1 9 2 6  r.

Na posiedzeniu Toruńskiego Komitetu 
Miejscowego Pomocy Polskiej Młodzieży 
Akademickiej odbytem 25 b. m. ustalono 
następujący program „V. Tygodnia Aka­
demika11:

Dnia 4. listopada. Otwarcie uroczyste 
„V. Tygodnia Akadmika“ przez inaugura­
cyjny wieczór w Teatrze Miejskim w To­
runiu. Na program bardzo urozmaicony 
składają się: wstępne słowo (15. minuto­
wy referat akademika), jednoaktówka Te­
atru żołnierskiego, śipiewy chóralne i de­
klamacje. Celem udostępnienia wieczoru 
szerszej publiczności Komitet Miejscowy 
przewiduje minimalne wstępy .Tegoż dnia 
nastąpi otwarcie miejsc sprzedaży losów 
(w kinematografach, kawiarniach, więk­
szych składach i t. d.

Dnia 6 listopada. Skromna lecz ocho­
cza zabawa w salach Dworu Artusa (tań­
ce urozmaicone kabaretem, solowemi 
śpiewami i szeregiem niespodzianek).

Dnia 7 listopada. Koncert orkiestry 53 
p. p. na Rynku Staromiejskim od godziny 
12,30.

Dnia 12. listopada. Specjalne przedstaw 
wienie w Teatrze Miejskim.

Dnia 13. listopada. Zamknięcie „V. Ty­
godnia Akademika11.

W  ciągu całego Tygodnia rozsprzedaż 
losów na Ogólnokrajowa Loterję Fanto­
wą. Wielka ilość cennych fantów (kom­
pletna sypialnia, maszyna do szycia, ro-

t    . v  w  i  v u u u y  5 r f c

osób, i 6 osób i t. d.) przy równocześnie 
bardzo niskiej cenie losu (jeden los kosztu­
je 50 groszy). W  wielkiem prawdopodo­
bieństwie wygrania (wygrywa co piąty 
los). Wróżą pewne powodzenie Loterji. 
Świetny dobór występujących zespołów 
zwabi do Teatru i na zabawy wszystkich 
bez różnicy stanu. Szczegółowy program 
poszczególnych imprez zostanie w swoim 
czasie podany do wiadomości publicznej.

Komitet Miejscowy organizując Impre­
zy kierował się zasadą:

„Wszelkie imprezy uczynić dostępnemi 
każdemu, niczego nie żądać od społe­
czeństwa nie dając mu wzamian nic“.

Bowiem tylko zbiorowy wysiłek może 
czegoś dokonać.
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Referat
wygłoszony przez prezesa Frgckowskiego 
a j  p len . zebraniu  M a  Podoficerów  R e ze rw ;

w Grudziądzu dnia 14. X. 1926 r.
Koledzy!

Chlubne mi głoskami wypisane jest imię 
polskiego podoficera w dziejach Armji Pol­
skiej zdobyty na polu walki na wschod­
nich i zachodnich rubieżach Rzeczypospo­
litej Polski —oswobodzenia Poznańskiego 
—Pomorza bitwy nad Warta, Notecią, od­
parcie nawały bolszewików, gdy na nas 
cała Europa patrzała a ostatni cud nad 
Wisłą udowodnił do czego zdolni jeste­
śmy

Zaszczyt i laury, ordery i krzyże na 
grobach to wszystko zdobył polski podo­
ficer, bo nie żałował swej krwi serdecznej 
dla sprawy świętej, dla ukochanej Matki 
Ojczyzny, bo polski podoficer dla PoIskI 
umiał umierać.

Koniec 1920 roku przyniósł nam pokój. 
Po ucichnięciu wrzawy wojennej większa 
część nas opuściła szeregi walecznych, by 
przekuć pałasze na lemiesze, by w inny 
sposób służyć nadal swej ukochanej Oj­
czyźnie.

I wróciliśmy po wieloletniej tułaczce 
wojennej do swoich warsztatów, do swo­
ich zawodów. Wróciliśmy a nie zapomi­
najmy o roli jaką z  racji zdobycia szlif po­
doficera mamy w społeczeństwie odegrać 
— nie zapominajmy o tern, że mimo zrzu­
cenia munduru jesteśm'" nadal żołnierza­
mi. I tak jak żołnierze przelewaliśmy krew 
na polu walki, tak w dalszym ciągu winni­
śmy pamiętać o tem, że zmiana wojskowe­
go na cywilne ubranie nie zwalnia nas od 
obowiązku względem społeczeństwa i ca­
łej Polski.

Tak jak w  kompanji, szwadronie i ba­
terii bvliśmy przewodnikami szarego żoł­
nierza, tak i w  społeczeństwie musimy za­
jąć odpowiednie stanowisko, odegrać na­
leżną nam rolę. Pamiętać musimy, że po­
winniśmy być przewodmkamii. szeroKich 
mas, tych mas, któreśmy dawniej do bo- 
iu prowadził a więc tego żołnierza, który 
tak i my po ustania nawały wojennej, po- 
•zedi do cichego życia pokojowego.

W szak naczelnym naszym zaadanim.— 
iO obu wiązek Krewienia słowem i czynem 
wśród najszerszych w arsl społeczeństwa 
Idei przygotowania całego narodu do o- 
orony naszych granic, oraz idei budowy. 
Polski mocarstwowej. Nie zapominajmy, 
te  jesteśmy ze wszystkich stron otoczeni 
wrogami i musimy uwagę zwróeic na to, 
żc ostatniem zwycięstwem to nie jest 
zwycięstwo wojska nad wojskiem, lecz 
dopiero umacnianie tego zwyc. przez stałą 
budowę tego Państwa, o którego granice 
wałczymy.

żeby hasła te wprowadzić w  czyn, mu­
simy posiadać silną zwartą i jednolitą or­
ganizację ,czego u nas niestety nie ma. 
Znani jesteśmy ze słomianego ognia, zapa­
lamy- się, dużo krzyczymy, gadamy ale, 
gdy przyjdzie do czynu wszystko śpi i za­
ledwie jednostki pracują, to mato! Zatem 
czynu koledzy, czynu i ję&zczę raz czynu!

Weźmy przykład z zachodnich komba­
tantów, Francji, Anglji, Niemców, W ło­
chów a nawet i Ameryki, którzy potrafili 
sobie w ywalczyć w społeczeństwie należ­
ne stanowisko, zyskali odpowiednie pole 
do pracy; to też każdy z nimi musi się li­
czyć a u nas martwe wszystko, śpi leni­
wieje, a gdy tak dalej postępować będzie­
my, wrócą się czasy wojny kokosze5 a po­
tem tędzie za późno.

Siłą tą musimy i my na zachodniej ru­
bieży Rzeczypospolitej sobie zdobyć tem- 
bardziej. że pod samym bokiem mamy si­
łę potężną najgorszych wrogów. Nie mo­
żemy przecież uznać organizacji naszej 
lako potężnej jednostki, bo, koledzy, na 
3000 podofic. rez. w Grudziądzu nale­
ży do Lola naszego 110, to jest, zaledwie 
3,7 proc., a więc cyfra wprost śmieszna.

Stańmy więc zwarci i kami w szere­
gach organizacji naszej, i nauczmy się dla 

, niej pracować — pracujmy póki czas. Bo 
kiedy tylekro-ć umieliśmy dla Polski umie­
rać, nauczmy się dla tej Polski też żyć.

[Jźmy budować nasza organizację na 
-fśilręm fundamencie miłości, zgody i jed­
ności, a wkrótce zobaczymy owoce na- 
«®*j pracy.

Idźmy do kolegów naszych z hasłem 
zaciśnięcia węzłów serdeczności, zgody i 
braterstwa, bo o ile oni nie umieją rra- 
■eźć do nas drogi, świętem obowiązkiem 
Iść do nieb. A gdy te hasła staną się czy- 
uein^ to Związek Podoficerów Rezerwy 
stan* się potężną organizacją, której pra-. 
ca wr idzie na najwyższe dobro 'naszej 
najjaśniejszej Rzeczypospolitej Polskiej.

f  i  sśi»fl |a o  „ k o p c i u i  b a n h k k  z e .
Przed 30-tu l.aty z jednej z licznych p ier­

wszorzędnych restauracji przy wielkich 
bulwarach w Paryżu wyszedł okazały 
pan w i wspanialem futrze. Było to w  
’ óeczór wigilijny. Chodniki były śliskie od 
deszczu, padającego ze śniegiem. Przed 
restauracją ubogc odziana dziewczyna, z 
twarzą uszminkowaną, odbywała regular­
ny spacer tam i napowrót, czekając na 
klientów. W ten wieczór wigilijny nie 
zwracano na nią uwagi. ; Była głodna i 
zziębnięta i z wymuszonym uśmiechem 
odpowiadała na odezwanie się policjan­
tów, którzy ją znali oddawna.

Ele-ganem pan już miał wejść do czeka­
jącego nań powozu, kiedy przypadkiem 
rzucił okiem na spacerującą. Pomimo wi­
docznego ubóstwa i zmęczenia, mogła 
zwrócić uwagę bardzo ładną twarzą.

— Moja metresa zrobiła ml w restau­
racji ordynarną scenę. — Jeżeli chcesz, 
dotrzymaj mi dziś towarzystwa — ode­
zwał się do niej.

Wsiadła z nim do powozu i zawiozła 
do nędznego pokoiku w ubogim hoteliku 
p~zy bulwarze Barbes. Po przybyciu na 
niejsce gość zrzucił wspaniałe futro i od­

dali! się na kilka minut. Dziewczyna sko­
rzystała i poczęła szukać po kieszeniach 
Znalazła portfel, wyładowany banknotami 
tysiącfrańkowymi i wizytówki z nazwi­
skiem Rafaela C., znanego -bajikiera, mie­

szkającego we własnym pałacu przy Ave- 
nue Jena.
Zamyśliła się przez chwilę, i schowała 
portfel do kieszeni futra, nic nie ruszyw­
szy. .

KiLka godzin, które spędziła z bankie­
rem, potrafiła tak mu urozmaicić i tak o- 
kazać się namiętną, przy rozstaniu się 
tamten wręczył jej banknot tysiądranico­
wy co w owe czasy dla istoty tak ubo­
giej było istną fortuną.

Można jednak wyobrazić sobie zdzi­
wienie bankiera kiedy dziewczyna nie 
przyjęła pieniędzy i oświadczyła, że od 
chwili zerwania ze swym pierwszym ko- 
cnan-Kiem, jest on pierwszym mężczyzną, 
który potrafił wzniecić w niej ogień miło­
ści.

Rezultat był ten, że bankier przyszedł 
znótv nazajutrz i odtąd przychodził regu­
larnie.

W miesiąc później Zuzanna D. miała 
swój własńy pałacyk, po roku własny za­
mek w okolicach Tours, potem willę w Ni­
cei, drugą w Biarritz, wreszcie własny 
jacHt, a kiedy bankier umierał, zostawił 
jej 30 milionów.

Zuzanna D. żyła odrą-d w Paryżu, po­
święcając sporo pieniędzy na cele dobro­
czynne otaczana szacunkiem wielu ludzi.

Przed kilku dniami liczne grono, odpro­
wadziło ją na cmentarz PertLachaise.

„JadfaMro«“ rykoaany pnsz amerykanina.
Mniej więcej temu cztery miesiące 

przybył do Stanów Zjednoczonych fakir 
hinduski Rahman-Bej, który wsławił się 
tam swymi „cudami". Rahman-3tj wpro­
wadzał się najpierw w star. kataleptyczny 
poczem polecał się zamykać w bardzo 
szczelnej i ciasnej trumnie, w której po­
zostawał aż do 30-tu minut Lekarze ame 
rykańscy uważali to doświadczenie za zu­
pełnie nie dające się wytłómaczyć i na­
zwali właściwości Rahmana-Beja zdol­
nościami „nadludzikiemi .

Młody student amerykański Henryk 
Homdini postanowił dowieść, że w do­
świadczeniach Hindusa niema nic nadna­
turalnego i podjąwszy się dokonać tego 
samego co fakir, przewyższy, go trzy­
krotnie Doświadczenia swego dokonał 
Hondini w basenie Jupfelowyin hotelu 
Sheiton w New Yorku w obecności i pod 
kontrolą wielu lekarzy i przyrodników 
oraz nieodzownych reporterów.

skrzynia, do której miał wejść Hondi- 
ni została uprzednio starannie zbadana 
przez ekspertów i lekarzy. Nie było w 
niej żadnego naczynia z tlenem ani nie 
było możności doprowadzenia tlenu z ze­
wnątrz. Hondini w^iął ciepła kąpiel, ka­
zał się dobrze wysmarować . ubrany tyl­
ko w spodenki kąpielowe położył się w 
skrzyni na wznak, mocno wyciągając 
mięśnie rąk i nóg. Z góry zaznaczył on, 
że cale jego doświadczenie polegać ma na

.doskonałej Umiejętności równego i powol­
nego oddechu, który jaknajmniej męczy 
płuca. Po ułożeniu Hundiniego w skrzyni 
przyśrubowano wieko trumny i opusz­
czono ją w wodę basenu. Honorni mógł 
się komunikować ze światem zewnętrz­
nym przy pomocy telefonu i dzwonka 
alarmowego. Na sercu rnożono niedawno 
wynaleziony aparat elektryczny, liczący 
ilość ude.zeń serca na minutę.

Dopiero po- godzinie, minucie i 35 se­
kundach Hondini dał znak przy pomocy 
dzwonka, aby go wydobyto. Oczywiście 
dokonano tego niezwłocznie. Natych­
miast badano mu puls, który jednak był 
tak szybki, że nie dawał się dokładnie 
zliczyć. Po upływie 90 a-ekuńd puls spadł 
do 140 uderzeń. Po godzinie Hondmi czuł 
się zupełnie rzużkim i wypoczętym. Do­
świadczenie Hondiniego ma bardzo duże 
znaczenie naukowe. Dowodzi ono, że lu­
dzie zatopieni w łodzi podwodnej lub Va- 
cypani w kopalniach mogliby żyć o wiele 
dłużej i częściej doczekać się ratunku, 
gdyby nie tracili zimnej krwi i poTanli 
oszczędnie zużywać tę Ilość tlenu, która 
im Pozostała.

Ł ączność! Pod uwagę! B aczność!'s f l
Szanownej Publiczności miasta Chojnic i okolicy podaję do łaskawej 

wiadomośui, iż z dniem 23 bm. otworzyłem w  C hojnU acti przy R ynku 3
ihładr bławatów - k<,i»toheji 
Ot-az towarów krótkich!!!

Staraniem mojem będzie skorą i. rzetelną uslagą zyskać sobie zaufa­
nie Szanownych moich Odbiorców.

Prosząc o łask. poparcie mego przedsiębiorstwa, k reślę 8712

z poważaniem S tan isław  Zim ny
l lo r n  T o w a r o w y  - K o ś c i c r s y u a  

O d d z ia ł w  C hojnicach  — R ynek  3

EB Sp. z odp. niaogr.

£  w C lw n ic a c li. Rynek 4, telefon 97
BB I ■' i m-SSL1 ■ M-l1. ■ ■ ' l l T1T111

£  Przyjmuje wkłady oszczędno-
■ i ściowe na 9 -16  proc. rocznie.
EH Członkom, udz ie la  pożyczek

na dogodDjcb warunkach, 
cm Kupcom i przemysłowcom

olwie-a rachunki bieżące.
™  Załatwia inkasa i wszelkieSB transakcje bankowe
m  *714

n t  n w s o o g n lo i io
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|  Wiadomości sportowe |

Piłka nożna.
— ,polonia" (Warszawa) — „Warta".

Niedzielny mecz o mistrzostwo Polski jest 
trzecim z rzędu spotkaniem finałowem 
„Polouja", która od kiłku 'at dzierży czo­
łowe miejsce w  Warszawie, jest drużyną 
twardą i ambitną. Aczkolwiek nie w: óżo- 
no je' powodzenia w rozrywkach finało­
wych to pokazała jednak w ub. niedzielę, 
że jest przeciwnikiem groźnym ’ ż& musi 
jej obawiać się także „Pogoń" na włąśnćm 
boisku we Lwowie. Gazety jednomyślnie 
podkreślały, że „Polonia" była lepszą dru­
żyną. W  Poznaniu cieszy się mfstnz War­
szawy dobrą opinją. Gra jego drużyny 
szybka, przebojowa i szalenie ambitną 
spotkałś się zawsze z uznaniem nasiej pu­
bliczności. Wyniku spotkania niedzielnego 
z całq pewnością przepowiedzieć nie mo­
żna. Większe szanse ma „Warta, która 
walczy przecież na własnem boisku, ona 
też mecz powinna wygrać o ile chce do 
tytułu mistrzowskiego nadal pretendować. 
Drużyna „zielonych" musi jednakże o tem 
pamiętać, że uzyskanie cennych punktów 
zależy od wyniku cyfrowego.

— Międzynarodowe zawody bokser­
skie w Poznaniu. Bawiący w Warszawie 
pięściarze zagraniczni wyjechali do Po­
znania aby zmierzyć się z najlepszemi Si­
łami bokserskiemi tego miasta. Mecze od­
były się w dniu wczorajszym dając nastę­
pujące wyniki.

Gibson pokonał na punkty po 5 cm. 
rundach Radomskiego. Not Broocks (An- 
glja) zwyciężył również na punkty Matu­
szewskiego. For Laskowski z W arszawy 
zatryumfował -nad exmistrzem Anglji Gre- 
enstockiem, pokonawszy go po 6 rundach 
na punkty. Niezwykle interesująca walka 
10-rundowa między murzynem Kid Har­
risem i Artlem z Gdańska, zakończyła się 
zwycięstwem tego ostatniego również na 
punkty.

— Cc słycnać za granicą?
Panna Baron pobiła niedawno w  Am­

sterdamie kobiecy pływacki rekord świ£.^ 
to-wy na przestrzeni 20(? mtr. stylem Ida* 
sycznym, osiągając czas 3 : 18.4.

*
Słynna nowozelandzka J-użyna rugby 

Maoris pokonała na swym tumee pc Au* 
glji, drużynę Swansea w stosunku 11 : 6.

diozm aitości

X Ryzykowny wyrok. Niezwykłymi 
są wyroki, wydawane przez sędziów ame­
rykańskich w procesach n? tle... alkohole 
wem. lrybunał miasta Dever w starife 
Ohio skazał czterech nałogowych pija­
ków na dziesięciodniowy areszt, zaostrzo 
ny przymusowem wypijaniem pięciu li­
trów wody na dobę. W razie najmniej­
szego uchybienia przy spełnianiu tej po­
kuty, areszt pizedłuża się o odpowiednią 
ilość dni. Sędziowie pragnęli widocznie 
wpoić tym ludziom nieprzezwyciężony 
wstręt do wody.

X Humor angielski. Di obny przykłac, 
angielskiego humoru. Trybunał w Shef­
field roi patrywał niedawno sprawę Jacs 
Tiemay‘a, oskarżonego o usiłowanit sa­
mobójstwa, uważanego przez angielskie 
prawodawstwo za przestępstwo. Sędzia, 
monitując ostro desperata, pyta go, czy 
ma coś na usprawiedliwienie swojego ka­
rygodnego powieszenia się. „Przyznaję 
się do winy" — odpowiada ze siki uchą 
Tiernay— „lecz pozwalam sobie zwiócić 
uwagę toybunalu na ważną okoliczność 
łagodzącą: tego dnia padał silny deszcz 
i wróciłem do domu p-zemokuięty na 
wskroś, powiesiłem się przeto, by zupeł­
nie wyschnąć..."

N o w o ść l N o w r ś t i

Wielki, loterją fantowa
w ogrodzie KAWIARNIA TEATRALNA

ulica Jagiellońska nr. 70
Sprzepaż losów i oiąnnienie oJbywa si"j nat^eb 
miast Każdy lo* poaia&a 8 numDrów, na ktOr>’ 
możrta wygrać różne rieozy w.rtoScowb, ;ak 
serw sy do kawy, garnitury do umywalki, kom­
plety gkrnków aluminiowanych i ^maljowaoych, 
sarzypce, mandoliny, waliaki, meble koszykowe, 

i t. p.
Otwitreie i cfijgnieaie w dole powszednie 
od god-unr 5-tei popołudniu a wm ediie- 
le i  dnie świąteczna od godziny 3-ciej.

Drukarnia Pomorska Tow. Akc. w Grudziądzu.
Redaktor odpowiedzialny,: Izydor Średzki.



K IN O  »ORZEŁ«
Początek o godz. 6,151 8,15

R ekordow y p ro g ra m ! T y l k o  d i i i  w  s o b o tą  i  j u t r o  w

- s e i w o i T c -  m y s z k a

I  B A G A T E L A
W SOBOTĘ, DNIA 30 b. m. OD GODZINY 8 WIECZÓR.

W I E C Z O R E K  FAMILIJNY
T L  W niedzielę popołudniu od jodz. 5-tei: K O N C E R T !  W yśmienita kawa l pączki

Restauracja »Dwor Artusa«
u l i c a  M i c k i e w i c z a  nr*. 3 1

W e  w t o r e k ,  d n . 9  l i s t o p a d a

dfr®’: iśzki z kâ nstH 
g ę  nogi wieprzowe i (laki
M  O liczny udzjut uprasza :

8782) W ojciejC lt I t o r l i k .

R e s t a u a c j i T  ,N O W Y  Ś W IA T “
ulica Groblówa nr. oó-8 właśc: St Florczak 
D iiś w jobotę dnia 30 października 1926 -oku

„ Ś W I N I  O B I G I E ‘1
Ł iS z iit l z KAFUSTĄ własnego wyrobp 

FLAKI I ftilGI WIEPRZÓW®- 
K O N C JE K T ! T R I © !  J A Z Z B A A D !

Lokal otwarty'do ram 
O licrne popare e prosi G w s p o d a r s

W e  w to r e k , d n ia  2  L istopada b r .
w restaoacji ilrendt, n-ic? Lipowa 19 

Kiszki Aiisntyii wyrauu
o rać

Bank Zwitko towarzystw Kupieckich na Pomorzu
8476 Spótdz. kredyt, z ogran. odpow
ul. Stara nr. 10 O R U D Ż r ą D Ż  telefon nr. 152 

podaje do wiadomości, ż e  r o z p o c z ą ł u d z ie la n ie

pożyczek pod zastaw zloia, srebra
t u d z ie ż  in n y c h  p r z e d m io tó w  v /a r to ś c io w y c h . F ol- 
nadto załatwia wszelkie czynności bankowe, a mianowicie: 
k u p u je  w a lu ty  j b c e  i ust utec mia p r z e k a z y  z a g r a i . ic ę ,
załatwia przekazy do wszystkich miejscowości w Polsce, 
przyjmuje do ('procentowania lo k a ty  i w k ła d y , msasuje 
wsćeikie należności pieniężne, dyskontuje weksle towa­

rowe oraz załatwia wszelkie zlecenia komisowe.

P r z e h . o n « s ć  e r ę !

Orkiestra na miejsca 
O liczny nd*ial upras*a 8731

O o s p e d a r t ,

iiiii'..iiiniiiiiiuiiimiimiimmiiiimiiiiiii
Do mającego się rozpocząć 

ń. w listópadzie kółka tańców 
nowoczesnych (Charleton, 

Tango, Boston itp ) przyjmuję jeszcze zgłoszeniu 
starszych pan i nanuw w każcU pop gdziahpk 3 
czwartek w rnieszk. mojem pi*y ul. Szkolnej.1, II
9224 A n ie la  R ó iy ń s k a ,  n a u c z  a f le a

Z akładm\mj lii|ilerski
i w eirsztaS t-eperacyjury  

G r u d z i ą d z ,  S t a r a  1 7 -1 9 , i p t r o
wykonuje

n o w e  r o b o ty , g r a w u r ę ,  
i l u s e j b  i s r e b c z e n ie .

Sztućce stołowe
w  w i e l k i m  w y b o r z e

8721 • W . W a lk e r

w niedzielę, dnia 31 i w święto Wszystkich Świętych 
urządzam wystawij w moim magazynie przy ul. Wybickiego IV.
A o Cenach Sżań. ódoiórcy sam i poinformować się  mogt,.

8718 W y s t a w io n e  b ę d ą :  s7 ls

lu k n f e , i  b lu s k i  d u m s k ie  creFe de chine, wemiane, 
gabardyna, popelina, szewiot, p ła s z c z e  i k u r tk i t 

d a m s k ie  crepe de ohin*, jedwab d.uch 
oprócz lego b ie U z n a  nu  o k r e s  c z a r u  z im o w e g o

M. D om achow ski, |j
^ M ić W E B /M r ś B ii^ fiS M /E r ś S r s s r u B i^

IdiziitriiiiHiiiiiiiiimiiiniiiuiiiiłiiiiitiiiniiiHiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiHnimHiHiiaitiiiiuiniifiMifmio

a i k l  ur Z a w a e k i
i ‘Spt,fejh,1879 R B U D Z I A D Z  Telefony 10* i 40£
I Fo  dokon .nyo.i bezposreanio  w  rajaeŁ
:  ' pro-..j£Cyjnych z a tu p -o n  ofiarujem y

W I N  W
:  F ra n c u sk ie  B o rd e a u x  b ia łe  i  czerw o n e  -  W ę g ie rsk io  w y traw cie , p ó ł-  
= w y tra w n e  i  s ło d k ie  - P o łu d n io w e  leczn icze  w ło sk ie  i hiszpańskie
jj Mimo wysokich gatunków uznanych przez znawców1) ceny bardzo |
: przystępne, bo pooząwszy od z ł  3 .50  - D o g o d n e  w a r u n k i !
|  Z aprzysiężen i dostafcoy win m szalu/ch dla diecezji C hełm ińskiej. }
■ P i e r w s z o r z ę d n e  ź r ó d ło  s a t tu p a  d la Iw s K ę lk le g o  :
• r o d n j u  n jijp i-eertn trsjsisye.k  ( e w - jtó w  k o lo n jo lu y c h  :
\ DELIKATESY . CZEKOLADA • CUKRY . KLR.BATNIZJ i 

R O N T A K I  A .  B U M Y  — P U i N C Z E  — A R A K I  [
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1  F A B R Y K A  m e b l  1
G rudziądz, S ienk iew icza ^6

poleca po cenach b. przystępuyon
P O K O J E  J A D A L N E .  

«  H E S K I E ,  Ł Y P IM ,L K I ,
aj M E 3 LE PO JE DYNCZO

G r u d z i ą d z
Mickiewicza 24, tel. 3 - Wybickiego 7, tel. 8

Skiaav żelaza i sprzętów
hw s*!s « • ilnmiTTi liiiu JTi a iiiiiiiiiiiiiMi.Mi I ti ■■ ii i < i i i i ii i>, ■< m.i ■ Hi li ■>! ii i>

kuchennych. •
■ a 11 aai i ■ i a i a a a i a a a • a a a a a a a ■’ 111 i a i i 11 a T■ 1

P o r c e l a n a  —  F a j a n  3 — • G z k ł o
Węgiel- Koks A

właść: Jan Stebart 
G r u d z i ą d z ,  u lio*  D ł u g a  6  w podw órzu

wyk on uj e

G arnitur; k lu to w e , kanapy, leżanki, 
m aterace na sprężynach i podusT^t

do materac* w. 8»o7
Powyższe gotowe wyroby n a b y ć  można 

w fir' ie y. Lai kańskiego ulica Stara nr, 5.

u d z ie la  n a d a l

S . R O IS Z C JL D
B ła w a ty  -  K o n f e k c j a  i  Po w a r y  K ró tk ie  
ulica Stara Rynkowa 2 — fiija: Giuwny Rynek 6. 

U i R r  O b s ł u g a  s o l i d n a !
: . ‘ 8484

now oczesne Kursa K ie iow ców  SamecliOfluwycii
;4tw!eidzonr Dizez Ministerstwo W- R- i 0- f-Denart. SżkAI Zawodowych.
Kurs trwa 3 miesiące. Specjalne kursa dla zawo­
dowych szoferów i kursa dżentelm. dla pań i panów 
(oficerów). Po ukończeniu kursów egzamin przez .Komi­

sję WojewódzkąToruń, po złożeniu którego 
otrzymu je każdy uczeń prawo jazdy na ca­
łą Rzpltą Polską Zgłoszenie codzaennie

Ti L ip iński-Grut!ziądz,M ickiew i£za19
86831 x.»przeoiw G-azowni. Telefon 4-94.

8323

A z g l ę d y  e H z e z ^ d n o ic lo w o  p o w in n y

W S Z Y S T K I C H
kupujących skłonić

do oabywuaia pierwszori ędnych i po cenach p r z y s t ę p n y c h  
J i i P L L I I S Z l i  f i lc o  . y c h ,  p la t s z o n y c l) ,  a k s a m i ­
t n y c h ,  w e l j r t n y c h  i  I n t r z a  ł y c h .  K o ł n i e r z e  In -  
u r e n o ,  — jr n t e r k a .  — O b sa d y  t a t r z u n e .  - a - i T
Niebywały wybór. Zwiedzenie bez przymusu kupni,

l e  W a s i l e w s k a
c l .  T o ra ń s K a  24

9  Y i e k i e i r i e s a  3 3 ,

F 1 £ G 1
plamy, wyreuty,

S S f  d e f ie ą n ln «
znany i wypróbowany 
środek do odewiażania 

wydelikacenia cery.

Eenegntaa^0
tlnas ozena, jako ko. 
aiaozuy dodatak do 
krOu.a tej te ąaawy oau 
.  li piegi i plam/ na 
twa*!, i na oiole. 88S8
Mai-jm StMiii laltksrz
Główny a iiadi wytw,:
Aptuka RBd Łabędziem
Grudziądz, Ry nek 20

W y u c z a m  fcodą 
praktyczną biegle

Pełny kurs koresponden­
cji urzędowej, handlo­
wej i bś i ko we j oraz bu­
dżety, wyi auy, bilanse, 
w ciągu 4 do 6 tygodni. 
6  m a s z y n  n s j n o w -  
s t y t h  z y s t e m j tr. 
ul. Lipowa 33 wejście 
od Kilińskiego, I piętro 

J m r tL  l i ip e n ,

B a c z n o ś ć !
N A 2A T Y !
W nóvc otworzo­
nym składzie otrzy- 
n: a się na raty: 
Płaszcze Jumskle 
Płaszcze m ę skie 
Ubrania m ęskie 
Płaszczyki i 
ubranka dziecięce 
Kurtki zim owe  
Spodnie rouoczc 
Uorr t/ani Man- Publicr- 

neft ogiadnsć loi«. 
ł zbadać canv-

, ,O D Z I E  Ź “
G R U D Z I Ą D Z
T o r u ó s k a 3. (8 B08

\ ■

Skóry surc  F t
IIUIIIIłlL1IUlli:iU.IIIIIIllMIIIIII1llll||IIII|||ltltll
k e z ie

z a j ę c z  a 
Bi s i e

t c h ó r z e
c ie lą c e

8628 k o ń sk iie
i wszelkie inne jjko toz w ło s ie  k o ń u k le  

k u p u j  e  pu cenach naiw/łszych

E d w in  B A l C E R O ^ ID Z  i S kib
G r u d z ią d z ,  u l i e u  M ic h ie w ie z a  L5

Polecam światowi slawr

mark' ,
„filia Laval“ i „Perfecl“

oraz części zapasowe do tychże za 10- 
miesięczną odolatą i 30 letnią gwarancją 

Pozntem p erwszorzędnej marki
meszyu? óo szysia i  rowery

■ '■ ro cenach przystępnych. i '■
J Ó 2 E F A T  G Ó R N Y , T U C Ń O L A

Chojnicka 18 — — Telefon 2

b a K k  l u d o w y
^  «*• *-.««■

SlĄJPSe. nl. . ez. W , . . . k ,  ige Łj
l a l  - lw ia  zleoenia tanka^e, 
Przyjauuje w k ład k i a .ie .y an , 
l oproei nrowujp wedl. u t w y

Zł^hnpnie i sp rze d a je
y .a iu ty  z a g r z u i t z  . r  z ło ­
te ,  s r e b r n e  i p ip ie r o w e .
D  d z i e ł a ,  p o ż y c z e k :

n a  w e k s l e  — s a  p o d k ła d  Z ło ta  
i s r e b r o  i w  r a c h u n k u  b ie ż ą c y m

używane okazyjnie I 
żj t 3J0 i 1 50u 

dó, sp r .ż  j d a n i
B  ś a m m e r t « I a
fabryka krtepiauóW 
Cddz. w Grudi ądzu . 
Ul Groblo w a ur. 4 I 
Teleioa 229. [8740

J A B Ł K A
kg.ż<Ją i lo ś ó  k u p u je  Jeszsze bieżąco
Fabrrkt Marmriady ;,K a M A ‘

Z d a n y  1 3 . 8705

BUSłAEtraKRGWE
Kupujemy, oraz przyjmujemy

wzamiar ni. 8707

syrop buraczny.
C, Fr mii ller & Syn

B o g u szew o . po w. Grudziądz



MHWWPMIII

proszę o zwiedzenie mego w olbrzymie zapasy zaopatrzonego

składu w  konfekcic damską, męską i dzieciijcg, wszelbe towary weło: ine
i d z ia n e  o ra z  m a n u fa k tu rę , a bezwarunkowo z a k u p i 
każdy u mnie po cenach bezkonkurencyjnych według swego 
r~TT" . . — ..^  gustu to co potrzebuje  :

Grudziądz, Stara 24
(narożnik Rybiego Rynkn)

8743

»B/:\ZAR (( w ł.. F a b ia n  H e r n e s

ŁUtuika, firnSzlądz, Rynek 21
PoJeoa eleganckie

Kapelusze detnslte
po bardzo niskich  
cenach, Kapelusz 

już od 6 zł pocz.

Ifidiie sskiie
ju l  od 16 zł pocz. 

oraz

futrzane Wita 
obsady tanio!

I: uuudiliuji 

ud 27. X. do 8. XI. b. f.

Dom!eszkadoŁaw,y,niem.wyrob. 
1 lunt 0 .8 5  złotych

Domieszka do fe&wy, niem. wyrób.
Vs funt* 0 . 5 0  złotych

Kawa słodowa Katbreinera
1 funt 0 .8 5  złotych

Ka wa słodowa (jęczm. pal.)
1 funt 0 .3 5  złotych

Kawa, złam ., dziennieswieio pal.
*/« funta 1 OO złoty

la  angielski Kakao 
*/* funt* 0 .5 0  złotych

Herbata Wysockiego
wącelkib gatunki 

,edoa p*Q*ka od 0 ,8 0  zł począwszy

F .  D U T /O N T , ul. P aA sk a17

mmmmmm

• w i

R f t t e r
Stara 13 

Telefon 343 © Stara 13 
Telefon 343

p o l e c a  
B a n d a ż e , P a t k i  b r r u sz n e  
P o r te z e c h y  g u m o w e  (4PĘ

oraz wszelkie inue arlyknly potrzebne do 
pielęgnacji chorych.

Obsługa fachowa dla pań i panów.

r
l. Piees

FRYZJER DLA PAŃ i PANÓW

<81 U D Z I Ą D 2
Sienkiewicza 4

poleca 8zaa. Panien i Panem swój gu­
stowni* urządzony zakład fryzjerski fa  

pań i paeów.
Farbowanie włosów .„Henną", 

masaże, elegancki* fryzury, manicurę, 
strzyżenie włosów damskich i męskich. 

Zadawala się aąjwybredniejszą klientelę 
^  p«d względem oract i bygTay. W >3

Kapait ziiżkowy O C 1
na i parter, balkon i toze Ł  u /O

n n z n y  n o
@0. 10. 2 6  

d o  k i n a  i » A p o I l o «

8

Zawiadomienie!
Szanowną Publiczność m. Grudziądza i oko­
licy mam zaszczyt niniejszem zawiadomić, że

skfad samoęjiBdćw i części n w m w d
przeniesiony został z ul. Józ. Wybickiego na

u! * G r o b lo w ą  n r. 3
obok Banku Polskiego

Bezpośrednio autoryzowany przed­
stawicie! Ford - M otor - Com pany

' ą m f t p l t i  »i ąi oglądania stoią na wystawie, a prócz 
d u u lO w l!llQ V  *el:o wielki wybór części zapasowych do 

" samochodów specjalnie Forda i Foidsona.

Olbrzymi zapas opon pierwszorzędnych firm ś w ia t o w y c h !! !
W u lk a n iz a c ja  g u m . S p e c ja łu .)  a u iń w a r s z tn ty

zaopatrzone w najnowsze narzędzia i maszyny.

WSZELKIE R E P E R A C J E
wykonuje się przez doświadczonych fachowców.

G rudziądzki Skład ADfóm obili

B . S H ^ O C Z Y iO l C l
G r o b lo w a  n r .  3  G R U D Z I Ą D Z  T e le fo n - n r . 6 0 9

Ib

Wa
ę t o y  u r t t ń n e u e

j ś  z !Ó łe , k o r o n y  z ł o t e  wykonania mostkowe
^ j g j j  d o s ta rcz a  "w l a  o d ro b ie n iu  przy  b e rs  przeć gnie na jn i?szem

o b liczeo iu  h D ao ra rju m ,

Jacuś bsonifc, 35a kład Dentystyczny
106 i s tn i e ją c y  o d  r o k u  1907.
Spłata ratami. Godziny przyięd: 8—1 1 2—7, w niedzielę od Ł—12-teJ 
P in ©  8 3  « •  W w z K l a  * 3  i  Zbożowy Rynek) obok „Wlelkopolanki".

To nie frazes
żę najlepiej i oajt>m: ej kapuje się

“  U b r a n ia  gotowe S p o d n ie  ®

P ła s z c z e
i na

m i a r ę K u r t k i
W  F I R M I E :

l JAN PALUSZKIEWłCZ
t } » ( ] » Z i ą o z

j | | | | j | |  ul. Stara Rynków* 4 (8711) Telefon sr. 707

O

0*Jna
w
►

SMALEC
Śledzie
Domieszka (h kawy* 
ptawdsiwa Frani a [ 

Konserwy rybne 
Czekolada Sswoitlf 
Mydło do prania 
l toatetow e  

Esenejr uetow* 
Cukierki 
Zapałki
Urbln 1 DooroUi. 
oraz wszelkie Inne j 
towary kolon)
oo nąjtaÓBtycił aęnach j 
hurtOMrn. d ss ia n n jc h  

p o le c a

B.LnfeE0F^C©|
Kościuszki 34 

Telefon 397

JliUlJUrUIigiJM hE  
1 MalerjatyfJiśmiuąn 

SsiaźkL różne inskum. 
muw ni. Księgi hm, 
i owi, Bruki, Pieczątki, 
Steki kasową Part- 
ggiv i małe błociło 
zawsze napmioj u

WSfld. Kulerskieoc
uUet. Pań*k* nr. i"
— Kto tam Kupują. 
f  ten o  s i  o a .  j  * a 
Z Włel* PfWłłdąy. Pr»**» .i* gJkoffioif..

Na za&upy gwiazikow^
pelec* po cenach przestępnych 9277

K a b a  f t  r,i f f k o s i e ,
k ln io p y  I s z c z o t k i

A. W IŚ N IE W S K I,
ulica Pańska 5 ulica 1 ańska 5

N a  g w ia z d K ę
polecam w w.elkim' wyborze

Torebki, Parasole,
z a b a w k i  i  r « ż n e  g r y

po najtańszych cenach

P e l lo w s k a  i Byn
3  5&»;» 44 (narożniki 9292

Kupon aktUcznfciwe!
Mam pa zlecenie bardzo fanio do sprze­

dania: F ie r ś c io a r .k  d a m  k i  z 3 brylan­
tami i djamentem. najnowszy fason, cena 200.— 

P .©  ‘ic ism e k  d a m s k i  z 2 brylantami 
i prawdziwą japońską perłą, najnowszy fason, 
format podłuarowity, cena 180 —

“ ie r ś c i im e k  z brylantem, ueaa 200 — 
P a f . i e r  »& niea s re b rn a  115 gr clę ‘ka, 

nowa cena 45 — zł. 8738

B. Papier, IM zlądz
Mickiewicza 21, 1 piętro.

P o ń c z o c h y
mwwwffninnurftminuiiiiniuim mu wmrmwmHiwnwiwi

jedwabne, file (Tecosse, je d w a ­
bne i florowe b a we ł n i a n e ,

w e łn ia n e  » w e łn ia n e  z  ? ed w ab ;era

Q||n»{.nfifj męskie i dzięeięce poie- 
05(11 jll/.Sll oa w dużym wyborze

_  Pom orska 
Fabryka Fosfgczoeb

T. z o. p.

Grudziądz, Grofe-owa (PI. Kąpielowy/ ie). 2U

Mryka Xateraetó Patentowych
Teł GRUDZI ĄDZ ul. Solna 3

M a te ra ce  i leżan k i p a te n t o w e  , 
d ł u g o t r w a ł e ,  w p r a w ia n ie  

7964 , s ia tek  d o  łóżek  że la zn y ch  
i r e p e r a c je  ta k o w y c h .

W  i s K  O M A  U l  K
wszelkich prac tapi cerski ch

przez sili* pierwszorzędne 
Ceny «t»le najnKese, Ceny sta le  najniższe.

Korzystna okazja zakupu!
Na sezon sin.owy poleca tani sakup

o b u w i a
M a g a z y n  o b u w ia

Fit. Cz. Świętochowski
8702 właśc. JAKOB BAR, ul Stara 14.

*
J. B re ita rm a n n

Z&kl ad 
zegarmistrzo wsko • jubilerski

S ia d z ią d i , - tg  ni T»^nAsk!e|
'WszelaJe reperacje z gwarancją precyzyjnej 
dokładności. 9282 Ceny bezkonkurencyjne!



BACZNOŚĆ! TANI TYDZIEŃ
Aby Szanownej Publiczności miasta Grudziądza i okolicy umożliwić okazję taniego zakupu na nadchodzący sezon zimowy, 

U B Z ^ D Z I J K  O D  S - g o  D O  l O - g o  L I S T O P A D A  1 9 8 6  r .

BACZNOŚĆ!

W I E L K I
Przytem zwracam szczególną uwagę na mój bogato zaopatrzony oddział bławatów bawełnianych, które się sprzedawać będzie po cenach bezkonkurenc. a mianowicie:

Płótna białe Barchany na kosznle Adamaszki na pościele,obrusy i kapy Zamsze, flausze i plusze oraz baranki
„ pościelowe w kratki „ na bluzki 1 matynki Szewioty wełniane i półwełniane na płaszcze. Materjały na ubrania od
„ fartuchowe w różnych kolorach i gatunkach Popeiiny w różnych kolorach najtańszych do najwykwintniejszego
„ obrusowe Inlety w różnych gatunkach Gabardyny w różnych kolorach gatunku.

K am garny b ie lsk ie , gab ard yn y  u b ra n io w e , m a te r ja ły  na p ła s z c z e  itd . itd .

C a ł k o w i t a  w y p r z e d a ż  konfekcji dam sk iej i  m ę sk ie j
W IK TO R  SZULC, GRUDZIĄDZ ’

O b w ie s z c z e n ie *
Parcele Kuntersztyńskie na rok 1927 

wydzierżawiamy:
w  cz w a r te k , d n ia  4  lis to p a d a  b.r.
parcele obwodu I, II, III, IV i VII, 
w  p ią tek , d n ia  5  lis to p a d a  b. r.
parcele obwodu VI, XII i XIII.

Pierwszeństwb mają tegoroczni dzier­
żawcy, którzy zgłoszą się w wyżej wymie­
nionych dniach do godziny 13-tej w biurze 
Zarządu Nieruchomości Katusz II, pokój 
nr. 4. (8728

Parcele obwodu V się nie wydzier­
żawia.

Grudziądz, dnia 29 października 1926. 
M a g is tr a l  — W y d z ia ł VI. 

A d m in istra c ja  N ieru ch o m o śc i.

m
« K  t J D Z l Ą D Z n l i e a  D łu g u  n r .  6

poleca:

swoje wykwintne kapelusze damskie
w bogatym wyborze 8886

Wykonanie pierwszorzędne W MCT 
K A P E L U S Z E  aksamitne ju ż  o d 9.— sł

Najlepszą lokatą oszczędności jest ubezpieczenie ua życie!!!

KRAJOWE UBEZPIECZENIE NA ZTCIE w  POZNANIU
Jędrna instytucja ssm orndow a w Polsce, zawierająca obezpiecienia życiowe 
o charakterze publiczno - prawnym, nie obliozona na zysk a dla dobra ogółu.

Z a w ie r a  u b e z p ie c z e n ia  ż y c io w e  w s z e lk ie g o  ro d za ju , z  r e w iz lą  lek a r -  
» i—  s k ą  I b e z  rew izji le k s r s td e j  n a  z ło t e ,  fran k i i d o la ry . ■ ■

B e z  b a d a n ia  le k a r s k ie g o  o d  lOO d o  3 0 0 0  z ło ty c h .
Z  b a d a n ie m  le k a r s k ie m  o d  3 0 0 0  z ło ty c h  p o c z ą w sz y  8610

Licytacja drzewa. _  Najpewniejszą lokatą posagową jest ubezpieczenie życiowe 111
W ś r o d ę ,  3  l i s t o p a d a  1 9 2 6  r. 

o  g o d z .  10-t e j  p r z e d  p o ł u d n i e m
odbędzie się w L e śn ic z ó w c e  Park
M iejsk i, sprzedaż (8720

drzewa opałowego.
Sprzedaż drzewa nastąpi tylko za go­

tówką.
Grndziądz, dnia 29 października 1926. j  

M a g is tr a t  — Z a rzą d  L e śn ic tw a .  
(—) E. B a ra n ow sk i.

Przetarg przymusowy.
W  ś r o d ę ,  d n ia  3 - g o  l i s t o p a d a  b . r- 

O g o d z .  1 0  p r z e d  p o łu d n ie m  sprzedawać 
będę w drodze przetargu przymusowego najwię­
cej dającemu *» natychmiastową gotówkę na­
stępu łące rzeczy:

ł o ż k o ,  2  n o c n e  s to l ik i ,  u m y ­
w a ln ią ,  s t ó ł  d o  w y s u w a n ia ,  
2  k r z e s ł a ,  u r z ą d z e n i e  s k l e ­
p o w e ,  r e p o z y t o r i u m ,  2  s t o ł y  

, s k l e p o w e ,  5  s ło m k o w y c h  k a ­
p e lu s z y ,  8  f i lc o w y c h  k a p e l u ­
s z y  d a m s k ic h ,  9  k a p e l u s z y  
a k s a m i tn y c h ,  n a k r y c i e  s t o ł o ­
w e  i 2  w a z o n y .

Miejsce sprzedaży ul. Oroblowz 19, w pod w. 
8736) J ó z e f o w i c z ,  komornik sądowy.

BACZNOŚĆ!
Nie mas* nic lepszego, jak

p tĘF w e  w to rek , 2 -g o  lis to p a d a
pójść do winiarni A . M a t u s z e w s k ie g o  na

KISZKI z kolia z bigosem
i nogi wieprzowe bo będą wyborowe

Dla deseru i humoru ’ 
najrozmaitsze T R O N IK I d o  w y b o r u

Na powyższe jakna]upr*ejmiej zaprasza K o s p o d a r r  
1,1 A ul. Mickiewicza 28.

Kg V V a#|T W «<■« we I, V — - -» - —---- - ---- --------
R o m a n a  h r .  R o s t w o r o w s k ie g o

f  (pow. POŁAWSKI) i
& Rok załóż. 1902 4 medale złote 1

poleca ze swych szkółek 
"  znane z w loskowatego ukorzenienia ^
|  d r z e w a  o w o c o w e
6  odznaczone medalem złotym  Komitetu % 
2  tegorocznej Jubileuszowej W y s t a w y  £  
% Ogrodniczej w  Poznaniu ff
0  po cenach konkurencyjnych. &
g t I lu s tro w a n y  c e n n ik - ta t a -  P r z e s t r z e ń  ła d ó w  w
ą  lo g  1946 7 —  n a  ż ą d a n ie .  i s z k ó łe k  116 h a  J )

KSIĄŻKA ADRESOW A
m iasta Bydgoszczy

niezbędna w każdem biurze handlowem, prze- 
myslowem jaki  urzędowem jest jeszcae w kilkn 
egzemplarzach do nab>cia u autora i wydawcy 
p. v* la d y  n a w a  W e b e r a ,  B y d g o s z c z  
ul. Jagiellońska 53, teł. 645. £5231

FORTEPIANY •  P1AHIKA l!H
BECHSTEiŃ • BLUTHNER • FEŁIRICH etc .

poleca przy wielkiej ob n iżce  cen
8273 na d łu ż s z e  raty  m ie s ię c z n e

B. SOMMERFELD
FABRYKA F O R T E P I A N Ó W

O ddział G rudziądz

Periasii
dla rzeźoików i 
do masła kg 2.50 
t l  póki z apas  

starczy
\m . KUŁERSKI|
|Gsudziad? Pańska

B a c z n o ść
Fotograf je 

paszportowe
w pól godzinie (7937

Zakład fotograficzny,
3 go Maja nr. 10

MEftU
Hotelu W a r s z a w s k i e g o
imum(łlin'mni««»mm ‘■min............ ........ ..

W  niedzielę, d n ia  30  bm .:
1. Rosół z  makaronem, zupa po­

midorowa x  ryżem.
II . Sztuka mięsa, sos chrzanowy 

Bigos po myśliwska.
I IL  Kotlet wieprzowy po irlandzka. 

Siufada z  makaronem włosk. 
Sznycel stelarny po wiedeńska.

IV . Budyń z  ryżu.

W  pon iedzia łek  d/n.l. 11 .26  i
I. Rosół z  kalafiorem, Barszcz 

czysty z  uszkami
II . Sztuka mięsa z  ogórkiem ga­

laretka z  nóżek, sos tatarski.
I II . Wątróbka cielęca z  cebulką, 

Rozbef po angielsku. Z/razy 
po myśliwska

IV . Kompot. 8742

Obiad 1.70  — m a ły  1.40 ttl

Na nadchodzący zakup gwiazdkowy polecamy 
naszej Szanownej K lijenteli nasz specjalnie 

bogato zaopatrzony skład (9316

lawy, herbaty i isalao.
Nadzwyczaj wielki wybór

czekolady, konfitur, keksów, 
win i likierów

M e n t z  S U T e n b a t i e r
J ó z e f a  W ybick iego  t .  T e le fo n  fc'42.

O g ła sz a  j e ie

w Stosie 
Pomerskim

d a m sk ie j  i d z ie c ię c e j  
o ra z  a rty k u ły  m ę s k ie

..po cenach konkurencyjnych 
*• poleca

„Tanie Ź ródło"
Telefon nr. 105 TOSiUN Nowy Rynek 13

O d d zia ł w In o w r o c ła w iu
ul. Król. Jadwigi 3Qa * Telefon nr. 353

Książkową
którą samodzielnie praco- 

I ń76 wać umie, p o tr z e b u je

HURTOWNIA SKOR
E d w in  B A LC E R O W IC Z i Sta 
O rud zlęd z, M ick iew icza  2 5

I f l l l A M P A t  Polecamy aa sezon i 
U li HU 14 * jesienny i  zimowy)

1 =  po nader niskich e> nacn fabrycznych — |

Trykotaże męskie, damskie «. dziecięce 
S w e t r y  damskie i męskie; iwyczaine 

i najelegantsze rzeczy 
Ubranka dziecięce -  sweterki -  kamasze 
szaie -  czapeczki -  pończochy -  skarpetki 
rękawiczki -B ielizna wszelka -  Wyprawki 
dla niemowląt -  floftdfkl ręczne-chusteczki 
parasole -  Torobki damskie jak rdwn ez 
weina i wszelkie towary krótkie.—

Artykuły męskie w wielkim wyporze 
koszule l-ą  gatunek z 2-m a kołnierzykami

od 7.50 il
Szale jedwabne ,, 1.75, *
Krawaty „ 0.75 „

Przy zakupach wyżej lO  z ł o t y c h  d a ­
j e m y  d o d a t k o w y  r a b a t  1 0 %

T8513IFa. Rudolf Flatauer
G r u d z i ą d z ,  3 -g o  M aja 3 8

Polecam codziennie 
świeżo paloną kawę - her­
batę - m y d ł a  oraz różne 
towary k o lo n ja ln e  i deli­

katesy.
Bernard Wasilewski - m m  22.



I£ino-Teatr

APOLLO
T ylk o  d z is ia j  i ju tr o  w  n ie d z ie lę  

, p o ra ź  o s ta tn i w y s tę p y  z a g in io n e j

cH S A L I  .Y
oraz areyw eso ły  I bogaty nadprogram

Antani Schwarz
Inżynier  

Grudziądz S t a r a  17/19
Telefon nr. 275 9290

SKŁAD i WARSZTAT
IN S T flL ftC Y J N Y

Centralne ogrzew an ie, w odociągi, Kana­
lizacje, u r z ą d z e n i a  elektrotechniczne.

Części zapasowe stale na składzie

Przetarg przym usowy.
W  s o b o tę ,  d n ia  3 0  p a ź d z ie r n ik a  b .r . 

o  g o d z . 4 - t e j  p e p o l .  sprzedawać będę w 
drodze przetargu przy muzow ego (8727

k a n a p ę .
Miejsce sprzedaży Chełmińska 66 w podwórzu. 

J?rj d t-y c lio w s k i, kom. sądowy z poi

Przetarg  przym usow y
W  -w torek  d n ia  * -g o  l i s t o p a d a  b .r

o  g o d z . 4 - tej  p o p o ł. sprzedawać będę w 
drodze przetargu (8726

j e d o e g o  K o n t a *
Miejsce sprzedaży ul. Młyńska 10 w pod-

wórzu.
F r * d r y c fe o w s k i ,  lrom. sądowy z poi.

Czy pani zadowolona
z dotychczajowego sposobu prania 

bielizny? Czy pani zauważyła ✓ ż© 
nranio asiś więeej ko-stuj©, & bie- 

/izn& pr*e^ silne tarcie prsy praniu 
lardzo się niszo/yr To sprawa godna 

zastanowienia! Do prania bielizny 
polecenia godnvm jest preparat my % 

dlany ,tS A P O N ‘* ae znakiem ko­
szulkę, środek pod gwaranci ą aio- 

ssfeo iliwy i od 20 la t chlubnie znany.
2t tera? jesscse zn&oznie ulepstony.

Kto raź spróbuje już go ni© porzaoi. 
Wszędzie do nabycia Briy zakupie 

zważaC na znak ochronny „koszulka4*
Chazn. Fabryka nBBGrASTA.‘k 

O. Nagórski, Starogard, Pomorze

M, Httb, Michale lŚ K S £ \ * £ S lr t
K O N r C E R T ^ r j S ?

O g ła sz a jc ie
w Biosie Psraorsfeim

Baczność!
Z dniem 30-go paźdz ermka br. osiedliłem się jako

czapnik i kuśnierz
w  G r u d z i ą d z a ,  p r y  u l .  P a ń s k i e j  3 9
      A

Mam na składzie wielki wybór ezapek  m ęskieh, 
d zleeięeyeb , szkolnych 1 m ęskieh kapeluszy. Przyjmuję 
zam ów ienia na różne czapki jak i dla wszelk. Towarzystw.

Wykonywam w szelk ie praee k uśn iersk ie jak szy­
cie kołnierzy, kożuchów i koców.

Proszę uprzejmie o łaskawe poparcie mego przed­
siębiorstwa. (9303

• B a n  l ’* e r w i ń s k i
Obsługa rzetelna

Program listopadowy 1A Z U B K A  Program listopadowy
» . . - ........

n i ł l  P T  D n p C y ’ | l  ledyny balet, Który tańczy z olbrzy-
D h L L s D U i i L I H  4,20 metry długą żmiją 168% =  
Mahomet Boray, oryginalny turecki fakir i człowiek ognisty!
D A N C I N G U !  E R N E S T O ! ! !
9310 Eroocsto: tancerz solowy i kouferencjer.

Znakomita wyt.vorna orkiestra SAXOFON-JAZZBAND 
Wstęp bezpłatny! Początek o godzinie 9! Wstęp bezpłatny!

Prse arg przymusowy.
W  ś r o d ę ,  d u :a  3 -g o  l i s t o p a d a  b .r .  

o  g o d z , 2 - ie j  p rtted  p o i.  sprzedawać będę 
w drouze przetargu przymusowego najwięcei 
dającemu za natychmiastową gotówkę następu- 
iące rzeczy: (8735
b iu r k o d ę b o w c .k a p e iu s z s z ty w n y ,  
lu s tr o  o w a ln e  I k a n a p ę  p lu szo w ą .

Miejsce sprzedaży ul. Groblowa 19 w podw.
J o z e f o w ie * ,  kom. sądowy.

Przetarg przymusowy.
W  n o a o tę . d n ia  3 0  p a ź d z ie r n ik a  l>. 

r . o  g o d z .  3 .3 0  w  p o p o ł.,  sprzedawać bąlę 
w drodze przetargu (8726

biurko i. szafę do akt.
Miejsce sprzedaży ul Toruńska 5 n p. Trost-

Sprzedajem y na

Sezon zimowy!
po najniższych cenach:

Płaszcze damskie . . . 135.—, 116.—, 95.—, 65.—, 46.— 
Płaszcze damskie 

obsadzane tutrem . 210.—, 175 —, 145.—, 125.—, 105.— 
Płaszcze damskie z la  jedwabnego pluszu . 210.—, 195.— 
Żakiety damskie z la  barauku . . . .  115.—, 95 — 75,—

ezynskiego
F r y d r y c h o i 'sk i, kom. sądowy z poi.

Przetarg przymusowy.
W  s o b o t ę ,  d n ia  5 0  p a ź d z i e r n i k a  b . 

r .  o g o d z .  4 - t e j  p o p o ł.,  sprzedawać będę w 
drodze przetargu (8724

lu s t r o  k K o n s o lą .
Mie sce sprzedaży Chełmińska 56 w podwórzu. 

F r y d r y c fe o w s k i , kom. sądowy z  poi

8737 Nowa Strzelnica.
W niedzielę, 31  bm. od godz. 3 począw szy

Sweatry damskie 37.—, 25.50, 17.50, 12.— 9 50, 7.50

Płaszcze m ę s k ie ................. fof•cS 62— 56—
Palta męskie na poszewce i kołnierz dokowy 260.- - 165—
Kurtki męskie ................. ................ 4 7 .- , 42— 38—
Garnitury męskie 135.— 95 - ,  63 - ,  5 3 .- , 4 2 - , 33—
Spodnie męskie . . . .  32 -  2 8 .- ,  24— 23— 14.5C

Baranek mtr. 42.—, 30.—, 28—

T r y k o t a ż e :
Majtki damskie 5.70, 5.20
Staniczki damskie 3 50, 3.25
Kalesouy męskie 5.50, 6.20
Koszule męskie 7.15, 6.70
Kombinacje dziec 4.30,370 

3.30, 2.80

M a te r ia ły :
Radjo mtr. 6.75, 5.50
Popelina mtr. 8.50, 5.90
Chewiot „ 3.90. 3 75
Garbardina,, 19.—> 16.50
Garniturowe mtr. 15.—, 8.50 

4.90
Kołdry na białej wacie ................. ....
I  irany na okno . . . . . . . . . .
Kapy na łóżk a ................................... 12.50,

45.—, 42.—, 3&— 
16.60, 11.50, 10.90
9.50 8.—, 6226

„ S Z M E C H E L  i R O Z N E I T  S P .A K C .
Telefon nr. 160 G rud ziądz Wybickiego nr. 2/4

Pomorski Handel Skór
właściciel*. M L  JT A  JC C  A  , .

IS lIU I lS fc l. u l i c a  Ł <fp»w a 1 5

p o leca :

8717

skóry - lakier - gemzy - chromy 
k r a j o w e  i zagraniczne oraz 
wszelkiego rodzaju skóry po- 

deszwiane

J ed n o  s ło w o  
10 g r o sz y O G Ł O S Z E N I A  D R O B N E T y tu ło w e  s ło ­

w o  2 0  g ro s zy

W I E L K I
WYBÓR OB RAZ ÓW  
na raty. Bydgoszcz, Plac 
Piastowski nr. 7._____

P ię ć  n l i

pszczół
p e łn o  zabudowanych, 
bardzo ciężkie, zaraz na 
sprzedaż, także 2 czu- 
batki i trzy Kanitzow- 
skieokrągłe JauSaukie- 
wicz. Berze, poczta J e­
żewo, pow. świecki (Po­
morze) (8678

lOOO c e n tn a r ó w

b u r a k ó w
p A 9 t©witych
8581 s  p r z e d* a 
Z iep , N ow auiieS

powiat Grodz ądz

P R O S I Ę T A
sprzeda Otto Błock,Mokre 
p. Grudziądz 9274

, ~~ i  O B  r i i ł - l A S
dobrze utrzymany do 
sprzedania. ~  Informacja 
Chełmińaka46, wsklafzie

SP R Z E D A M
toaBzynKęao mięsa, wa­
gę murarską, drybao, 
gazlampy, formy dóbab, 
gazety ul. Groblov\a 31 
U. ptr. 59

S T H Ł  
s k le p o w y  3 metry 
dfugi z pulpitem do sprie- 
daaia ulica Stara 17-19 
I piętro 8722 W Ł O S I E

keńsk o kupuję w każ­
dej ilości i płacę caj- 
wyźszeceayB. Wiśniew­
ski, Paiiska ur 5 (9266

P O S Z U K U J E
śtę"za dobrem wynagro­
dzeniem podróżujących 
którzy p. rolników od­
wiedzają. Zgłoszenia do 
Głosu Pomorsk. 9288pm

Ziemniaki
jadalne białe 8710 

s p r z e d a j e m y
w drobnych partiach 
z narzych składnic przy 
ulicy Dworcowej 9-11,

Stowarzyszenie
Rolniczo-Handlowe

S Ł L z ą C A
młodsza może się zgło­
sić. Hercielda 6, 111. p. 
II wchód 252

{ ^ o z I e r ź a w y 1̂

( i  H O  »v Ę
dojną pooad 12 litrów, 
kupi majętność Newa- 
wieś, telefon 91 8641

P L A T F O R M Ę
jednokonną, dobrze u- 
trzymaną kup § u a ty eh 
iniaat. Maksy io*)an Gra­
bowski Grudziądz, Wy­
bickiego 47 9305

S K L E P
z przyległymi 2 pokoj 
w centrum miasta za rocz­
ną dzierżawę oddam od 
zaraz. Brzoska ul, Mickie­
wicza 26 Bklad Cygar.

B I U R K O
orzechowe do sprzeda­
nia ulica Stara 17-19, 
I. piętro 8729

Z E H A R
szafowy stojący do sprze 
dama uiica Stara 17-19 
I. piętro 8723

D O M
kupię w mieście lub w 
okolicy Grudziądza lub 
też w dużej wiosce z 
cośkolwiek rolą. Zgło­
szenia St. Ziel ński Ko- 
tyże p. Starogard 9298

CiEiEiEiEE5
M I E S Z K A N I E

6 pokojowe z ogrzewa­
U M E B L O  W A N I Ę
3 pokojowe do sprzeda­
nia. Kupujący może ob­
jąć zarazem mieszkanie 
wśród miasta. Oferty 
do Głosu Pomorskiego 
pod nr. 9300

niem centrałnem na­
tychmiast do wynajęcia 
Lipowa 44 9307

Poszukujemy dzielnych

dek«rzii
od zarąz * 

B r a c i a  S c l n e r l i n g
fabryka papy i zakład 
krycia dachów (8669 

1 T c z e w ,  t e l e t .  3 9 4

M I E S Z K A N I A
2—4 pokojowego puszu- 
kuję of zapz. Płacę 
czynsz 'za rok z góry. 
Spieszoe zgłoszenia co 
Głosu Pomcrsk ego pod 
nr. 9265. pm

P I E C Y K
gazowy sprzedam tanio 
Ogrodowa 8 Blok 9311

M IE  Z K A N I A
3 Oo 4 pokojów, poszu­
kuje wyższy urzędnik. 
Warunki od umowy. 
Łaskawe oterty do Gło­
su Pomorsk, nr. 9293pm

H - JB R E D A U
majster szewski.  Cheł­
mińska 58, żeluje: obu­
wie damskie cd 2.75 zł, 
męskie od 4,00 zł,

P O S Z U K U J Ę
od 1-go listopada b. r. 
pokoju obszernego ele­
gancko umeblowanego 
(łazienka światło ele- 
ktryesne, telefoD, ogrze­
wanie centraloe) z ob­
sługą oraz utrzymaniem 
lub bez, o ile możności 
w okoliey Przedmieścia 
Bydgoskiego Łaskawe 
zgłoszenia z podaniem 
warunków do Admini­
stracji Głosu Pomorsk, 
w terminie do l  istopa­
da b. r. wyłącznie pod 
nr. 9299. pm
te U M E B L O W A N E
ładne pokoje odnajmę 
bezdzietnemu małżeń­
stwa lab pojedynczej so­
lidnej osobie Oterty do 
Głosu Pomorskiego 8639

P O K Ó J
umeblowany do wyna­
jęcia. Lipowa 7, U  lewo

P O K O J
umeblowany do wyna­
jęcia. Spichrzowa 7, U. 
(przy Zamkowej) 9295

P O K O J
umeblowany z cafem u 
trzymaniem do wynaję- 
c a ulica Kościuszki 19 
parter pr. 9209

P O K O J
umeblowany z dobrem 
utrzymaniem przy rodzi­
nie do wynajęcia Sło­
wackiego 4 parter 58

P O K O J
umeblowany dla pań ta­
nio q.o wynajęeia ulica 
Szewska 21. II p. 9301

1—3  P O K O I
z kuchn ą poszukuję od 
zaraz lub od 15 XI. br. 
komorne z góry płacę. 
Wiadomość skład ko- 
lonjalny ul. Pietruszko­
wa 19 9313

P O K O J
umeblow any od zaraz do 
wynająoia. Groblowa 20 
1. piętro 9314

P O K O J
umeblowany z osobnem 
wejść em do wynajęcia. 
Plac 23 Stycznia 9, l i p .
prawo 9312

P O K O J
umeblowany z osobbem 
wejściem dla lepszego 
pana do wynajęcia Plac 
23 Stycznia nr. 9 III. p. 
prawo 9308

PIJE Ji
(młoda wilczyca) zagi­
nął. Odprowadzić za na­
grodą ulica Wentzkiego 
nr. 9. 9294

R Ó Ż N E

Z A P O W I E D Z
Dawid Wartski, kawał, 
z Grudziądza z l d ą  Lei- 
bo w  pauoą z Gdańska 
oboje wyznania mojże- 
szowego mają zamiar 
W stą p ić  w związek mał­
żeński, o jak chkolwiek 
przeszkodach prosimy 
donieść do Urzędu Sta 
nu Cywilnsg0 w Gdań­
sku 9317

D L A  D Z IE C I
l ekcje  tańców.  Nowy 
komplet(popoludmu) O- 
płata 4 zł mies ęczme, 
Zapisy 2 listopada o 3 g  
w lokalu,,Ogródka dzie­
cięcego11, ul. 3 maja 38,
I. piętro S716

O S T R Z E C A M
przed wynajęciem poko- 
ji od lokatorów przy ul. 
Nadgórnei 17a bes mo­
jego p o z w o l e n i a .
9315)' Właściciel domu

Praktyczny

8442

pisania na maszynie
rtmocinie sic wkrótce.

Zgłoszenia Tusze w- 
sk t Grobla 18, Ip.

S ten o g ra f}! wyucza o- 
beeme darmo, listownie 
Redakcja Stenografr .  
Warszawa, Szczygła 12.

C H U S T K Ę
wełnianą czarną zgubio 
no dnia 27 bm. Znalaz­
cę uprasza się o zwrot 
Książęca 5, III 2804

fla pewną hipotekę 
krótkoterminowe

za dobrym procentem 
poszukuje s ę  równo­
wartość dolarów 1200. 
Pieniądze potrzebne w 
przedsiębiorstwie. Zgło­
szeń a łaskawe do Gło­
su Pomcrsk. nr. 8711

U D Z IE L A M
lescji batyku i wykoou- 
ję gustownie wszelkie 
rysunki na zamówienie, 
ul. Lipowa 104,1 piętro 
Sokołow 9402

K R A W C O W A
pierwszorzędna szyje oa- 
nio w domu i poza do­
mem ulica Ks. Budkie­
wicza 7, I. p. pr. 9306

04207703


